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Specjalne po edzenie Rady Ministrów 
ID "it:;~ 

Z obrad Na marginesie komunikatu GUS 
WKD w Gdańsku 

i admi istracji państwowej 
Rzecznik prasowy wojewody gdań

skiego infOfmuje, że w ub. piqtek od· 
było się kolejne posiedzenie Woje
wódzkiego Komitetu Obrony, któremu 
przewodniczył wojewoda gdańsk i ge
nerał brygady Mieczysław Cygan. 

Omówiono p(oblemy rolne, stan 
przygotowani o województwa do 
kampanii w iosennej i działalność u
sprawniającą zagospodarowan ie uźył

' Kłopoty, braki. • 
I niedostatki roku 1981 

W biurze r.zec,zn.ł.a pra-sowego rzą- mów poli ty-czno - go.spodorczych, któ 
du od,by-ło się 6 bm. konfe-re,n-cja dla re wysłq,piły i przybrnly na sile w 
d•ziennikafzy, n-o k16rej omow,ia,no do ub. r. (ich o,dzwie,rciedlen iem są d,ane 
ne roworte w komunikacie GUS o wy za,wode w komun,kocfe GUS) - pa
n'i<och gospodo,rczych 1981 r. oraz w w inno być podsto,wq ko.żdego p-rzygoto 

wych zjo,w iskoch, tak skira.eonie czasu 
procy, wzrost na,pięć społecznych, o 
wres·z:ie w często nie uzasadnionym 

ZECZNIK prasowy rządu infor
muje: 5 lutego br. odbyło się 
pod przewodnictwem premiera 

gen. armii Wojciecha Jaruzelskiego 
specia,lne posiedzenie Rady Ministrów, 
na ktorym zgodnie I wcześniejszą za
powiedzią określono zada ni a dla rzą
du i ad'!'inistrocji pa1istwowej wynikają 
ce I seimowego wystąpienia przewod• 
niczącego Wojskowej Rody Ocalenia 
Narodowego. 

Obrady rządu w pierwsxej części do 
tyczyły Informacji o sytuacji gospodar
czej w kroju w 1981 roku, którą prze
dłożyli przewodniczący Komisji Plano• 
wania i prezes Głównego Urzędu Sło
tystyc.rnego. Komunikat GUS w tej 
sprawie został przedstawiony społe
czeństwu zo pośrednictwem prasy, ra
dio i telewizji 29 stycznia br. 

Sytuacja społeczno - gospodarczo 

kroju w ubiegłym roku uległa dalsze
mu, znacznemu pogorszeniu. Nastąpił 
spadek poziomu pratjukcji materialnej. 
Dochód narodowy wytworzony obniźyl 
się o ok. 13 proc. W rezultacie pogor• 
szyły się warunki bytowe . społeczeń
stwa. W tym stanie rzeczy władze pań
stwo w ub. roku zmu1Zone były podej
mować wielokrotnie trudne, nawet dra
styczne decyzje (jak np. reglamenta
cja sprzedaży towarów) w imi'l zospo
kojonio elementarnych potrzeb lud
ności oraz troski o skromniej upasa• 
żoną część społeczeństwa, o emery• 
tów i rencistów, rodziny wielodzietne. 

U źródeł kryzysu społecznego tkwią 
poważne dysproporcje w rozwoju- gos• 
podarki narodowej narosłe w lotach 
ubiegl)'ch. Kryzys ten uległ gwałtowne
mu zaostrzeniu w 1981 roku. Spowo• 
dowone to zostało nowymi jakościowo 

zjowiskami. w szczególności niedojrzo- i<ów rolnych. Planuie się zwiększenie 
re ekonomicznie, przyspieszone skro- areału zasiewu zbóż o 4500 ha, zwi ęk 
cenie czasu procy spowodowało spa- srnnie powierzchni zasiewu buraków z 
dek produkcji, uderzyło zwłaszcza w 5100 ho do 5600 w 1982 r. Obowiązu
przemysl wydobywczy, prowadząc do jq nowe zasady dostawy_ zbóż: ~a 100 
gwałtownego spodku wydobycia węgla. kg z·orna siewnego rolnik oddoJe 120 
Narastały w efekcie trudności w zoo- ' kg z1oma . konsumpcyJnego. Spr~edaź 
patrzeniu gospodarki w pal iwo i su- n~wozaw Jest reQlnmentowona , po: 
rowce, dodatkowo pogłębione maleją- wiązana z pro~ukCJq towarową. Rolni 
cymi możliwościami importowymi. Na- cy muszq się l iczyć ze zmn·ejszeniem 

stąpil znaczny, głównie wymuszony 
wzrost plac i innych dochodów, pozo (Dokończenie no 

stojqcy w wyroinej sprzeczności z ma- - JltH-iYMI-IC& 
lejącym poziomem produkcji. Ponad
to życie spoleczno-QOSpoda rcze coraz 
bardziej poroliźowoly - dezorgonizu
joc leż systerri zarzodzonio i obniżając 
dyscyplinę procy - wywoływane no
<1minnie napięcia społecme i stroiki. 
To wszystko zadecydowało o wielce 
n iepomyślnych wynikach gospodor
czy:h ub :egłego roku. 

sir 2) 

komunikacie ZUS o clziolo l ności i wonego na pr1y ~z tość progromu gos-
św'adcze,n ; a,ch socjalnych. podorczeqo. 
Komen\u,jąc informo•cję GUS, prezes Dromotyzm syłuacji ekonomicznej 

tego urzędu - prof. Wiesław Sodow- kroju rnojdl1,je od·bicie w - jak s ię 

ski pod'kreśl i l, iż jeszcze nigdy w po- szo-::u~ - 13-procen-towym spad'łou do 
wojennej historii 'o-Iski n-ie przeżywa chod,u narodowego. Pr,zektada,jqc len 
liśmy tak dromo!ycmego za łamania wskaźn ik n-o jezyk bardziej zrozumiał y , 
ga-spodorczego, ja,k to m iało m iejsce można pow'Pd1z 1 eć, że w c i ągu jednego 
w 1981 r. Stq::J też gruntowna ; glębo ro'<u cc-fnel ismy s i ę o 7 lot wstecz, 
ko a,no,l'za procesów orm me-chon ·,z_ o u,wzql~dnio ior. p,:zy rost F~zbv ludno-

id 
śc i - nowel do roku 1972. Doda,jmy 

M+Fir1B131!5·!AW j~sz-::ze, iż rói.,v.nocześn i e w stopn~u d-o 
tv•:h -:1os n ie ~oe>t yk a-nvm pogłębi! s ię 
n: ~"obór ś·ocf ków budżelo,wvch. Przy
ch•od'/ uzysi< iwane z ty~ulu al< umulac j i 
w fo::',r ,ei mie,nze nie mogły zope.wnić 

,:v'r""w'"dnich wpływów do budżellU 
oaństwa. 

(Dokończenie na str. 2) 

Plenum Komitetu 
Krajowego KZMP 
W Warszawie odbyło s ię IV 

Plenum Kom itetu Kro.jowego Komu 
nistycznego Związku Młodzieży Pol• 
sk iej. Na pos ied zen iu tym -
pierwszym w br. I w okres ie obo 
wiązywaoio stanu wojennego -
omówiono dzio•la,ln ość KZM P w 
obecnej sytuacji społeczno-pol i-

Biuro Polityczne KC PZPR 
Rado Ministrów st\•,lerdzila, że obec 

nie gospodarka •· narodowo odczuwa 
trudności w zaopatrzeniu produkcji w 
importowone surowce, materiały i kom
aonenty z krojów kapital istycznych. Jest 
to wynikiem miedzy ;nnymi wtue1cji 
płatniczej państwo, znoczneqo spod%u I 
naszego eksportu, o także zosto•owa. I 
n'o o~totnio prz„z n iek>óre pań:twa 

Warto trochę bl iżej przyjrzeć się 

orzy:zynom, które dopro-wod,ziły do 
to,k gwałtownego załamania gospoci or 
czeąo. Wedluą opi,n ii p rzedsta,w ionej 
n-a ko~ferenc,ii . o-en•e~a-lnie rzecz b io.rąc 
źródeł kryzysu należy szukać w dyspro 
porcjach ek<>nom iczn vch 1 lat siedem-

"' d.z:esio•ych, ai e takie w takich no-

tycznej i gospodarczej kroju, a 
tokże - sprawy orgonizocyj r,e 
związane z przygotowan iem d a 
konstytucyjnego zjazdu KZM P. Od 
będzie s i ę on 17 mareo br. - w 
60 rocznicę powstan ia Komuni
stycznego Związku Młodzieży Pol
sk iej, organ izacji do której obecne 
KZMP na,w iązuje, m. in. w dekla
rac }f ideowej. 

o onało ocen !ochodn'e restrykcj i f'\onomicrnych t 
Nolc,~y w tym m'e;scu rcn·oomn ' eć, że 
w:;oó!;,·aco go:podarua Pof•ki z ty
mi pa ~-t-.vom' n'e było z ich strony 
n'<t~m bezinfert"'"owne j pom'"'--:y._ ~truk~ 
turo nn5ZC'i0 ob~c'1c00 1ndłużen io w 
kro:ach z,;chodnich ś · •,'aclczv o tym sytuacji 

Biuro Polityczne na posiedu-
niu 8 bm. dokonało oce:1.y sytua
cji ,:poleci.n.o - politycz.nej i gospo-

PONOWNY WVBOR 
G. MARCHAIS 

Pod P'ar,żem zakończył s:11 XXIV 
!jazd Francuskiej Partii Kom.unis
tycznej. Dwa tysiące delegctów z 
wsiystkich federacji regionalnych 
po p:ęciodniowych obradach uchwa 
lilo rezolucję progromowq I wybrało 
nowy komitet centralny. Sekreta
rzem generalnym partii zo!itał po• 
nownle Georges Marchai1. 

• 
Członek Biuro Pofitycznego, se

kret«z KC JMef C;ryrek przew<>dn.i 
czqcy delegacji PZPR na XXI'/ 
Zjazd FPK spotkał s:41 t sekreta
nem generalnym FPK, Georgesem 
Marchaił. W toku spotkania, które 
przebiegało w partyjnej przyjaciel
skiej atmosferze, omawiano głów

ne sprawy będqce przedmiotem 
wymiony listów między Georgesem 
Marchois a Wojciechem Jaruzel
skim. 

PODROZE H. MUBARAKA 
Do Bonn przybył prezydent Egip

tu Mubarak, RFN je-st o,t<W't;m e
tapem podr6ży Hosn;ego Mubaraka 
przed powrotem do Kciru . W Bonn 
zjawił się po jednodniowych roz• 
l'TIOwach w Londynie I premierem 
Margar&t Thatcher. Pr~e<ltem bowił 
w Rzymie, Paryżu i Wc:szyngton;e, 

Opuszczając Londyn Muboro-k 0-

fwiadczył, ie kroje Europy zachod
niej moją do odegrania poważną 
rol~ w uregulowaniu bnfliktu blis
kowschodniego l zoznoczył, fe osią
gniecie tego celu musi sl<!t odbyć 1 

udziale'TI Polestyńcztków. Poglqd ten 
glosfl Jut w Waszyngtoni•. gdzie 
przyjeto go bardzo chłodno. 

Mubarak dał tef do rrozumienio, 
fe wkrótce udo ;ię do Izraela. 

Z POBYTU PRYMASA 
POLSKI W RZYMIE 

Przebywający z wizytą w Rz·tm:e 
przedstawiciele Episkopatu Polski 
odprawili wczoraj w kościele pol
skim św. Stanisława w stolicy 
Wioch msze świętą. W jej tra~c!e 
prymos Polski Józef Glemp wygło 

sił kazanie. Mówił m. in. o toczą • 
cej współczesne społeczeństwo cho 
rabie nienawiści, wskutek której po 
pelr,fo s ię rnO<"d entwo no ulicy, 
wszędzie, nowe,! w koście~ przy 
o!tarzu. 

Zwro cojac uwagę na potrzebę 
społecznej refleksji prymas Polski 
mówił w swoim kazaniu również o 
konfliktach w naszym kroju . 

PO REZOLUCJI W 
SPRAWIE IZRAELA 

Po posiedzen:u • rządu izraelskie
go rozpowuechn iono wczoraj ko
munikat gło szący, że uchwalona w 
piątek rezolucja zgromadzenia o-· 
gólnego Na rodów Zjt>dnoczonych 
,.jest nieważna i niebyła". 

Rexolucjo to , zaproponowana 
przez grupę państw arabskich i 
ni ezaangażowanych, wzywa pań• 

stwa cz łonkowskie ONZ do zasto
sowania najdale j idących retorsji 
wobec Izraela za zoo nektowanie 
syryjskic h Wzgórz Golo,n. 

BANKRUCTWO 
"TANICH SAMOLOTOW" 

Spektokulr.irne bonkructwo bry-
tyjskich linii lotniczyc h Fre<idie La 
kera jest jednq z największych sen•. 
s~cii gospodarczych w po.wo1enne1 
W. Brytanii. Loker, multimilioner, 
który ponad 30 lat temu zaczynał 
ekspe-rymenty z kilkoma samoloto - 1 
mi z demobilu, stoi s ię w minionych 
lotach brytyjskim bohaterem naro
dowym i symbolem sukcesu, osią
gniętego dzięki uporowi i niezraża
niu się trudnościami. Z chwllq ogło 
nenia bankructwo jego tzw. t<tnlch 
łłnH olcozalo się jednclc, fe sukcffy 
Lolcera osiągnięte zc»tcrly za cltflę 
ryrylcanckiej somobójcze-j polityki 
kredytowe-). PAP 

kraju Vil 
dobitnie, ,,,śl i wz'ać pod uwoqe że GDAŃSK 
praw'e 1/3 ter,o zadfothnia ~tonowiq 

SOPOT 
o+..,, ki o:J zoc'aqnictych kredytó·.v. darczej kraju, ze szczeg:'lbym 

uwzględn:emem problematy,;1 wd~a 
żaniil reformy gospodarczej. 
Podkreślono znaczenie organ:za-

W ce!u przeciwdziolo~'o zjawiskom 

(Dokończen e no str 2) 
_Nr 27 (76t;S) Poniedziałek, 8 lutego 1132 r. 

cy,ino - technicznych wy.,i!~ó,v w 
kierunku przezwycięż.ania trudno-
ści surowcowych, materiałowych i 
kooperacyjnych, a także zaostrzen:a 
mechanizmów kontrolnych m. in. w 
sprawie ustalania cen. 

.,. 

Program dla rolnict,va i przemysłu spożywczego 
Wskazano na konie<:zność zinten

syfikowania działań zakładowych in 
stancji i organizacji partyjnych 
nad rozwiązywaniem konkretnych 
problemów gospodarczych oraz mo
bili:rowaniu załóg na rzecz oszczęd 
nej i wydajnej działalności produk
cyjnej. Biuro Polityczne v..-yrazilo 
uznanie górnikom, których trud o-
wocuje wzrostem wydobycia 
tak potrzebnego krajowi - węgla. 

Wobec ciągle niedost:ltecznej 
znajomości mechanizmów reformy 
gospodarczej zalecono wzmożenie 1 

akcji i;i:koleniowej na temat zasad li~ seimowym wystqpie-1'),U prezes 
jej działania i metod wprowadza- ff Rady M,nisaów, gen. armii 
nia. - Wojciech Jaruzelski ze pier-

B iuro Polityczne KC PZPR zat- wszą, najważniejszą sprawę uznał wy
w!erdzi!o zadania dla wydziałów żywienie narodu, podkreślając że Pol
Komitetu Centralnego oraz tereno- 'ska może i musi. wyżywić się samo
wych irn;tancji i organizacji partyj dzielnie. · Jest to - jak stwierdził W. 
nych wynikające z wystąpienia to- Jaruzelski - zadanie nie tylko rolnic
warr.ysza. Woj<"ie{'ha Jaruzdskiego twa i przemysłu rolno-spożywczego, ole 
w Sejmie w d:1.iu 25 ~tycznia br. całej gospodarki narodowej, cotej ad
. Biuro Polityczne Iapoznało s ię z minislr• cji państwowej. 
informacją O treści 1:st6w, skar g i Również Biuro Polityczne KC PZPR 
sygna!t'>w kierowanych do Komitetu i Prezydium NK ZSL dokonując szczegó 
Centralnego PZPR. Wyciągnięto !owej oceny realizacji przyjętych przed 
stosowne wnioski wychodzące na rokiem wspólnych wytycznych w spro
spotkanie rpołecz.nym oczekiwanio:n wie węzłowych problemów polityki 
i życzeniom. rolnej, rolnictwo i gospodarki żywnoś-

ciowej jako jedno z najważniejszych 
. Biuro Polityczne rozpatrzyło tale- aktualnie działań zaleciły przyjęc i e 
ze stan przygotowań do VII Plenum programu rozwoju rolnictwa i gospo-

KC PZPR. derki żywnościowej do 1985 r. oraz za-
P.\P pewnienie warunków jego realizacji. Ze 

• z 

względu no wagę problemu rolnictwa 
i wyżywienia narodu Biura Polityczne 
KC PZPR i Prezydium NK ZSL zaleciły 
rządowi wniesienie tego programu pod 
obrady Sejmu PRL. 

ProQrorn taki został jui przet min. 
rolnictwa i gospodarki żywnościowej 

oprocowony i wstępnie rozpatrzony 
przez Rode Ministrów. Wszystkie okreś 
lone w nim założenia i działania moją 
jeden wspólny cel: zapewnienia wyży
wienia wzra5tojącej liczby ludności na 
poziomie nie niższym od osiągniętego 
dotychczas przy je jnoczesnyrn zwięk

szaniu samowystarczalności naszego 
kraju w produkcji żywności. Oznacza to 
przede wszystkim konieczność przy
wrócenia już w tym pięcioleciu utra
conej w lotach siedemdziesiqtych -ró
wnowagi w produkcji roln iczej, czyli zli• 
kwidowanio dysproporcji pomiędzy 

wzrostem produkcji roślinne! i zwierzę-

Jutro wznawia obrady konferencja w Madrycie 

r I o • 

soj sz s·1 koju · pos 
02:NYM wieczorem 7 bm. przy
było do Madrytu delegacjo 
polska na spotkanie 35 krojów 

syQr.otariuszy KBWE, które jutro 
wznawia swe obrady. 

wywierania nacisku no Polskę I mie- które służyć będq b_ezpieczeństwu 
szanie się w jej wewDętrzne sprawy i współpracy w Europie. 
wiceminister Józef Wiejacz powiedział: Przewodniczący amerykańskiej dele-

Z niepokojem i oburzeniem odno- gacji udającej się na kolejną sesję 

• I 
li 

I 
ce]. W minionym 10-leciu produkcja 
roślinno wzrosło bowiem tylko o 11 
proc., noiomiast zwierzęco o 28 proc. W 
tej sytuacji produkcja zwi erzęco mu-

(Dokończenle na str. 2) 

Kopalnia Węgla Brunatnego „Sie• 
niawo" w Sieniawie (waj. zielonogór• 
skie) jest jedyną w kraju kopalnią 
głębinową. Mimo trudnych worunkow, 
styczniowy p'.on wydobycia wykonano 
w 104 procentach. 

N /z.: ko:ejny wagonik z węglem bru
natnym kierowany Jest na bocznicę 
kolejową. • 

CAF - R. Jonkowski - Telefoto 

Dyiury w wolne. dni 
płatne podwójnie 

15 mld zł na podwyżki płac w służbie zdrowia 
1 stycznia weszła w tycie podwyżko 

ploc dla pracowników służby zdrowia. 
Rada Ministrów przeznaczyło no len 
cel 15,3 mld zt. Oła porównania - do
tychczasowy fundusz plac wynosił ok. 
60 mld ił. W wyniku taj podwyiki śred 
nia płaca w sluibie zdrowia zbliży się 
po raz pierwszy do średniej krajowej. 

Na )ednq , osobę przypada przecięl-

Polska bandero 
ftl yspadt Salomona 

Os.totn i-o długo li,ta portów regu,lor
nie obsług,wonyoh · s:>~zez s,k!tki PLO 
wmog<i,cilo się o dwie n.owe nazwy. 
Sq nimi porty Homio ra I Yandtt10 po
lożon-e n<J Archi,pelOQ-U Salomona w 
Malan-ezji. 

nie 1600 zł miesięcznie podwyżk i . Nie 
oznacza Io jednak, że tyl e wiośnie ot
rzyma każdy prac ownik. Jedni otrzyma 
ją znacznie więcej, inni znacznie mniej. 

Generalnie rzecz biorąc, słusznie 

preferowane będzie lecznictwo podsta 
wow• I pelęgnlorkl pracu jące w szpl
taloch. Ministerstwo Zdrowia obligu je, 
oby lekarze rejonowi z pierwszym sto 
pniem specjalizacji otrzymali podwyż

ki w wysokości minimum 2,5 ty s. zł, 

z drugim $lopniem specjalizacji - 3,5 
!ys. zł, a pielęgn iark i ok. 2 tys. zł. 

Podwyżki plac obejmują lekarzy -
nauczycieli akademickich. Zróżnicowa 
nie to Ministerstwo Zdrowia wyjaśnia 
koniecznością zapob ieżenia odpływo

wi kadr z powszechne j służby zdrowia 
do instytutów naukowych I akademii 
medycznych. W arto tu dodać, że no
sze szpitale klin iczne zatrudn iają wy
jqtkawo dużo l ekarzy w porówna niu 1 

identycznymi placówkami zagraniczny
mi. 

(Dokończenie na str. 2) 

Przebi1dowa 
„Kapitana Kańskiego" 
Polskie L1n-1e Ocecin1czne , 1 roc/1 

remontów kap tolnych swoich ma tych 
sla1ków, zle-:crjq iCh przebudowę no 
tz w. kon!e.nero-wce do-wozowe Wiośnie 
w s zcz-eci ńsk;ej sto:zn , .,Gryf:a" t rwa 
przebudowa na kontenerowi ec koleine 
ao sta1ku PLO. Jest nim m s. ,.Kafitan 
Końsk i" - zbudowany w 1963 r,;:ku 
przez Sle>:znię ,m. Komuny Pa ryskiej 
w Gdyni. 

Drobn ·co.w'ec t-en o nośno-ści 1300 
ton dotvchcras obsluoiwal l inie f i ń

, kie PLO. Po p,rzebudow1e ,.Kop ·ton 
Kański" będ rie mógł zo!:, ie,ać do lo
downi ; na pokład 42 ko~tenery Zo
n'1 '•• no porl'sto,wo-wej fun~ cii dro!:,n icow 
ca n''3 wy~ luo:zo :ee10 zcla,lnośc 1 P'Z''?
wozo-·Nv~h łc'<i~h łe1rJt • n\ów ia-lc: cclu lo 
za, . torci~o o~az d,obnica no pa letoch 
Stolelc rr,o o;,uś : ić s1 o:znię w ko•\::u 
I kwodo?u. 

Tyllco 
3 zdania 

Na porządku dnia są lnterwell' 
e,ie or ganów państwowych, obni
żające <'eny zawyżone przez za
kłady produkcyjne . 

Warto teraz przypomnieć ('O 

une widywał .,s olidarnoś<'iowy" 
projekt reformy gospodarcze.i. 
Otóż wg tzw. sieci , miano wyeli
minować kontrolę p rzl.'z · pań~two 
cen ushlanych przez zakłady pra 
cy na wyroby przemysłowe. 

Wiceminister spraw zagranicznych 
J6zef Wielacz, który przewodniczy d e
legacji polskiej ośw iadczył· wobec 
przedstawicieli prasy zebranej no lo
tnisku, źe delegacja polska przybyto 
do Madrytu z zamiarem wniesienia 
konstruktywnego wkładu w proce spo
tkania i przyczynienia się tym samym 
do jego możliwie szybkiego zakończ e
nia pozytywnymi rezultatami. 

Nawiązując do szerokiego rozgłosu, 
Jaki nadany Jest zachodnim przygoto
waniom do obecnego etoou spotkanie 
madryc ki ego a zwłaszcza forsowanego 
przez USA i inne kraje NA TO zp(nioru 

towujemy zapowiedzi niektórych państw konferencji bezpieczeństwo i wspót
stawionio naszych spraw wewnętrz- pracy w Europie, amb. Max Kampel
nych no forum spotkania. Jest to man no konferencji prasowej w De
sprzeczne z zasadą· nieingerencji za- parlamencie Stanu w Waszyngłonie 
wartą w Akcie Końcowym z Helsinek. poinformował dziennikarzy o zaloż.
Wszelkim próbom tego rodzaju stano- nioch i celach, z jakimi delegacjo Sta
wczo się sprzeciwimy. Różnego rodzaju nów Zjednoczonych udoje się na ma
presje i głośna kompanio antypolsko dryckie obrady, Informacja ta nie po
nie pr~yniosą r_7zultatów zamierzonych zostawia nojmnielszych wątpliwości ca 
przez ich outorow. . . . , do tego, że administracjo waszyngtoń-

Prog~ę z . ca!Q odp_aw1edz1alnośc1ą ska · chce z konferencji europejskiej 
~odkresl1 ć,. ze delegacJa Polsko _ we- uczynić nowe forum antypolskich ato
zm1e udział ~ spotkaniu n:e po to ków. Amerykańscy dyplomaci udoją się 
oby d~skutowoc o wewnętrznych spro- do Madrytu z wyrożnie sprecyzowony
wach 1nnych _państw _ lub o wewnętrz- mi instrukcjami. Podejmą próbę rozpę
W WfWfi!l PpW5,j, 91& g 59(SY:<asb- tanio dyskusji wokół Polski i jej skom-

plikowanych problemów, próbę zaata
kowania naszego kroju i jego rządu, 

Pi&l'W$ZYffl ,~iem, który towinął 
d-o tych port6w je.st dtrobnicowiec „Han 
k'CI Sowicka" z linii poludn,ioweg<> Pa 
cyfiku PLO. Nos-tępne stołki będą od
wiedzały w od~tępoch mies ię-oznych 
porty Wysp Salomona robierojąc po 
1,5-2 tys. to.n kopry. Armotor zawarł 
ko,r,tr-okt n<1 przewóz w br. z tych l)Of 

tów do foro-py 20 tys. ~o.n kopry. Po
nodto sta-lJk,i PLO będo w br. J)rze,wo
Jić k.oprę do Europy r6wn•ie.t z Fil i-pin 
i Archfpelogu Tongo. (ws) 

Wampir z Suwałk 
przyznaje się do Zbrodni 

W ramach umów eksportowych w porcie gdyńskim trwa załadunek 10dy 
dla ChRL. 

H/a,: przy 1aladvnku tody procuje brygada Eugeniusza Wieczorka. 
CAF - , Janus;i: Uklejewiki 

Czechosłowacjo z całą stonowczoś
ciq odrzuca wszelkie próby omawiania 
w Madrycie wewnętrznych spraw su
werennego państwo Polski, jako jedno
znacznie sprzeczne z Kartą Narodów 
Zjednoczonych i Aktem Końcowym 
konferencji w Helsinkach - ·oświadczył 
w ' wypowiedzi dla telewizji cz echosło
wackiej ambasador Rodoslov Klein 
stojący no czele delegacji CSRS no 
spotkanie madryckie. PAP 

.Pogoda na. jutro 
.Jak lnłormuJ• 4yłurn:, 1ynoptyk 

fdyńskiego Inatytutu Meteorologii I Gos 
podarki Wodnej, jutro zachmurzenie bę• 
dzie przewałnłe duże, okrec_.ami c-pady 
mtawki lub deszczu. Temperatura od 
• •I. C do piu• s ,t. C. Wiatry umiar· 
kowane I doit 1ilne z kinunk6w za· 
chodnich. 

w w 

Pi,e,rws.zy przypadek zoqin ięcio d,riec 
ko w Suwa tkoch -zan otowano 10 czerw 
co 1980 r., kiedy t-o wsze lki ślo,d prze
pad! pa 2- letn iej An , N. Pomrkiwonia 
nie dawały rezultató w, m inio że o po
moc zwrócono s ię n,a,wet do róźdika 
rzy. Dopie ro w m aju 1981 r. przypad-

kowo nol roof io no na sz~zqtk i doz,ecko 

u,kryte w sldodowiSlku prefobrykcrlów 

bud-o,wla,ny,ch w tym mieści e. Na kJen 

WSrii1BiłMS 

Najstraszliwszy w powojennej historii Tokio . 
po 

po zas po a 
Przei 6 godzin palii się dziś w nocy 

10-piętrowy budynek hotelu „New Ja
pon" w Tokio. Ogień strawił 2 górne 
Piętra hotelu. Według ostatnich infOI' 
mocji, śmierć poniosły 32 osoby, a 28 

zostało rannych •. - Większośt ofiar - Io 
obywatele KOfei Południowej I Japonii. 

W ·akcji · · ratowniczej uczestn iczyły 

setki slrożak6w. Uwoza się, te był to 
największy pożor hotelu w stol icy Ja-

hotel 
ponil od drugiej wojny -światowej. Je
go przyczyny nie są - jak dotąd zna
ne. Wiadomo jedynie, ze hotel, zbu-

(Ookończenie na str. 2) 

tyfikocję of,a,ry pozwol!ły znolez1one 
przy zwtol<och częśc i garderoby. 

Kole jny przypadek za,g,n1ęcio dz1E:<C
ko o~notowo,no 4 lutego 1981 r. W 
Au.gustowie ' równ ,eż w tajemniczych 
okol i-cznoś ci o,ch zn iknęło 8-letn-io Aga
to S., które j zwłok i w d,wa dn późn ' ej 

odnaleziono. W obu p rzypo.dka,:h 
stwierdzono. że dzieci były of iarom 
wyrol in-owooego morderstwo i wskazy 
wo,fy no tego samego sprawcę. 

Sle,d,ztwo w t ych spro,woch prowa.dz 
la Komendo W ojewódzka MO w Su
wotkach pod nod2:orem KG MO w Wm 
szowie. Dop'e-r-o nieda•wno no,trofiono 
no ś lad podejrzoneqo. W początkccr 
styczn>0 br. m il!cja zatrzymała 30-let
n iego Henryko D. zamieszko-tego w 
jedne j ze wsi koło Suwałk, zotrndno 
nego w c horaokter·ze robotn 'k o koleJo 
wego joko podeirzonego o dok-on an e 
obu zbrodni. 

W toku prze slu,:hoń Henryk D. pr1y 
zn-a{ się do dok.ono,n1a porwan ia i zc 
b ójs.two Agaty S., op is u jąc w jak i spo
sób dokonał przestępstwo. 2 lutego b; 
po,dczo,s kolejnych przeslu-chań zolrzy 
mony pr,zyznol s- ię również do uprowa 
dzen io Ani N., poda jqc równ ież S?cze 
g6ty swoje j zbrodn i. 

W obu wypodko,ch jak wynik a z ze
znań Henryko D. chod.ziło o rbrcxfo ię 
no tle seh 1.1ok1ym. Sied,zbwo t rwa. 



Str. 2 WIECZOR WYB RZEZA Nr 'l:1 (7698) 

• ··-""""'-··· • Nasz komentarz Brytyjskie restrykcje Za anta dla rz d O 1'1 •1dii~10~ Komu. polski węgiel? wobec Polski i ZSRR 
W. Sryilainio jako pie,rws,zy kioj NATO 

ogłosiła serię tzw. indywidualnych 
restrykcji wobec Polski r Związku Ra
daieokiego. Restryłco/e te zo.s.tały cgło 
s.mne po co~ej serii lcon-sultacji n<J 
różnych uczebloch między krojami 
orlonkow$kimi poidłu pólnoenoatkmfyc 
kieg,c,. 

(Dokończenie ze str. 1) 

lcryzysowym w gospodoree Rada Mi
nistrów poleciła Komisji Plonowania I 
odpowiedn im resortom konsekwentne 
dziołonie na rze<:z zmian w struktu
rze produkcji, przestawienia produkcji 
na artykuły, które można wytwarzać 
z krajowych materiałów I surowców, 
na rozszerzenie wymiany towarowej i 
współpracy gospodarczej z kroja
mi socjalistycznymi. Zadaniem naj
pilniejszym jest określanie I wdrofenie 
rozwiązoń pozwalających w większym 
niż obecnie stopniu wykorzystać po-

Ili ĘGIEL był i obeMie mów 
'flfl stał się naszym głów:ny.m 

artykułem eksportowym. 
Zawdz.ięcz.arny to braci górniczej, 
która przystąpiła do 1101idnej 
pracy, tak jak n!e~d:vś bywało. 

S Górnicy pracują teraz coraz 

i wydajniej . W ciągu piędu dni ty 
godnia osiągają i przek,rae7:aj~ w 
dobowym wydobyciu p0 620 tya. 
ton. Coraz. lepiej fedrują T'ÓW-
nie± w soboty, w które już nie 
do rzadkośd należy wydobywa
nie grubo ponad ooł miliona ton. 
A właśnie te dobrze prz.epraco-

! wane soboty pozwolą oslą~~t. 
jak łatwo obliczvć dodatkowe w 
;kali roku 26-30 mln ton węgla 

, na eksport. Je.0 t to ilość. kti'>r:t w 

l ub. T. nozostawała w ~ferze ma
rzf'ń. Dziś jest inaczej. 

W t:vm roku realne .stale 8ię 
osiąg,n:ęcie przez nasze górnic

~- ctwo wvdobvrie 190 mln trm w<'
' !!la. Muną tylko jeszcze '!)Odn!f'ść 
, .cię o kilkadziesiąt tysi('Cy ton 
, ,;rednie dobowe '!)Orcie wydoby
' cia węe;la, a wtedy ze~złorocrnf' 
' marz.enia staną s!ę rzeczywi-

! stością. Już obecnie „Weglokoks" mu•i 
ooszukać nabyv.rców na ok. · 40 
mln ton polskiego „cwrne'.'o 

~ zlotfl". Oznacw to W'l!yw <l" 
, pustej kasv nań.stwowei ok 1.~ 
, mld dolarów! A to już Jest 11u-

~ 
~ 
I 
I 
\ 
\ 

~ 
~ 
' 

ma znacz.ąca. 
Niestety. wcale n:e nrzplezvezv 

}em się pisznc. że .. We<tfoko'k~" 
hędzle musiał sz.uł(af nabywców 
poi.okiem węi!a. Od kilku tygoo 
ni bowiem obserwujemv nfbv ra 
dosne, ale z;i-razem nlepokoJ11ce 
i wymowne z.jawisko. 

W portach, na placach 1,kłado-
,vych ros,ną gór:v węgla. mal" 

, ie~t natomiast stHt.ków po 1e~o 
\ odbiór. Nie nad?ża1ą z w:vwo-
1 zem węgla, któr:v cod,:\pnnll" 
\ Hczn:vmi pociągam! do~tarc-zan:v 

ie~t do nortów. Jakże inna to i<v 
tuacja n 1± pół roku temu, Jaki~ 
inny to klo.pot. 

W ubległym tygodniu w Gdań 
•0 ku i Gdyni było na skladow!s
kach ogółem 400 tY)I. ton wi:
i!la. Są to ilości jakich nie noto
wano nawei- w latach najwie':t-

\ .<zego ek0 oortu drogą mon;ką. 
\ .Już w Gdyni i w starvm T)Orcle 
\ !(dRńskim nie motna było dosv
~ nać na place ani jednej tooy wę 
\ "h. Pełne noci;i«i rzet,,łv 1v J<,,. 
\ lejce do bezoośredniego rozh-

l. rlunku '!la statki, które na suzi: 
frie podesz.ły do nabrzeży. 

W Porcie Północnym hałda wę 
!(la urosła do 260 t}'IS. to,n. Na 

l ~kładow!sko można jf!'szcze do~y 
naf około 60 tys. ton. I co da
lej? Urządze-nla przeładunkowe 
tak jak wszy.~tkie pozoRtale w 'n 

\ nych reionach po·rtów morskkh 
~ I tu w 50 proc. są nieczynne. 

(Dakończenle ze str. 1) 

s alo być w dużej miene opor1o no 
bardzo koszlownym imporcie zbóż 

pasz. 

Spałeczną cenq wzrostu produkcji 
i spożycia produktów zwierzęcych w 
lolach 70-tych powyżej poziomu wyni
kającego z własnych zasobów paszo
wych było wysokie zadłużenie kroju. 
Doprowadziło to do niezwykle trudnej 
sytuacji gospodarczej, w której niezbę
ane jest z jednej strony radykalne 
~mniejszenie importu zbóż i pasz, z 
drugiej zaś zwiększenie już w bidą• 
r:ym pięcioleciu zbiorów wszystkich ro
ślin uprawnych co najmniej o 9 mln 
ton, w tym zbóż o ok. 5 mln ton. Taki 
Wzrost zbiorów do 1985 r. jest motii• 
wy m. in. pod warunkiem zwiększenia 
r,awożenio mineralnego co najmnii!j 
ro ok. 220 kg nawozów w czystym skło 
•'•""li.ku no 1 ha oraz rozr-1.etzMlio obszo 
t'.I uprawy zbóż przynajmniej o ok. 250 
l"s. ho m. in. kosztem zmniejszenia 
t;realu ziemnioków. Realne Jest ró
•·,nież :założenie przyjęte w progromle 
,większenio do 1985 r. produkcji wo
r~yw i owoców o ponad 20 proc. w sio 
t ·mku do średniej z lot. 1976-80, a 
r-td:e wydatnego powlęksrenia produ-
1 :ji roślin przemysłowych I oleistych. 

Osiqgnięcie w tym pięcioleciu przy
htecqo w programie wzrostu produkcji 
l::iś'innef, o zwłaszcza zbćt i past 
I 

PRAWIO 
ELEKTRYCZNĄ MASZYNKI\ 

PRZYPIEKALI STARUSZCE NOGI 

Z wyjątkowym okrucieństwem potra
f •owali dwaj napastnicy mieszkajqcq 
1 ·r.iotnfe w Końskich staruszkę 76-ld· 
, '.l Mar-iannę G. Bijąc jq i dusząc oraz 
, -zypiekając elektrycznq maszynkq no
' , żądali wydania pienięd.:y. Zape
, icnio staruszki, te nic nie posiada 
• <! pomogły. 

Moczarnie kobiety .przerwało nade)-
1 c;e jej córki mieszkającej w tym sa-

l 1ym budynku. Powiadomiony patrol 
10 podjął pościg za przeslępeaml I 

bde:n z nich 36-lełni Wincenty W. :zo
r · ai zatrzymany, a za drugim trwaJq 
l'DSZUkiwonfo. 

S~EKULANCI DLA... POWODZIAN 

Mimowolnymi uczestnikami akcji po 
• ·acy dlo powod:tlon stall się' astat-

.. spekulanci. Mianowicie funkcjo-
r rsze KO MO w Warszawie z Pra• 
-Północ przekazali do Płocka rzeciy 
rekwi1owane na Bazarze Rótycklego. 
'ród nich sq m. in. zupełnie nowe 
uc:,y, spódnie, s·p6doic• I obllWie. 

Brakuje zapasowych metrów taf 
my do rwącego 11ię taśmociągu, 
11 braku części zep,3ute są jedna 
zwałowarko - ładowairka, jedno 
z dwu urządzeń :zsyPOwych na 
pil"l!ie l jł!de,n z dwu taśmocią
gów. Toteż „Uniwersytet Toruń
ski" załadowywano w czasie 
dwukrotnie dłuższym, w tempie 
25 tys. ton, a nfe 50 tys. ton na , 
dobę. Również Szczecin je!lt za
i;ypany Wf:glem. Zmajduje się 
tam na placach 180 tys. ł,o,n wę 
gla. 

Posur,ięeje, }okie lltącł londyflslcl JlO

s!osoW<l'I wobee na,sze~ kroju, prze
widują m. In. z:o,mroj:enie r,,eg01Ciacil no 
ie.mat rozłożenia sp!Cllt po!.s.kiego z·o.d1u 
żen,io, anu!•owonle wsi,elltdch nowych 
kred~ów. ct to·kfe ogrofliozenla w po 
ruszo,niu się dy;,lomotów poMciioh po 
teryt,o:~;.u,m bry!yiskim, W. Sryt,c,1n+a po 
s-tanowila równieł Z:)J)rzest<Jł spr;iedia 
ży orty,ku,lów ży,wnośdowych d,o Pol
ski p0 „cenoch spectolnych" i zo~to,
nowić się nad ewen,tuolnq rmi•ooą u.kl~ 
w:eń kred,y;f<Qwych orzyma:nych s-go 
czmu Zwiozkowi ~odzk!ckie,mu w ro
mo:h polity,ki eksportowej OECD. 

PAP 

tencjał produkcyjny kraju. • 
Wydano również polecenla dotyczą

ce rozwoju eksportu, dalszego porząd
kowania frontu inwestycyjnego, two
rzenia warunków wzrostu produkcji rol
nej. Rada Ministrów zaleciło dokony
wanie systemotycznych ocen w spra
wie funkcjonowania mechanizmów re
formy gospodarczej w zmieniających 
się worunkoch go5podarowonio . Pole
cono w szczególnoścl wzmocnienie nad 
zoru nad prawidłowością liczenia kosz 
!ów produkcji oraz rozdziału delicyto-

et5t&4i!-M4it A 

Mamy wif:(: do czynienia z 
sytuacją przewidywaną przez 
rząd, kiedy ~kutek strajków i 
sporów z „Solidarnością" o wol
ne soboty i wyn2!!rodze-nie J:(ór 
nlków. malało wydobycie wę~a. 
Stawaliśmy się coraz mnlei pew 
nym kontrahentem na rynku wę 
is!ow:vm i wr~szcie zaczel'śmy 
tracić ry,nki rbytu. Nasi niekt6-
T'l.Y zagraniczni odbi„rcy zacz.ęli 
kunować we~iel gdzie i-ndz:ej. 

Na przykład elektrownie f!ń
i;k!e kuoowały u nas 4 ml,n ton 
węgła. W ub. r. nie otrr•mały 

nawet oołowy tej ilości. Prezy-1 
dent Kotki we wrześniu 11b. r. 
nowiedz!ał mi, te najgor~,:a w 
tym wszvstldm była cał!rnwih 
nietiewność c:r.y I kiedv naclejdą \ 
~t11tki z nolsk'm w!'<!lem. Tvm- ~ 
cz,1.~em dostawy musiały być re ~ 
!!'.Iła rne, ponieważ wpro!:t ,:e 
~tatków s~mochody odwoi:Py wę 
ę;iel na paleni.~ka elektro\'\11!1\. Fi
nowie musieli w!~ kupować wę
J:(iel u Innych. Płac!li drożel ze 
wi:gledu na odle~l!'l~zy trans:oort, 
ale mieli n!etawodne dostawy. 

~~owe cła 
na samoch·ody 

Obecna sytuacja nrzyp,mina 
t>nd pe'Wlllvmi wv!1e<l?.mi to. co 
zcfarzyło się w połowie fat <:h'ltl 
dziestych n,i.sze~o wie!rn. W6w. 
czas t>rZ."'Z d!u~ie minsince stra1-
kowali górn:cy ?n~ie1scy i wtedy 
Pol.ska „wskoczvla" z węir!em n3 
zwolnione rynki skandynawskie. 
I tak uo:z:ostawaliśmv na n'ch fa \ 
ko 1c:ł6,vni dostawĆv we~la d".l 
1980 roku. Uzvskanie w6wcz~s 
rynlc6w skondynawskich ,1motli 
wi~o ro:z:w6l tla..,kle,?o gr.r,,lctw:t 
I :stało się be1.oofrednim boc'źcem 
do lll:ybkieJ budowy gdyń.~kiego 
portu. 

W 1938 roku wyeksi,orto•.val!§
my pn:ez Gdynię prawie 8 mln 
to.n we~la. Obecnie nasze porty 
maja możliwości wysbnia· rocz
nie 3,5 razy więcej weo:Ja. Jei;t 
wi~ o co km.szyć ko'Dię. Mie_l
my nad:z:ieJe, ±e uda się nl'lm od
z~kat ci:ęśc-iowo utracone r:vn
k!. Je11t to równie± k-st.ia wif'l
kiej sza.ns:r rnaszej gosoodar'l(i, Zl'I 
węgiel mot~my bowiem do,!taf 
to, co je.•! nam potrzebne do po 
kona,n!a ohecnych trudności eko
nomicznych. 

W. 8WIĘCICKI 

Rozporzqdzen,em ministra handlu 
zogronicznego z dn;em dz:slejszym 
wixowadzone zostajq nowe cła na 
samochody osobowe sprowadzone z 
zogranicy przez osoby prywatne. No
wa taryfo celna obejmuje również sa
mochody polskiego pochodzenio: ,,Fio 
ty" 125 p i 126 p, ,.Polonezy", ,,Wor
szawy", ,,Syreny" l „Nysy" model 
Mn-521. No samochody te cło wyno
sić będzie 100 zł od 1 kg. Na1omiast 
samochody montowane w Polsce, ta
kie jale np. ,,Zostawy 1100 p" i „Fia
ty 131 p" rozporządzenie traktuje jako 
samochody pochodzenia zagraniczne
go. 

Nowa taryfa dz:eli samochody na 
wysokor.ireżne I benzynowe. Nowe_ 

f,:.,,;b:.-.-~.,:~.,~~m,,~-· ';!l 

323 kapitanów w PLO 
i'olsl<ie lill;e Ocectnic:t7H! oktuarn.;.e 

zotrudnioją 323 kopitaoćrw posi.ooa,jq
cych d~Pl()my k-opi\(Jnów żeglugi wiei 
k:e,j. Włoś,nie osto,tr1io kadro ka,pitań
sko wzbog~,cilo siQ o 19 MWO dyplo 
mowonvch oficerów. Ukońoryli oni 
specjalnie zorganizowcny kurs kapita
nów żeglug-i wiel:iej. 

Wodo podkreślić, ie 02Jler•J ołicero 
Wł~ maiąey przeciętn,e oceny po,wyciej 
4,5 zost<r~ Z!W'Olnieni z obowiqzku słcło 
don io egz om ifl,J państ.vowe r,o ~,zed 
k=i~lą Urzędu Moulciego w Gdyni. 
Wyr~ionymi kc,pllo~(?rTii są: Andrzej 
Prechltko, Adom Wojelechowskl, Hen
ryk Uclń,kl I Janu11 Zgajewskl 

(wł) 

da ro ni a 
przy :znacznie zmn,e1szonyrn Imporcie 
pozwoliłoby na utrzymanle produkcji 
zwierzęcej no poZti,omie gwarantującym 
spotycie mięsa i jego przetworów na 
poziomie ponad 60 kg rocznie w prze
liczeniu na 1 mieszkańca. Produkcję 
mleko przy takich zasobach pasz mo
ina będzie z~iększyć do 18 mld litrów 
czyli o przeszło 2 mld litrów, a pro· 
dukcję )01 do 9 mld sztuk. Istotne tno 
ezenie dla poprawy zaopatrzenia 
rynku w żywność mieć będzie przewi
dywany w programie wzrost produkcji 
ryb słodlcowodnych z 20 tys. ton w 
1981 r. do 26 tys. ton w 1985 r. Po
nadto dla zniwelowania niedoborów 
tłuszczów zwierzęcych zwiększona zo
stanie w bleiqcym 5-leciu produkcja 
tłuszczów roślinnych, tak oby ich po
ziom spotycia wzrósł z 7,8 kg do 9 kg 
na 1 mieszkańca. Nastqpi równiet wy
datny ilościowy wzrost produkcji sze
regu Innych artykułów spotywczych, a 
przede wszystkim wyrobów przemysłu 
mleczarskiego, olejorskiego, koncenlro
tów spotywczych, cukierniczego I 
chlodnictego. Łqcznie produkcja prze
mysłu apctywczego, według założeń 
pr:ryjętych w projekcie programu ro
zwoju rolnictwa i gospodarki tywnoś-

ciowel, wzrośnie w tyn, &-lec1u e 15 
procent. 

Reollzacja tego programu winno za
pewnić nie tylko znacznq poprawę 
ilościowq, ale także jakościowq i struk 
lurę produkowanej żywności wysoko
przetworzonej, a zwłaszcza wyrobów 
kulinomych, garmażeryjnych, koncen
tratów spożywczych, przetworów dla 
dzieci oraz półproduktów i produktów 
gotowych ułatwiających prowadzenie 
gospodarstwo domowego. 

Przy skoncentrowaniu wysiłku całej 
gospodarki narodowej i produkcji 
przemysłowej na rzecz rolnictwa i gos
podarki i:ywr,ościowf!'j nakreślone w 
programie zamierzenia sQ realne do 
osiqgnięcia, pod warunkiem, ie w sa
mym rolnictwie w pełni wykorzystony 
zostanie cały posiodany potencjał pro
dukcyjny, a przemysł dostarczy gospo
darstwom rolnym potrzebne im środki 
produkcji. Zaś o poziomie produkcji 
przemysłu spotywczego zadecydują 
nie tylko dostawy surowców rolniczych, 
ole takte racjonalne ich przetworze
nie na produkty żywnościowe oraz ja
kość i asortyment wyrobów. 

PAP 

Smutne, ale prawdziwe. 
(Ookońe2enie ie s4r. 1) 

WJll'OŚ,Cie plac, który ~ie r.no,je!OW'C!4 od 
powiedanlego odbicia w 11Więbzonej wy 
dojności pra,cy. No to ws.zy,s.1ko nał-o
!y{y się jesz:cze trudności po,liwowo
enefgetycz.ne i koopera,cyjne. 

Ełeloltem był glę,bol<,i ~ilk proóułc 
cii przem'fSIOwe,j. W po,równooiu z 
1980 r. zmalała ona oź o 429 mld zł, 
czy,lj o 12,6 Pf«:. Nie mogło być jed 
l'}ak inaczej. skoro re WZl"'lędu no brok 
irodl<6w dewimwych ln:ebo byto fl9ł'O 
nicrvt lrnp,o,i,t ioopo,trren·i'owy - e 
21,S proc., w tym z k-rojów li ~ni 
~a~iczego - o ok. 43 proc. Gorre,~ 
ze s,padola równo\ei produ~cio su,ow-
ców k,ra.jo,wy,ch: .węgi'C (15 pT'OIC.), stor. 
120 pro<:.), a tfflete siori(I, olum,inium 
itp. Pro<fw,cj,c, pr.zemysto.wo nie mogla 
być też większa, jeśli - przy nie zmle 
nionym wyposoie,n,i,u łechniemym 
CZO·S pro-cy jedffego tmruclnionego w 
grui;>ie 1)11Zemysl0CW\8j był średin•io o ok. 
155 godz;in k>róls.zy r.i.t w 1980 r. 

Wre44lele 1nrwe,styeJe.. Ich U<klcrł w 
<fochodtfe norod,owym 11zw. podiitlelo
ny,m JITI~ d,c, 11 proc., c:,zyłl d<> po.. 
:.łomu rówrvet nie no+owanego w ~ie 
)och Połv.;i Ludowe!. Równocześnie )ed 
~ nie ud,olo się e,słq,;Jnqć Jl'OłCJ'dcne! 
kMC«im,c!i nd,;łodow ln'W'ł!!słyeyltn-,,,ełl 

W rerułtooe,ie t.ibt'l'ymie fundusa :ro 
tłoły :romrotone. Do ut.,-l(·J P!"lek,ma
M talectwie 44,6 PfOC. Jl(Jdcń lnwe• 
sł'y'cy,jny,el'I p11Z!ewkhienyic1'1 w ub. r. de 
urueheffllem<r. 

Nlewlelc:J ~p ll0"°'°4WCll'!O ttCRO• 

mlost w rolnie\wl• I jci(o obiow p~ 
neJ lendeno}i mote on no peVfflo c-le
S'l!'fĆ. Sz:oc1.1ie się, ii produ1ccja l'Oln,i
cro w,z,rosla o ponad 4 -'OC., w tyim 
roślinno o ol<. 20 proe. l drugiej stro 
ny jed.nak mu~imy ?dować sobie spro 
wę, it jest to posłęp wrglę,clny. WilrOsl 
licrony test w p,o,r6wnariiu 1 1980 r., 
który Clllwrot w roJl,,ic,lwie by,I wy,jq,tko
wo z:ty. 

Zj-owisł<u gwo~e~ tPO<llru pro
dukdl pr:z:emysłowe-J łoworzysry,I wy,
jątll,,:owo szybki wz,rosł plOIC. Fald ten 
motnci umać Jako swego rodraiu cu-
rlos,um ekonomleme. Na M'llou t,,y,to 
corot więcej p.i,er,.iędzy. ro kt6Nt coroiz 
mniej mofoo bvło kupić. Obl•ioro się, 
lt w ~umie przvehody ple,nlęb'te ludno 
śei w.zr0!5łv o 437 mld rł, tj. o pn-e~,zlo 
27 proc. Przedętno płaco w ~emy,ś1e 
wy.niosło 7250 zl. W t,y,m somym cz<>
t'e -podał to,wa.r6w tm0lorło o o\. 11 
pro,c, I w ten oto s1'(),6b b~lśmy 
~lodkami be-z,pre,eecł,e,i!owej die,ZIQll'ga
ni.z,acji rynłcu. 

W kontek!cłe przedsłowtonyefl wynl 
t6w W'ięceJ uwog,t Mleły pe,!,wieclć 
dtzlołofn.c,ścl Zakkidu Ube.ll!'ieczeń Spo 
l~rnyrjl,, który w ub. r. ml~ wy)qt
kow,c, ~ito --racy. O teł sp,ra,wle i in
nych ~ sfery tw!c&cnń socla·łn•VtCh 
m6wlł pre,re.s ZUS - Heiwyłc Bloł
czyński. ?nz-ez k<l!IV ZUS przepłynęło 
w ub. r. ole. 287 ,nfd zł. ~!10d1cl te prre 
m=otto l)T'?ede w:s~flclm Ml ~o 
tę ~nt J ernerywr, oile talcte M tol(le 
nowe św'.adcren-io, )ck 111'· z:cs-ll'ld wy 
chowawcze. PAP 

stawki w znacznie mniejszym stopniu 
obeiążojq zakup samochodów z silni
komi wysokoprężnymi, co jest m. in. 
zgodne z postulatami prasy. 

Opiaty celne za sprowodzane samo 
chody osobowe z silnikami wysoko
Pfężnymi o pojemności do 1300 ccm 
WZ<oslajq ze 100 zł na 150 zł od kg, 
o pojemności 1301-1800 ccm ze 150 
do 200 z! od kg i o pojemności po
nad 1800 ccm z 200 zł na 250 zł od 
kilograma. 

Oploty celne no samochody osobo
we z silnikami benzynowymi o pojem
ności do 1300 ccm wzrastajq ze 100 zł 
no 200 zł od kg, o pojemności 1301-
1800 ccm wzrastajq ze 150 zł na 250 
zł od kg i o pojemności ponad 1800 
ccm z 200 zł na 300 zł od kg. 

Preferowanie przez taryfę celnq sa
mochodów napędzanych ropq wynika 
z większej dostępności na naszym 
rynku tego paliwa w porównaniu z 
benzyną. 

Wzrostajq również cła no samocho
dy ciężorowe I dostawcze. No fU1gony 
do 2 ton ciężaru własnego z silni
kiem wysokoprężnym cło wzrasta ze 
100 zł na 150 zł od kg, a z silnikiem 
benzync;iwym ze 150 zł no 250 zł od 
kg. No samochody ciężarowe - skrzy
nk>we o ciętarze ponad 2 tony z sil
nikiem wysokoprężnym cło wzrasta z 
20 zł no 40 zł od kg o z silnikiem 
benzynowym z 20 zł na 80 zł od kg. 
Podobne zasady zróżnicowania _ ceł w 
zo4eżnośei od rodzaju paliwo zastoso
Wa<n<) w odniesieniu do importu silni
ków. 

Podstawq wymiaru cła jest eięźOI' 
katologowy samochodu, o nie wyka
zywany na wooze. Jeśli z dokumoo
tów samochodu nie wynika jego cię
żar, urzod celny moze go ustol'ć na 
podstawie innych dowodów, a dopiero 
w razie ich broku - no podstawie wo 
tenio. 

Generalnym założeniem nowej ta
ryfy celnej jest zmniejszenie impOl"tu 
samochodów z zagran·cy i sk:e-rowo
nie zointeresowonia nabywców na Z<l· 
kup samochodów w ramach eksportu 
wewnętrznego. Chodzi z jednej strony 
o zahamowanie ~ybkiego wzrostu kra 
jowego „parku" samochodowego, o z 
drugiej - o wstrzymanie znacznego 
odpływu dewiz z kraju. Trzeba również 
wziąć pod uwogę, ze przy ogólne( re
gulacji cen poprzednie stawki c~ne 
przestałyby odgrywać rolę ekonomicz
nq. 

Warto przypomnieć, te w 1980 r. 
indywidualni nabywcy sprowadzili z 
zagranicy 20 tys. samochodów, o w 
ub. roku już 45 tys. Nawet podwyżka 
taryfy celnej w lipcu ub. roku nie 
przyhomowało importu. Od lipca do 
końca ub. roku sprowadzono 23 tys. 
somochodów. a więc więcej n!ż w ca
łym roku 1980. PAP 

,MWtiW w MR#S+EM 

Z obrad 
WKD w Gdańsku 

(Dokończenlo ze str. 1) 

przydziału łrodków ochrony roślin, 
zwłaszcza preporolów grzybobójczych. 

Wydział Rolnictwo Gospodarki Żyw
nościowej i Leśnictwo Urzędu Woje
wódzkiego przygotowując służby rolne 
do w·osennej kompanii zom;erza w 
tym roku zmienić ich strukturę Ofgani
zocyjną. Propozycjo jakq zgloszooo, to 
rozdzielenie fachowej służby rolnej od 
służb odminislrocyjnych. 

Obecnie gminy rozliczajq s·ę z rea
lizacji zoleceń, jokie pozostawiły te
renowe wupy operacyjne, w iakresie 
popro'"'Y dbałości o sprzęt, konserwa
cji maszyn rolniczych, gospodarności 
I porządku. Grupy operacyjne wiośnie 
w tych sprowoch miały na,jwięeej u
wag I zaleceń. 

W wyniku kontroli realizae}I przygo
towań wojewód,ztwa gdońsłc'ego do 
wiosennej akcji siewnej, wskazano 
możliwość pełnego wykononlo zapiano 
wonych zadań. 

Zgodnie z zaleceniem ,WKO prze
prowadzono również kontrolę Przedsię 
biOł'stwa Tronsportu Samochodowego 
,,Łqczność" w zakresie przeglądu sta
nu techn·cznego wozów, zaplecza 
technicznego, gospodarki paliwowej l 
przewozów. Przeprowadzona przez Wy 
dział Komllf1ikocji Urzędu Wojewódz
kiego kontrolo wykazało duże zanied
bania, tylko 25 pojozdów było spraw
nych. Stw;erdzono n ·eprawidlowoścl w 
dokuml!fltacfi przewozów, niegospodar 
ność w zakresie zużycia paliw, ogólny 
bałagan «gonizocyjny. Ujęte w proto
kole zalecenia pokontrolne ustolajq ter 
min jednego miesiąca na usun'ęcie 
zaistniałych nieprawidłowości. 

ał. 

wych surowców l materiałów tok aby 
zopewnlć w pleiwszym rzędzie produk
cję towarów o podstawowym znaczeniu 
die społecieństwo. 

Rado Ministrów oceniajcie tend• n• • - - · 

Rząd stoi niezmiennie na stanowis
ku, że droga wyjścia Polski z kryzysu 
ekonomicznego prowadzi przez refor
mę gospodarczą. Proces reformowania 
gospodarki narodowej, mimo warun
ków stanu woje-nnego, nie został oni 
na chwilę zahamowany, stwierdzono 
jednakie z naciskiem, ze reforma gos
podarcza tylko wtedy spełni oczeki
wania społeczeństwa, gdy instytucjo
nalnym jej rotwiqzoniom towarzyszyć 
będzie aktywność oraz inicjatywo załóg 
pracowniczych I kierownictw przedsię
biorstw. Nowe mechanizmy ekonomicz
ne wkraczające da kożdego zakładu 
pracy, muszą przede wszystkim prze
orientować myślenie i działonie pra
cowników w kierunku podwyższenia e
fektywności gospodorowonia, optymol
nego spożytkowania ludzkiej procy, o• 
szczędnego zużywania oraz likwidacji 
marnotrawstwa energii, paliw, surow
ców i materiałów, poprowy jakości wy
robów. Automatyczne podnoszenie cen 
wyrobów w pogoni za nienależnym zy
skiem, przy pominięciu czynników efek
tywnościowych, godzi w podstawowe 
cele reformy gospodarczej, jest spo
łecznie szkodliwe. 

Polecono resortom ze szczególną u
wogą analizować skutki ruchu cen, ja
ki a-ktualnie ma miejsce w gospodarce 
narodowej. Aprobowano ostatnie decy
zje Komitetu Gospodarczego RM, roz
szerzające zakres cen regulowanych 
i wzmacn iające kontro!~ nad cenami 
wolnymi. Chodzi o to, aby w wyniku 
systemotycznych analiz no bieżąco usu 
wać wypaczen:o w p-,lityce cenowej, 
stosowanej przez niektóre przedsiębior
stwa. Tego wymaga ochrona intere
sów społeczeństwo. 

W-SAAIMI M ., ?J 

cję oraz wyniki gospodarcze w styc:rniu 
br. szczególne uznanie wyraziła dla 
pracy górników. Wzrost poziomu wy
dobycia węgla, zwłaszcza po ubiegło
rocznym załamaniu, ma dla gospodar
ki narodowej i całego społeczeństwo 
kapitalne znaczenie. Z tego względu 
należy się ludZJiom górniczego trudu 
społeczny szacunek oraz wzmożono 
troska państwo o ich warsztat pracy 
i warunki socjalno-bytowe,. 

Nostępnie Roda Ministrów ustaliła 
szczegółowe zadania, wynikające z 
wystąpienia w Sejmie, w dniu 25 sty
cznia br. przewodniczącego Wojskowej 
Rody Ocalenia Narodowego, premiera 
Wojciecha Jaruzelskiego. Ustalając za
danie najbardziej pilne określono spo
sób i terminy realizacji, odpowiedzial
nosc członków Prezydium Rządu I 
właściwych ministrów za ich wyko• 
nonie. PAP 

Obszerne omówienie kalendarza Ro
dy Ministrów podoła poronna prosa. 

Dary żywnościowe 
Do perl-u gd,Yńsk;ego wszeól jugoslo 

w;ański sta'.ek .,Korobon" który przy
w'ćzł z Wysp Kana,ryiskich 5100 ton 
ryżu ; 210 ton makaffonu-, zolc:up-iooe
go pnez Jugosłowian w da-rze dla n-a 
rodu polskiego. 

Nofomias.t w Gdańsku, ze srotllu 
,.?rof€sor Mi'erre·:ewski" rozładowano 
110 t<>n bano.nów i 35 ton pomidorów 
!)~zyw!ez;ony-:'h równ 1e-ż przez stote,k 
z Las Pclmas w darze dla dzieci pol
skich. Banany i pomidory zostaną roz 
dvsoonowa,ne wśród lłClzniów szkót pod 
$to,~owych wojewód1rlwa gdońsl< ;ego. 

(wś) 

iWMMAWt#Wf •• 
Na co szły setki tysięcy dolarów? 

Dalsze r,jaś 
li 

M. SzczepOńskiego 
4 bm. w kolejnym dniu procesu 5 op()w1esc1 o wojażach „krwowego 

ozlonków b. kierownictwo Komitetu ds. Moćko" ,,Pogoriq" po morzach, o
Rad•ia i Telewizji składanie wyjaśnień rgiach w podziemiach willi w Za
kon\ynU()WOI Maciej Szczepański. Wy- lcs'u, wycieczkach somolotomi Ra
jaś.nienro doryczyły głównie jego sto- diokomitetu na weekend no ranczo w 
sunkY do zor·zutu naruszania przep;- Kenii. Zamiast tego sq mn,ej atrak
sów importowych przy dokonywaniu cyjne dla publiczności, ale bo1dz iej 
zokupów sprzętu rad,owo-telewizyjne- konkretne zarzuty: niegospodarne wy
go OfOZ innych przedmiotów ·dla Ra- datki, zagarnięte mienie, otrzymywane 
d.iokomiretu. Noruszenie to - wed- i wręczone łapówki. . 
fug olc'.u oskode.nio - polega no tym, Oskarżony szczegółowo odpowiada 
te M. Szcze-pońskii dokonywał zoku- no wszystkie zarzuty. Z szacunk iem 
pów za pośredr,iC'bwem austriackiej zwraca się do sędziów, ole ledwo ho
firmy Doimler - Steyr - Puch, muje gniew po niektórych pytonioeh 
0 bet nokozanego prawem udziału w prokuratorów. Pewnego rozu skierował 
tych 1roorokcjoch naszych central han do sędziego przewodniczącego pro
dJu zagranicznego. Spowodowało to test, że prokuratorzy chcq go z:imę
znacz:.ne straty dewizowe. czyć fizycznie. Obrońcy - kwiat sto-
Oskarżony potwierdził fakt pominię- lecznej palestry - nie majq jak do

cja wyspecjalizowanych instytucji przy tod zbyt. wiele roboly;_ oskarż_ony stara 
dokonywaniu impcrtu, co wynikało - się brnnrć sam. Wydaje się, ze obro~a 
jok stwierdził - z konieczności m:i-' czeka no _ św,odkow, ktorych prawie 
ksymołnego przyspieszenia transakcji. 300 przew:nre się _przez sol.i: sqdowq, 
W połowie 1979 r. kiedy to Rodlioko- ale nastąpi to dopiero :to kilka tygod
mitet dostoi dodo-tkowo 1,3 mln do- ni, ki_ed~ złożą wyjośnie~ia. pozostali 
forów na swe potrzeby, była to prck osk~rzenr. W sumie zanosi srę na wie 
lycznie jedyna drogo do Z:Cgospodoro- lom1es.eczny proces. PAP 
wani o tych pieniędzy przed zakończe-

PROBLEMY STARTU ŻYCIO
WEGO I ZAWODOWEGO 

MŁODZIEŻY 

S,uro Praso- rz.qd\J Womwie: 
Decyzją prezesa Rady Mifl;• 

strów powołany zostol ze~pół 
skład<:tjqcy sj.ę z przed:$to,wie..e~i re
sortów i organizacji młodzieżo
wych, którego zodon,iem jest o
pracowanie do 31 marca br. pro
gramu poprawy wClf'unl<ów sro,-tu 
życ,iowego i zawodowego mlod,z e 
ży ora,z wspótudiioł w procach 
nad projektem cen~nego plonu 
społeczno - gospodorozego no lo
ta 1982-1985. 

Do udz-iolu w procach zespołu 
będQ włączeni przeds'!awiciele or
ga-nizacji pol itycznych i społecz
nych. 

POLSKO-WEGIERSKI PRO-
TOKOt HANDLOWY 

6 bm. podpisany 110Stoł w Wor
szowie protokół o wrojenmych 
dosto:woch towarów I plainościoch 
międz-y PRL o WRL w rok,u 1982. 
Przewiduje on obroty h~owe w 
wysokości około 617 mln rubli łj. 
o ponad 6 proc. wyższe w porów
no-f'llit.J r vstaleniomi protokołu no 
rok ubiegły. We wzajemnych o
brotoch przeważoć będq dostawy 
maszyn, Śf'o<i.ków łronsp01'tu, czę
ści :romier,nych, elementów i pod
zespołów kooperocyjnych n~zbęd 
nych dła gos-po<iark' no,-odowej 
obu krojów. 

WEGIERSKI MINISTER PRZY
. BEDZIE DO POLSKI 

Na zaproszenie członko Biuro 
Politycznego, sekretorzo KC PZPR, 
ministra spraw zogron<ic,znych Pol-
sk,iej Rzeczypospol,tej lvdowej 
Józefa Czyrka w najbliższych 
dniach przybędzie eto Polski z 
przyjacielską oficjalną wizytą mini
ster spraw zagranicznych Węgier
skiej Republiki ludowej Frigyos 
Puja. 

WYJASNIENIE NBP 
W zwiąxku z informacją o n-ia .... 

n,aruszolności ouczędr,,ości dew;
zowych część Czytelników zrozu
miało, fe dotyczy ona wyląezn-ie 
wkładów oszczędnościowych na 
tzw. kontach „a" w banku PKO 
SA. W związku I tym Narodowy 
Bank Polski - za pośredrliciwer'l 
PAP - infcrmuje wszystkich zo·n
teresowanych, że poostwo gwbron 
tuje nienaruszalność oszx:zędno
ści dewizowych ludności we wszyst 
k,ich bankach prowadzących ra
chunk,i walutowe, o me tylko w 
banku PKO SA. 

KOMUNll(AT GtOWNEGO 
URZEDU CENZURY 

Główny Urzqd Cenzury MSW li, 
formuje: W trakcie wykonywania 
czyr,ności cenzOfskich stwierdzono, 
że no przesyłkach pocztowych 
przesylonych do Polski z państw 
kapi1alistycznych, nanoszone są 
rysunki lub naklejone plok,ielk~ o 
prowokacyjne-i treści politycznej. 

W zwiqzku z tym, Główny 
UrzQd Cenz.ury zowiod·omia, 'ż 
przesyłki takie będQ wyłączane z 
obiegu pocztowego. 

niem roku budżetowe-go. Zdaniem os
kiarionego, nodonie tokim zakupom 
lryb1.1 przewidzianego tyowem łączyło 
się z ryzykiem przedłużenia operacji 
importowej i nie zrealizowoniem po
ti-zebnych zakupów w terminie, co po
:z:bowiloby Komitet ds. Radio i Tele
wizji dodatkowo uzyskanych funduszy. 

Dyżury w wolne dn ~ 
Na liście onykulów zakupionych za 

pośrednictwem a,us1":ockiej firmy dla 
Radiok~itetu ,mojduje się obok urzą
dzeń rodio,wo-tełewizyjnych to,kże sze
reg wyrobów, k'tórych zosadność na
bycfo jest kwestionowo<'KI. Dotyczy 
to np. mo~ry,n do pisonia, kalkulato
rów, lo'!orek, długopisów i silnika do 
lodzi motorowej. No pytar,ie sądu, 
czym oskarżony ~ierowal s;ę dokonu
jąc w obllcz.u trudnej sytuacji flnonso
wej kroju tego rodzaju zokupów -
M. Szczepański odpowiedzioł, ż~ nie 
bud:rity one w r,,im żadnych społecz
nyet, skojarzeń. Dolor - stwierdzi! -
to toi,(; sam pieniądz, }ok każdy ,n
ny. Gdybym sqdzil - dodał że rezy
gnacja I tytt, rokiupów poprawi sy
tuację gos,,adoro:tq kro,ju, na pewno 
bym tfflC uczy,rilł. 

• • • 
Kolejny dzień procesu b. kierow

nictwa Komitetu ds. Radio i Telewizji 
wypełniły 5 bm. wyjaśnienia Macieja 
Szczepańskiego w szczegółowych 
sprawach zwiqzonych z zarzutem na
ruszania przepisów importowych przy 
dokonywaniu zakupów spfzętu radio
wo - telewizyjnego i innych przedmio 
tów oraz zbędnego korzystania przy 
tych transokcjoch z pośrednictwo au
striackiej lifmy ,,Steyr-Daimler-Puch", 
co spowodowało znaczne straty dewi
zowe. 

Sqd zorzqd'Ził przerwę w rozprawie 
do jutra. • • • 
Minqł pierwszy miesiąc procesu b. 

kierownictwa Komiłetu ds. Rodia i Te
lewizji. Dotychczasowe ,esje sądu po
święcone były wyjaśnieniom główne
go otkofionego, Mociejo Szczepoń
s-kiego, w sprawach ogólnych i szcze
gółowych. B. przewodniczący Radio
komitetu nie przyznoje się do sławio
nych mu zarzutów, Przedstawiane mu 
fakty łamania obowiązujących przepi
sów tłumaczy ich nieznajomością 
bqdź nieiyclo,wością, interesem Ro
di<>komitetu, a takie istniejqcą w 
kroju pr<l'lctykq. 

lntet'es Radiokomitetu w wyjaśn ie
niach oskortonego przeważnie wy
i.rolowony )est I intefew kraju. W ro
zumilN'liu M. Szczepańskiego liczy się 
tylko radio i telewizjo. 

M. Szczepońslcl uwato, że no ławie 
oskarżonych znalozł się na skutek mo
chlnoeli polifycznych. Twierdzi, że ce
lowo rozpętano wokół niego kampanię 
oszczerstw 1 te odpowiada także za 
grzechy innych Judzi; obwinia NIK i 
prolruraturę Io nierzetelne kontrole; 

Proce& pięciu b. członków kierow
nictwo Radiokomitełu rozpoczął się 
przy pełne! sali. Teraz świeci ona 
pustkami. Ludzie żqdni byli sensocjl -

(Dokończenie ze str. 1) 

Obecnie w środowiskach słuiby zdro 
wia jest dyskutowany projekt nowej sia 
tkl plac. Będzie on :tatwierdzony jesz
cze w tym miesiącu po uwzględnieniu 
wniosków zgłoszonych przez pracowni 
ków służby zdrowia, 

A oto ogólne zasady proponowanej 
siotki plac: 

e Zwiększoją się wielkości granicz
nego uposażenia zasadniczego. Obec
nie najniższa płaco podstawowo wyno 
si 2400 zł, o najwyższa 8200 zł; pro
ponuje się 3300 - 12 tys. zł. 

W skład uposożenio zasadniczego 
wejdzie na stole dotychczasowy doda 
lek kwotowy oraz p~wno suma pod
wyzki. To istotne, poniewoi od tej pod 
stawy naliczane sq różne dodatki pro
centowe, jak np. za procę w pogoto-
wiu. 
e Dodatek za wysługę lot mo zo

stać zmodyfikowony. Zostanie wpro
wadzony podział no dwie tylko grupy 
pracowników. Do pierwszej weidq le 
korze i średni personel, do drugiej 
pozostali pracownicy. Ten sklodf'tik 
uposażen ia będzie jednok obowiązy
wał do czosu opracowania przez Mi
nisterstwo Pracy nowych zolozeń -
jednolitych dla wsz~tkich grup pra
cowniczych. 

O Dotychczas fur,kcjonuje budzq-
cy wiele niezadowolenia dodotek uz
naniowy. Ministerstwo Zdrowia propo
nuje zastąpić go irzemo innymi rodzo 
jomi dodatków, doklodn;e precyzując 
komu jaki przysługuje. Pracownik ma 
prawo do jednego tylko dodotku. 
Dodałek lunkcytny w wysokośc i 500 

-4 lys. zł dla kodry kierowniczej. 
Dodotek preferencyjny w wysokoś

ci 1-6 tys. zł mogq uzyskać lekarze 
opie·ki podstawowej - rejonowi, z 
w;ejskich ośrodków zdrowia, pedio•trzy, 
ginekolodzy, stomatolodzy, lekarze 
przemysłowi, szkolni, personel po,od
ni zdrowia psych icznego i odwy,ko
wych, poło.żne, pielęgniarki środowis
kowe. 

Dodatek służbowy 800 - 3,5 tys. zł 
dla wszystkich pozostałych grup pra
cowników. 

Jak 1już powiedzieliśmy, na razie sq 
to propozycje, łdóre mogą jeszcze 
ulec zmianie. 

W grudniu 1981 ,. zostało ipodnle
sione wynagrodzenie za dyiUfY le
kars'kie w SZ1pi1oloch, w pomocy do
ratnej i za t21W. gotowość do procy 
(ordyna1arzy mojq obowiązek w okce 
ślone dni przebywać w domu ,,pod 
telefonem"). 

Wynagrodzenie to po roi pierwszy 
w his1orii powojennej slułby zdrowia 
zo~oło uregulowane zgodl"lle z obo
wiązującym kodeksem pracy. Rożąco 
n.;-skie dotqd stawki za dyżury 17 I 24-

-godzinne zos-foły podwojone. W:prc
wodzo,no leż podział no tzw. spec)ol 
nośei zabiegowe (wyżej opłacane) 
zachowawcze. 

W oni wolne od pracy dyżury s -
płatne podwójnie. Chirurg, specjcl 
sta II stopnia, <który przedtem zo 2' 
-godzinny dyżtX w niedzielę dostaw· 
430 zł, otrzymuje ok. 2 tys. zł, o z. 
17-godzinny <Jyżur w zwykły dzień ok 
700 zł. 

lekarze uprzednio nie chcieli -
trudno im się dziwić ... - dyżl!l'owal 
w dr,, wolne od pracy. Obecnie z c'' 
sadzeniem tych dyż\KÓW nie mo ż
nych problemów. .,E.W." 

Pożar hotelu 
(Dokończenie ze str. 1) 

dowa~y przed 20 laty, nie pos ia !o' 
°'."'laśc1wych zobezpieczeń przeciw;.so 
zerowych, m. in. nie działał system 
alarmowy. 

Pożar wybuch! o godz. 3.30 rano 
czasu lokalnego na 9 piętrze. W de
peszach agencyjnych podkreśla się, 
że - ponieważ nie działał system alor 
mowy - liczbo ofiar było tak duża. 

. Pożar wybuchł, kiedy wszyscy goś
cie hotelowi spali. Jeden z nich któ
rego pok~j znoj?owal się na 10' pięt
rze, opowiada, ze obudził go stroszny 
tar. Udało mu się wyskoczyć na ko
rytarz pełen dymu i płomieni. Otwo
rzył okno i wzywał pomocy. Na szczc:
śc1ę wola_nie usłyszeli strażacy, którzy 
przystawili mu drobinkę. 

Działy się straszne sceny. ~wiadko• 
wie opowiadają, że 3 osoby wyskoczv 
ly z_ ~ n~jwytszych pięter, w de~-pc 
rock1eJ uc,eczce przed ogniem. Ponio 
sły one śmierć na miejscu. 

PAP 

Hipopotamy na plaży 
Niecodzienny „desant" wyląc1owat 

w. bia!y dzień na płoży w nigeryjski-r 
m1eśc1e Makurdi .. 2: rzeki Benue wy. 
szlo na plotę m,ejskq stado h 'popo
tamów, aby ogrzoć się w prom;eniach 
słońca. Wywołało to panikę wśrócl 
rybaków i kąpiących się osób. Setr; 
ludzi z miasta przybyło oglądać zwie
rzęta. 

Tłumy ciekawych zgromadziły si<' 
na _wybrze!u, autostradzie i mości~ 
kn)eiowym nad rzekq całkowicie bl'l• 
kuj~e ruch. pojazdów I pociągów prze1 
dwie godziny. 

PA.IP 
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WJECZOR WYBRZEZA 

I -·-·--·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·· Przex długie lata nasrej powojennej historii zbyt wielu mie• 
liśmy w kraju wyznawców demoralizującej zasady, określonej 
obiegowym powiedzonkiem „czy się stoi, cą si-: leży ... ". I zbyt 
odczuwalne są społeczna konsekwencje tego rodzaju postaw 
życiowych, aby nad ich sensem puechodzić do porządku dzien
nego. Na lekceważenie ludzkiego trudu, zarówno indywidual
nego jak i zbiorowego, nie można sobie pozwolić, zwłaszcza 
dziś, w ·dobie społeczno-gospodarczego kryzysu. 

-·-·-·-·-·-·-·-·-· ... 
EDN Ą z wartości. V.'lZlbo 
ga:::ających moral:no-spo 
łeczną istot.Il rocjali-z,mu, 
jest stosunek czlo,wieka 
do pracy . .,Po-kwż mi, j~k 
pracujesz, a pl)\viern ci. 
kim je.steś'' - chciałoby 
się straw~tować znaną 
maksymę. Dlatego nie 
może dziwić fakt, iż 
problemem szac,u,nku do 
pracy zajął się na s,wym 
ostatnim posied7..eniu 
pols,ki parla.rnent. Słus-z 
ny też bez wątpienia 

-·-·-·-·-·-·-·-·-· 
rza o,klas.kćlW, towarz.ysz.ą;ca oo,Vliad
C7.enlu prrew-odni.czącego WRON, !:!: 
„Socjalizm nie może być azylem dla 

'' k 
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ja/le pijaństwo. chufl.igafistwo I zło
dziej.s,two. L!,czne relacje repo-rters
kie w pra.sie i telewiz;ji ukazują już 
r-ez.u,11.aty oop-ta.nia po piętach gos.:io
d:arczym s-z.kodinikom, nieuczciwym 
kierownikom s.kl.Qpów. chowającym 
towar dla protegowany-eh, spekulan 
tom, żerują.:ym na dotkliwy-c·h jesz.
c-ze brakach zaopatrwniowy-ch, z.Io 
d7.iejom spole-cz.nego m:enia, nioudol 
nym gospo.da,rzom trwonią-cym s,po
łecz,ne dobro. 

· Każda pra.ca - i to też usłys.zeliś 
my w Sejmie - prywLnna być s,pra
wiedliiwle wV1!'1agradz.a.na. :z UJWLglę-d 
nieniem jej wy"iajnoś-ci oraz, s-z.cze
g61nych U?;dolnień. Ale jednocześnie 

-, .... 
• s ••• 

Str. 3 

Z pows-zechną aprobatą spo.tkać si'l 
więc mus.z.ą w.pewnienia o .stoaowa
niu z.a.sady jawności roz.<lziaru towa 
ró.w deficvtowy,c'h. mies?.Jkań czy wy 
nago-rodzeń (,.od naczelnika. gminy 
do prezesa Rady Ministrów"). Naprze 
ciw licmym po-stulatom, wysuwa
nym przez o,pinię spoleczmą wych::i
dzi na pewino zapowiedź barctiz.'ej 
wn:,kl:wego „p2.tr-z.enia na palce" u
rzcdnikom a,dministracj.j pańs,tw()lwej 
I gospodarczej, sprawującym 0kreś
l,oną funkcję kierowniczą. Zo5tc1ną 
oni m,lY>wiaza,ni pra[(matyką służbo 
wą do s-kladan:a zeznań o swym sta 
n:e ma.ia,tkowym w chwili obejm0-
wania :fu.nkcji, Pod.obne<>;o ze,,nania 
w:-,--rna.~ać się ~d-z'e w wy-p'.ldk.u o
ot,;z-rvm'a stanow;~ka. a odinow'.e·d 
nle ,dad7.e kontro1ne orzekną. czv 
v.'.7-ro.;t stanu ma,ią'.kawe'!.., nast~"l'! 
1.<1,odn:e z o:awem. Niejeden z ob'"· 
wa.te-li. kt0re.m,u 1}0Wi{'Tzo.no wysoki 
ttnad i c-d:TJo,w'<'dz1a1,ne fun,kcie. rtł" 
b"'ko zawaha się przed p:,;yjęc,,,r"l 
„ore,,:.erntu o wyraź.nvc•h z,namion8 °h 
pr-zekup,.twa". wiedząc, ie za t:i,k i 
c'l.~"n - n'e?,alein•e od rn,n,kcii lrnr
nvch - cze·ka /!O do-żvwotn'a dy,skwi\ 
lif'ka,cla do z.:l imnw:i.n 'a sta.now!ska 
w .•łużbie pai1stwowej! 

Na ~zlak I przez A ·la11ty ~ 
jest zaakcentowany w expose Woj
cie:h.a Jaruzclskie,go pos.tu,la:Ł, z:e 
swe~o rodzaju „kultem pra<:y" po.wi 
n'en być przcn:·knlęty calv nasz. sy
stem wy-chowawc-zy, pol:.ty-ka kadro 
wa, str\v1<tura p:ac. system po-datko 
wy - wszystko co rozstrzy!{:1 o m:ej 
scu j.e-dno"t,ki w spcltx:zeństwie. Nie 
J •·t tiljemni:a. że do częki tego spo 
le:•,0ństwa wkradły s:ę - ja,k pO"Nie 
d;~::ił prem'er - .,różnorakie obja\\:y 
demoralizacji, n!er6bstw.i, ła-pownlr
tw:l, nieuczriwych komblnacJI. Jest 
to !;'roźny objaw, niebezpieczny dla 
n :iszej przyszłości". 

ti!JWlMeK·;- Pfit9ih9t#2i&W5łłi\tMR :@'W >WWN f!Sitdt@ISt?#ibfM• Powie-dziane więc z-o-stały i,ublic1-
n'e mocne ~>owa. ~lowa na któn~ cz„ 
k,ll'~mv. za,yr?nnlizow2no też S'7.€'rP~ 

nrze,dsiewz•ęć, ma,}ącyrh na celu uz
drowie-n!e n,.,.,_e<(o cieroia-ce,rro na 11 
<'Zne schorzC'nh organizmu spolt'cz
negn Ob"k dz'<1łań na rzecz wvcru-
d?.enia z krvz:vsu gospodarC?.e[(o, nic 
z\x>d.ne są zm'any w sferze mora1n.,,. 
.sp0łeczne.i, w sfen-ze od:ezu6, lud,-,,kich 
po,staw kultury moralnej i oby-c:•a 
jo,we.j. Do,piero W1Szvstkle te dzi~d1' 
ny razem wzięte za,d.e-cy'<luJą o S7.-"'h 
k('l,ki i temioie DOzbvwania się doku
c:tliwy-c-h dolegllwośd, na kt6re cler 

• • ID zł • 

W ostatnich latach najcelniejszym przedsięwzięciem żeglugowym 
PLO było wprowadzenie w ub. roku na linię pólnocnoamerykań
•ką statków con-ro. ,.Tadeusz Kościuszko", .,\Vładysl,a,w Sikorski", 
,,Kadmlen: Pułaski" l „Stefan Stanyński" zbudowane w stoczniach 
tni.ncusklch zrewolueJoni:iowaly zupełnie polskie usług-i przewozowe 
prze:1 Atlantyk. 

ZTERY szybkie i u.ni 
wersalJl'le statki z:abie 
rające wyłącz,n,ie zjed 
no-stkowane ładunki 
v.1.aczane do wn.ętTza 
na ko.łach lub ła<lo
wane dźwigami pi0-
noV,,'Q do ładlOwni i na 
pokład - !ą,cz.nie 1410 
kontener-owych TEU. 
awansowalv ten ser
wis PLO do ścisleg" 
grona najwyiraw
n:ej.szych '>r ew0źni 
ków i to na wy•ntko 

wo za-t!OC'Z.O!lej trasie Europa -
porty wschodn.e lJSA i Kanady. 
Wy3tarczy pow edz.:eć ie tyl'<o 
w portowym zespo'e w RF':--l I3re 
m.i - Bremerhaven. PLO jest 
jednym z. 41 a:matorÓ\\. utrzy"nlll 
i:icych żeglugę na tym· i:zlaku. 
Trzeba jednak doda<:, że - Z"'OJ 
nie z. oś.,,·'a<l:--ze•n'ami bren:~•1-
skich agentów.• PLO s.i obec
n:e j€>dnym z t,zech-czterech na 
pra,wdę liczących s!ę p:zewoźni
ków. Ws7.v-stko to spraw:! no,.,y 
tonaż. Ale po k()lei. 

D LA z:1po:rnan:a s:ę z. wa
runkami pracy wspólcres
ne-j konku,e-nr.yj,neJ żeglu.~1 

liniowej W)'hnłe'° się w dz:ewi-
CT.y rejs .,Władvs!nwom S:kor
skim". Był w6w-c-z:n,5 trzt"c'm z 
rzędu cO<n-I'O. Be-t. vza1ędn\"m z:i
da n iem z.ało(!i s:-tku. po<l do
•vód.ztwem kot. ż w Zdz.'sła-wa 
Dn'i. było punktu3 1 ru> z.,m:n:ec:e 
k,'eino do: I3re--ne:-haven. Rot.ter 

z agentami PLO pochodzą z tam 
tego okresu. Port w Bremerha
ven jest doskonale przygotowany 
do świad,cz.enia UJSlug d'la pol
skich con-ro tak pod wz,ględem 
techl!licz.nym, jak i o~aniz.acyj
nvm. Port kontenerowy na.zyWa 
nv p:-ze-z N'em<:ów. jak u nas -
Północnym (Nordhafen). je.,t bu
dowany p!"zed 15 laty na pra
"·ym oo,bocz.u korvta rzeki Weze 
rv. Port je-,t już har<lzo c.~1:'.y i 
olJsłurruje rocznie 12 mln t:m b
d:.il1ików. Jest to główr.ie drobni
ca w kont!"nerach i samocho<ly. 
Wv5•arc-zv oowif>d,7.'eć. że ro~zn:e 
przewoz; -sie miedzv Bremą !Bre
me-h1,·<'"n a \\"S?\"Stk:m i pertami 
l'SA <'' 01'> 4.4 mln t:J.n to-w~,ów. 
a d'> K"":?dv 1.2 m 1n ten. Dwie 
t ,e,,'e tej ,nosy ładu;:łt&w i sa
!T''>0h:-c'1· o,..,b'.lwe. to e•k~p-:,,t' 
R.k':"J' za o ~e!Jn. 

S::,<ccialncśc-ia 2°'Jr1J·dlrnien sa T'rze 
c1~ w,Z\'• •• ·rn kc'!ltene-:-.,·. Port j{-st 
\t•:.-·pn- .,":.n.ny \V :nase no\VtJczesne 
f!'l ~.,- etu ; un'.l-d-zeii do :eh 
p::-cel'l"·e,c;z 0 7.?"l'a. '<•em;eccv di:<e• 
rz, w tcn,n'e '.!-3 korn'e,ne-,ó1,· na 
m'n..i,•~ rozł >dowują i z:ila:::b-wują 
w'~ :k:e statk:. 

li n0rtach RFN interesy 
Af PLO - obok własnego 

przed.,:t.:i wicielstwa w 
lb.mbun:u - reorez.entuja cztery 
firmv niemieckie. A~entem f!,e
neralnvm PLO w Bremerhaven 
iPst firma Walt<.>ra Sporl!"dera. 
Ob hl "l ie c a polsk~ liniowce 
kur<u 1 • do Ameryki. Azji 

ko kapitan Hartmut I Dartels, 
współwłaściciel firmy świadczą
ce.i usługi kontrolne nad ładun
kami jut od 24 lat współpracu
jącej z PLO. 

~ A koniec cie1rnwostka. 
l"i · Agenci PLO w Bre,nerha-

ven z okazji otwarcia linii 
con-ro wydali prospekt reklamu
jący statki polskiego armatora 
jako dobrze i si;ybkg przewożące 
hdunki, nie tylko serwisem 
con-ro. W prospekcie przypom
nieli zwięźle historię swoJeJ 
współpracy z PLO. Datuje si<; 
ona od 3 maja 1958 r.,tj. od za
winięcia do Bremy „Stefana 
Okrzei" w inauguracyjnej po
dróży do Nowego Jorku. Statki 
nastepnych typów i generacji, 
które zmieniały wachtę na tej 
linii. to: 30 \Vrześnia 1952 r.; 
ms. ,.Domevko'', 13 grudnia 1968 
roku ms. ,.Zakop:.rne" 3() grudnia 
rnn r. semikontenerowiec „F'ran 
ciszek Zubrzycki'' i wreszrie 
,.Tadeusz Kościu~zko". który ja
ko oierwszv z generacji con-ro 
zawin<1ł do Bremerhaven 2 czerw 
ca 1981 r. 

Niemieccy kontrah~nci I zała
dowcv doceniają oolskie-;o arma 
tora. Obecnie w skompl:kowan:>i 
sytuacii po!itvqnej równiQŻ PLO 
przvwia1:11ia olbrzymią W:-t'.;ę do 
gosoodarczych kon~a'.dów z 
klientami w BremerhaYen, podo
bnie jak w Rotterdamie i Le 
Ha\·re oraz z amervkańskimi za
ładowcami. wysyłającymi ładun
ki ' oolskimi sl'1'.kami rlo !:rajów 
Europy zac~odniej. Od ich zle
ceń podbudowan'.rc-h zaufaniem 
do trw:i!ości serwisu, solidności, 
terminowol'cl i szybko.ki statków 
con-ro. zależn dals1.e lo~y. nrw
trwania i ustabilizowanie sic tej 
najnowocześniejszej linii gdy1'i
s~iego armatora. 

Miejmy nadzieję, że nasi gdyń
scy żeglui:owcy pokonaj~ zwy
cięsko nadmiar niespod:dewanych 
trudności napotykanych na po
czątku stnr!u superno,\·oczesnej 
linii. OutYmizm ten możem~· po
d~przeć faktem, że interP~ w tvrn 
maią też partner:,:y PLO, nie 
tylko w Bremerhaven. 

J~,k si.lny rezon.:i,ns w katdym T. 

!\cis wywoł-u:e zdrowy cd·ruch potę
p· e,n' a ty"h zj.3w:s•k. świad.czyła bu.-

obiboków. Amator źyei:l. cudzym ko 
szlem, spekulant, aferzysta, musi 
się w Polsce poczuć źle". 

Oby słowa te znalazły .iak n,ijbar
dziej konkretne po.twierdzenie w 
praktyce cod7.:ennej. Już z.resz,tą ro 
bi się wiele. by wrowe prawa sta,nu 
wojennego ułatwiały walkę z paso
żytni-ctwem, z tymi wszystkimi. ktć 
rzy •• nie Or"UI i ni.e sieją", a żyją zna 
le.orni-cie. Ołiu<:-hą też napawa 1..apo
wiedź bard1z!e,J sitainowczego uwalnia 
nia si~ od takkh p1M sp-ołecmych. ----, 

WAJ wc-drowcy z War 
S7..a.WY, Mazowieaki i Ge 
remek, dota:;,Ji do Gdań.s 
ka 22 sierpni.a w:eczo
rem. Zda.tali drogą o
krężną. starają<: się orni 
nąć kontrole miEcyjne 

• na WybrzeŻl1.l, co im się 
udało bez. k!o,pot-u. Wy
je:'.dżając i,e sto-licy, maj 
dowali się obaj jeszcze 
pod v.-rażeniern huraga 
nu. jaki dnia poprzed
niego n:i-wied:zlł miwto 
r. nif:by...,.·alym irnroetem, 

waląc domy i dn.e<wa, tar-aisu,jąc uli 
ce. l.5tne s~::',"!lum temporis. Dwie o
soby poniosły śm:erć. ponad trzy
ciz.i-e-ki z:ostało r:mnych. 

1 Z~łosiwszy s:ę do Stocz.ni imien:a 
Le,n:ina., zażądali widzenia się r; Wa 
!~,ą. lecz ten by! zajęty: posi.?dzenie 
p:e-iydium komitetu stra.jkowe<1,,o. 
Ta.kie po-sie<l-zeinia odbywały się na 
okTa,~lo. prze-ry,wan.o ie tylko na 
nabożeństwa i poc,:iki, czasami na 
w:ece. R:)17.,mowa odbyła .się do,piero 
i:dzieś kolo północy. 

- W C'zym m-oż~c'e kon,kretn'e po 
r.1-0d - rz,U,Cił Wałęsa po zor:ento
wan:u s:ę, po co na,wled-z.iH ,.-:o pr.zy 
bysze. 

- Możemy przaprowa<lz,ał eksper 
tyz.~ ró±nych waszy,c:h probiemów i 
pod.;ur,,·::ić najlep.;-;:e rozw:ą-zan:a -
poddał Geremek, zgo.d.n:e z.e swym 
p::iuf.nym zadan:em. 

Taki m:ala początek h:storia ze-s 
polu d:ira,dców „Solidarności" c>ho
c · ż zw:ąze·k formalnie jesz-cze nie 
powstał. Ale pób:.ej Lech Wah:sa 
j1ko datę swe~o wstąp'.enia do ,.So 
l'darności" podał datc 14 s:enpnia. 
dz'eń rozpoczęcia stra.ilku w stoC'Z.Tli. 
a bk: znów A.'1drzej Gwiazd-a wy.po 
w\e<l,z.:ał się o.dno.śnie do swej 0so~ 
by 7.a datą 31 sierp-nia, czyli dniem 
p0d9is3,:1'1 porozumień. Mazowiecki 

LMiJ• 

i Geremek mogli zatem woisać do 
.swych ankiet dzień 22 siel"pnia. 

Nas,~-pnego dnia, a była to sQlbo.ta,. 
pojawił się trreci członek ze'Sopobu, 
który otrzymywał właśnie swą ofi
c,jalną na-z-wę Komi.sja Ekspertów 
Międzyza:ldadowego Komttetu Straj 
kOM"ego. Wyglądało to wystarcza,ją 

co dostojnie, aby z ciałem tym mo
gła się liezyć i komisja rz.ą-dowa. 
Tym trizedm eks;:>e'l"tem była Jadwi 
i:a Sta=nlszJkis, d1a której prezentacji 
wy.staoc-z.y powied-z.\eć, że \\'SpÓłdzia 
łala od la.t z: Kuroniem. W c,zym n:e 
ma ani cienia złośliwości. gdyż. tak 
właśn:e oświad<"zyła sama. 
Przewod-nicxącym komi,sji został 

Ma7..owi~ki na mocy decy-z.il prezy
di,unn MKS. to znacz.y Lecha Wałę
sy. Zawa:iył na tym chyba fakt. iż 
e-kspert wywod,ził s-ię soośróld d-z.ia~ 
łac?.v Klubów In,te!i,<!enc1i Kato.lic
k'el: 7. którymi Wa.łę~a był :tWiązanv 
choćbv pnzez swe u.c;zestnictwo w 
Z-OT!!"n!.IZ<>wanym prze?. nie kursie 
s-•,'k-o,le-n;owym. Poz.a tym k,mdydatu 
re =~o.d,n.!ono 1. kim nalefało. a co 
<i.la n;is w tej cm•',li n'e m-a s1JC'Z.e"!6l 
r.e~o rna.('.zen-i11. Ważnieil<;ze wy<faje 
s'e sioostne1e-nie. iż trójlk.::1. '> której 
mo.we.. -tak s'~ ja;Jcoś„ dol):-11la .. t.e 
d~·o)e było koro.wcami, 11 trze~i ko 
rvYtV'~f.-N svml!)atv'ki("ffi. Taki tet u
k1~-d u.<ta.H się w zas'ldz.ie na przy 
s,łość w r?ronie d,,r~d<'<'iw ?. przei-ś 
dowym tylko odchylen'em. o któ
nm zail"az tu pomówimy. 

W niedz;lelę komisja ekspertów 
-z.w:ę.kszyla ,:,nów swe szeregi 
o Wa.Jdemara Kuczyńskie-go, 

Andmefa Wielo.wiejsk'ego, Bog,dana 
Cyw:ń-skiego, Jana Strzeleck[ego I 
innych. Znalazł się i pra,wnik, An
dn.e-j St.elm-a,chows·ki. Pełny ich o.pi.s 
podał za pa.rę dni fr3;ru;uski dr.denni,k 
„Le Monde". Podane tu nazwiska 
spo.ty'kaliśmy potem cią~le w wi.ado 
mośc:ach o „So.Edal"1Il09Ci". Ich po-

Co zobaczymy na scenie Teatru Dramatycznego? 
Nowoczesn;i rufa „Kgzimierza P11fa skiego". FoL z. Kgsycarz 

dam,u, N=·ego Jorku. Baltimore 
Halifaxu, Le Havre, Rotter-damu. 
B:-cmerhaven i Gdyni. Musi,al bo 
·.v:em być dotrzym:rny cykl 4-ty
~odn:owej · pełnej rotacji na tra
~:e ok-::ężnej. Ta idea-lna pun.ktual 
nollć stała się jeszcze bardziej nie 
~b<: dna po wejści.u na sz:ak c:zv,;ar 
te~o con-ro „Stefa.n Starzyński" 
Co sobo,tę bow:em w b:iz'e kon
~enerowej w Gdyni oowin'en być 
ob•lu~iwany, a w niedz:elc od
oraw:any z:a ocean ko-!ej,ny z 
czwórki co,n-ro. Jest to założenie 
e'.,;.~p1oat'.lcyjne n'ezm:ern:e trud
ne do wykonania. W o.kresie je
~ienno-z'm-owym W7,burzonv At
'anty.k raz po raz stwarza D!'-Ze
s-z,kody dla statków. \Vystarczy 
wówcza-s. że jeden z czterech cclll· 
ro w c-z.asie rejsu napotka na prze 
ci.wny wi.atr. trafi na k'llrndnio
'NY sztorm lub d0Lna awarii. a 
w rota.cyj,nym szyku na l:nii 
·,v.s7ystko zac-zyna się ~m:itwać. 
Aż d.ziw b'en.e. że k:crownic!wo 
•·.n: i i kapltan,:,wie, bez u;ług 
irnrn,putera znajdują tzw. krytycz 
ne ścież,ki i o;itym.alne ro1,wią,7.a 
nla. które DO.z.walają na skraca
n:e opóźnień. 
Pod-stawą egz.yste.'lc}i te~o po

łaczeni-a lin:owe?:o - co t,u ukry 
•.vać - są ła<lwnki po•lsk'e i tran 
iytowych partnerów z G<lYni oraz 
ln<lunki zdobywane do przewozu 
'11:ędzy obcymi portami. Tu jed
:1ak zacz.cłv się ostatnio nievcze
i-iwa111e kłopoty. 

J AK wiemy_ od 20 grudn;a 
-u.b. ro.ku w ramach sa,nkcji 
gospo<l.arczych USA wobec 

Pols,ki ładunki przywCYlcme przez 
con-ro z Gdyni, nie są rozła<lo
wywa.n.e przez do.kerów amery
kańskich, a w d~ogę powrotną za 
!adowywa.ne tylko kontenerami z 
oa:-2,kami i charyt~-tywnym,i prze 
svłkami fi,rmy „Care". W tych 
okolicznoś-C"iach w br. statki con
ro zale.d!wie w co dru-~lei lub 
t:zedej podróży zawijają do Gdv 
n.i. Ze w1,~lę·dów eko,nomi.cz.,nych 
wvru~zaj:, w powrotną drogę jl!Jż 
z. Bremerhaven. 
Bvłem w ŁYm pm-c'e ie,,;zcze w 

l'l"topadz'e 19S1 r. i m0je refle11t 
~je i: rocm ów przooro-v·adwnyc,h 

i Australii. Przybyły na statek 
menager Heiko Mund zapewnił, 
że jego firma otworzyła już no
we placóv,;ki i potroiła swoje słu 
żhy akwizycyjne na zapleczu lą
dowym. Organizacją ładunków 
na polskie con-ro z RFN z::ijmu
ją siG placówki Sporledera w: 
Duesseldorfie. Frankfurcie n. Me
nem, t-1onachium. Norymberdze, 
Hanowerze i oczywiście w Ham
burgu, a nawet we Freibu:gu w 
Szwajcarii. 
Poczyniliśmy te kroki - pod-

, kreślił H. Mund - ponieważ 
PLO oferują załadowcom dobry 
serwis żeglu.~owy poparty włakl 
wą polityką frachtową i wszystko 
wskazuje, że zdołała sprostać wy 
mogom koniecznej regularności. 
Liczymy na wspólne sukcesy. Po 
przedni con-ro ,.Kazimierz Pu
łaski" zabrał aż 450 TEU! 

Pan Mund wspomniał jeszcze 
o bardzo dobrej współpracy z pła 
cówkami zagranicznymi polskie
go armatora. Właśnie w listopa
dzie została uruchomiona miedzy 
firmą Sporlcdera a biurami GAL 
w Nowym Jorku bezpośrednia 
h1czn0ść kablowa „In!otec". Ten 
svstem w1men w niedalekiej 
przyszłości usoraw.nić wyprze
dzającv przeoływ dokumentów 
przewozowo-przeładunkowych ró 
wnież mic;dz:v Bremerhaven 
Gdynią. Dla oszczędno~ci czasu 
i zmniejszenia kosztów postojo
wych, zawinięcie con-ro do każ
de::(o iortu winny spotykat go
towe harmonogramy obsługi ka
żder-:o statku. 

Kiedv w salonie kapitana ro
zmawiałem z niemieckim! ship
pingowcami v;ysuwali oni spra
wę przepływu wyprzedzającej In
formacji o ladunka<'h, ich ro
dzajach, pneznaczeniu. odbior
cach oraz. potrzebach' tf'<'hnlczno
zaopatrzeniowych statku. jako 
pierwszorzędny warunek dla 11-

spra wniimia i uekonomicznlenia 
działań amervkań:;kiei(o serw!~u 
liniowe~o PLO. O znaczeniu po
siadania informacji dotyczącej 
ilości i Jakości towarów w kon
trnerach. o tvczeniach załadow
ców i odbiorców ladunk<'iw frah
towanych d!a PLO mówił szero-

I 
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Grotes a, ironia i żart sceniczny 
A koniee lute-go ze
spół Teatru Drama
tycz.nego w Gdyni 
przygotowuje ,,Dw" 
teatry" Jerzego Sza. 
ni a wskiego, sztukę 

za.prezentowaną po 
raz pierwszy 35 lat 
temu, ale swoimi ro. 
zterkami artystyczny 
mi sięgającą okresu 
mit:dzywojennego. Te 
rozter~i artystyczne 
nic straciły jednak 
swojej aktualności w 

teatrze wspókz.esnym, nie wyni
kają one bowiem ze sporów o 
konwencje, ale o idee. Bohate
rem sztuki jest dyrektor te.::itru 
„Małe zwierciadło", przepojony 
wielkimi ambicjami dla swej 
werystycznej sceny, równocześ

nie jednak objawiający tesknoty 
jawnie kontrowersyjne w stosun
ku do kierunku obranego przez 
jego własny teatr. Dyrektor ten 
zbiera bowiem... sny własne 
i swoich bliskich. Coś jak „Pan 
Bida" ze słynnego opowiadania 
Trwnana Capote ,.Master Mise
ry". Jak zaw<'ze u Szan:aw;;kie
~o. mimo że twórczość jego wy
rosła z doświadczeń realistyczne
go teatru linii ibsenowskiej -
nie ma ·tu Jednak ani postaci 
zdecydowanie negatywnych, ani 
idoli. Rzeczywistość przyjmuje 
Szaniawski z ironią, niekiedy na 
wet w groteskowej oprawie -
nie ujmują~ jej jednak nic z au
tentyzmu. 

Ta nutka ironii, ta groteska, 
towarzysząc.ł projekcji wewnęt
rznych niepokojów, bliska jest 
widzeniu świata zaproponowane 
mu przez Bohdana Korzeniow. 
skiego w „Królu Jele!liu II", 
choć jakże to różny teatr. Ale 
powiąza:nia istnieją i można z 
nich wysnuć już wnioski, że obe 
cny sezon Teatru Dramatyczne
go w Gdyni wyznacza właśnie 

grote•ka. ironia i żart scenicz-
ny .. , Czy zgadłem? · 

To pytanie zadaję dyrektoro
wi Teatru Dramatycznego w Gdy 
ni Zbigniewowi Bogdańskiemu, 

- Najogólniej można to tak 
nazwać, choć repertuar 1982 two 
rzą sztuki autorstwa bardzo róż. 
nych dramaturgów, o zdecydo
wanie órygrnalnym, wl.asnym po 
dejściu do materii działania tea
tralnego. Tak widzę właśnie sztu 
kę Szaniawskiego, której reżyserii 
podjął się Walerian Lachnitt, 
ogromnie zasłużony dla tego wła 

, śnie zespołu, kiedy jeszcze dzia
ła! jako Teatr Ziemi G<lańskiej. 
Natomiast do objęcia głównej ro 
li w tej sztuce. właśnie dyrektora 
„Małego Zwierciadła". udało nam 
sie namówić dawnego dyrekto
ra Teatru Dramatycznego - Ka
zimierza. L1stawlecklego. Chciał
bym jednak, aby nie traktowa
ne było to jako sensacja - po 
prostu zostaje w ten sposób nie 
tylko podkreślona tradycja tej 
placówki, a artyści przyjęli to 
zobowiązanie także dlatego, że i 
oni odnoszą się do utworu Sz.a
niaws,kiego z podobną ate.ncją. 
Jest to również arty:,tyczna for
ma włączenia się do dyskusji na 
temat odnowy ooL~kieJ(o t.P.atru, 
następny krok w stronę widza. 
Skonkret.yzowanie nie tyle „pro
filu teatru", co oblicza teatru, 
bo do widza zwracamy się „en 
face". 

- Jak, w takim razie przed
stawia się kontynuacja tych sa
sad? Jakie sztuki sobaczymy po 
„Królu ,Teleniu IP l po „Dw6ch 
teatrach" 

-= W końcu kwietnia na sce
nę gdyńską wejdzie spektakl, na 
który słożą się dwie jednoaktów
ki Sławomira Mrożka - ,.Tcs
ta.rium i „Na pełnym monu''. 

- Zdaje s!e, że pan był bm 
reżyserem. który wprowadził na 
sceny Wybrzeta teatr Mrotka. 
Była to słynna. premiera „ln4y
ka" - przed 21 Iaty.~ Pamiętam 
- na początku spektaklu z:a-

mluł con.ca, była błyskawica I 
r;nmot ... 

- Teraz b~ą 11t dwie błys-
k.awice ... 

- A połem? 
- Tego nie zdradzę. 
- Zgaduję. ie to pan bedzie 

reżyserował tę sztukę. Przecież 
Jest to tea.tr, kt~ry pa.n lubi. 

- Tak, istotnie. Dodam tylko 
ie z okazji premiery Mrotka, od 
będzie .się miła uroczystość -
aż pięciu aktor6w naszego teat
ru obchodzić będzie jubileusz 
35-lecia pracy na s<:enie - Ka-

. zlmierz Błaszczyński, Zbigniew 
Gawroń~ki, Józef Niewęgłowski 
Zbigniew Stokowski i Jerzy Wi
towski. Ten piąty z wymienio
nych obchodzić będzie właściwie 
50-lecie pracy aktorskiej ... 

- A po Mroj;ku - co zoba
c-1:rmy? 

- Kryminał. Angielski krymi
nał, ale napisany z pri:ym·ruże
nlem o.ka do widza ..• 

- A więc dalej pozostaje pan 
w nurcie Ironii t groteski, 

Jak najbardziej! Autorem 
sztuki je6t ltobert Thomp11on, 
a jej tytuł „Osiem kobiet i on 
Jeden ... 

- Rozumiem, że wystą,pi o
•iem aktor~k I Jeden aktor. 

- Tylko osiem aktorek. Ton 
jeden mężczyzma nie ukazuje się 
na scenie ... 

- Sztuka bu mę!czyzny ... ! 
- Niezupełnie. Reżyseruje męt 

czyzna - Tadeun Pliszkiewicz. 
Premiera nastąpi w maju. Jeżeli 
:zdążymy, to w czerwcu będzie 
jesz.cze jedna premiera, ale jeżeli 
nie, to zgodnie z planem zapre
zentujemy ją we wrześniu. Bę
dz.!e to „Rodzina", napisana przez 
Antoni~go Słonimskiego w okre
sie międzywojennym, po wcj,nie 
„o<lkryta" dopiero w lata<:h osiem 
dziesiątych. 

interesy jednos.tki mu.szą być koja
rz.one w n:is•zym usl-roju z interesem 
zbiorowośd. Sprawiedliwość spclec-z 
na musi stać się trwałą i nicna-ruszal 
ną zacSadą naszego życia sp,o-loczne-go. 
Chiwtla obecna wymaga sz.czególne
l(o zaostrzenia krytertów podziału 
dóbr. jakie znajdują się w naszej 
dy:sl)Q.zy,cji. ,,Nie będzie poczucia 
sprawiedliwości społecznej - usły
szeJ;śmy w przemówieniu generała 
- Jeśli nie według tego kryterium 
dz!eli się dobra deficytowe, rozkłada. 
ciężary kryzY15u". 

o! nasz kraj. 

t ~> ar ... 
{ 

.si.ad-a-cze wys,tępe>wa.li zresz,tą w róz 
nych rola.eh. zależin:e od olwłi-cz.n·oś 
ci. Ni.elktóremu brakowało czasami 
jedynie czapki,.,niewi.diki, inni znów 
z.dawali się przypominać wcielenie 
pamiętnego dr. Jekylla. Nie dokoruu 
jemy w.s-z.akże z.byi pochopnej oce
ny ty,ch zachQIWań. 

Cz-a,s bie,1;ł, a wraz z nim do,kony 
waJy się Pr'Z€m1any w rzeczonej ko 
misji eksipel"tów. Ilościowe oraz. ja
ko.ki-owe. 

LiC'ZJba zwię-ks-zała s ię z każdym 
d.niem. Ja.kość znów zmieniała się 
w ten sposób. iż nastąrr>;ły w zespo1e 
peiv.-ne OOldziały. S'ę'!ni.imy tutaj do 
wypo;wiedzi LeC'ha Wałęsy przeka
zanej licznej publiczności zebranej 
w październiku w Krakowie. w rów 
ne dwa miesiace po zawiazaniu sie 
J1:dańs-k:e•j kom;.sji ek~pertyz. Podano 
Wales ie pytani~ na kart-ce. 

„Jaka .fest rola ekspertów?" - no 
wtórzył je Wałęsa . na ten czas już 
przewoon'.cU1.cy KKP ,.So.lidarnoś
ci". - .,Grupy ekspertów są. w Gdań 
sku tn:y odrt:bne - wyjaśnia~. -
PierwsT.i\ J:Tupa to ta z panem '.\fa70 
wlecklm, potem doszła silna ,-rupa 
prvmasowska f wrt'~zrie .Jt'~t nieco 
dalf'.i stojaM l!'.tupa korowska ... ". 

„NI~o dalej stojąca ... ". Zapamię 
taj,rnv te słowa. pon'ewat pll"zyd~d:z.ą 
s'e ooe w trakcie dalszy<:h roZJWa
żań. 

Zacytujmy 01'€-cnie to. co n:i ten 
tem-at miał do ·oo-wied.zE"ni.a taki zna 
W!"'a prz.edmiot.u, jak Adam M'.chni,k, 
lat teml\l 15 korepetytor dz ' eci -cew 
ne~o 'Oro.mineTT.+a. a z kolei. jako 
w"1:>Ółtwórca KnR sam orom',nent 

lektualist6w, kt6reJ przewodniczą
cym był pa.n Tadeusz Mazowiecki, 
redaktor „Więzi" ... Następnie, już p-o 
podpisaniu porozumień gdańskich, 
:\1KS powołał tak zwany .,zespół bie 
żących analiz", w skład którego 
wchodzą Lech Kaczyński I Jacek Ku 
roń, a także Inni ludzie. I ta jest 
właśnie, jak Wałęsa powiedział ko
rowska komisja. I wreszcie tam się 
zn~leźli ludzie z otoczenia Epl5kO-PG 
tu Polski księdza prymasa". 

C ZYTELNIK bez trudu z.auwa
żv ni.uanse wprawdzie. a prz~ 
c:e,ż zastan.awiaiace różnic-:- w 

obu wv1powiedz'.a.ch. Właściwie Zl!l"d 
ne są ·one w jednym tylko punkcie, 
tym mia"lowi,cle. }'.lki od,nosi się do 
„h'storvczne::;o" priorytetu pana l\fa 
zowie-c•kie~o. Nie odpowiada tio nota 
bene prawdzie. Hi~torycznie pierw
szym dryra,dcą Wałęsy jako przew.od 
nkw,re-l!o komi.tctu stra>kO'We<ro p<J 
zo,5tanie już. czv s'e tet=!o eh.ce c,.v 
n;e, korow'ec B(}~d'.'ln Boru.se-v.·:.~z. 
Co s;ę -z.aś . tyczy Mazowie-c1kie,...,, 
n'E" nnvbvł do st"czni ~'lm, lee? ,.,·e 
~r,ćl z k,...rc•w·ccm Ge-re-m'-tiem w<'hi!"' 
<'se~ .. h'~torvczn:i zn~łu,i:a" nl'7.vn'\ 
dei :m zaledw:e PO ooł6wc-e. D,:,d;l 1-

mv t!.'!'2>Z to. C'O n,leży -oD•wied-7 '!'6 
h,,7. zb<>,dne-!!O ""'''jan:a w baV<-elnf' 
~,fa,ow'-e·-•k; nd lat utrz,-rn,"\v'.lł k,:,n 
+o-ktv z KOR. Mi;ił on oif-m;ell'1ne "<l 

« 1-a,· n'ż p:>w'ed7.mv. Kuroń. lub 
M'chn'ik. a,1e raczej jedynie na po 
chodzenie wszechświata. a wiec t,,_ 

wy odnr,w'ada autor. 
..... Ja bym powied7.iał. ie histo• 

!'Yl'l:nie pierwsza komisja, która po 

p.u ko>smo!!oni.cznego, f!dy tytn'c:'.2• 
sem, jeże-li już o spra-wy przyziem 

(Dokończenie l"la str. 4l 

Jan Lew-j 

.. ~Ó.1 'darności". Wypowied.f. VTI"'WCV 

Michn',ka oo-cho-dzi ze soo=tbnla ze 
stud""Titami warszawskimi z li,sto'O:i 
da. Z.a or:v":;·nalnv styl po,l,~kie j mo l 
wstała, b~·ła powołan,a spośród inte ---------

Scena zbiorowa ze sztuki „Krasnoludki, krasno!udki ... " Tadeusz(! Kijonki. 

- A na koniec roku ... 
- Brzechwa! Konkretnie 

"Pan Drops i jego trupa." Jana 
Brzechwy. A więc 21nów „teatr 
w teatrze" jak u Szaniawsk:ego, 
ale w innym gatunku i adreso
wa.ny do młodego widza. 

- Ale dalej w nurcie groteski... 
- Tak, aby przywrócić wi-

dzom oolskie p0czucie humoru. 
aby zejść z koturnów. Grotesko
wa deformacja świata na .scenie 
wmal(a!a zawsze wyłuskać z ży
cia łatwiej zarówno wszystko. co 
w nim piękne i szlachetne. jak 
,\:-szystko. co w nim nikczemne. 

- Kto przygotowuje oprawi) 
scf.'nogra.flczną najbliższych s;ztuk? 
Po pięknej scenografii do „Kró
b Jelenia II", nie wątpię że na
stępne nas również oczarują. 

- Do sztuki Jerzego Szainiaw
skiego scenografię opracowuje 
Ali Bunsch, ,przez wiele lat zwią
za,ny blisko z życie-m teatralnym 
Wybrzeża, a do sztuk Mrożka i 
Thompsona - Janusz Tartyłło. 

- Ostatnie pytanie - jak przy 
Jął pan krytykę „Króla Jelenia 
Il" w recen::jach prasowych? 

- Jak przyjąłem krytykę? O
czywiście - krytycznie. Ale bez. 

FoL T. Link 

dyskusyj.nie aprobuję zakończe
nie pańskiej recenzji: ,, ... to, co 
udało się osiąg,nąć na gdyńskiej 
scenie, zachęca do kontynuowa
nia gatunku. Równocześnie sta
nowi propozycję zawarcia trwa
łej przyjami z gdyóską sceną ... ". 
Dodam jeszcze, że aktua1nie, op
rócz: ,,Króla Jelenia Il" w naszym 
teatne gramy w lutym ltomed;q 
Ryszarda Latki „Tato, tato, spra
wa. się rypła ... ", Stephana .Polia
koffa „Konkurs stulecia" I dla 
najmłodszych, w godzinach przed
południowych, .,Krasnoludki, kra 
snoludki..." Tadeusza Kijonki z 
muzyką Katarzyny Goertner." 

- Serdecznie dziękuję za tę 
rozmowę l w takim razie - do 
zobaczenia na "Dwóch teatrach'' 
Jerzego Szania,vskiego! 

- Wszystkich miłośników kat 
ru serdecznie zapraszamy ... ! 
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ne c,hodziło. np. model ustroj-owy 
Po•lski, Mazowiecki zbliżał się do ko 
rowców. Oto d,)aczego wędrował do 
Gdańska przy boku Geremka. Ten 
zaś dy,sponOiWał zawsze dzięki przy 
chy1ności pnelożon}·Dh z PAN wo1l 
nym czasem .,na działalność nau•ko 
wą". gdy tylko wymagały tego ciem 
ne i.ntell'esy KOR. Tak było i tym 
ra.:,.em. albowiem Gereme,k docent 
miał do spe!,nienia 01kreśloną mi.sję, 
która polegała na pod,po.;-ząd:J,;owa

niu komi,tetu strajkowego wraz z 
Wałęsą wła,śnie kiero'\l,•n;.ctwu KOR. 

I kle,dy Wałęsa na sta.d:onie KS 
Hutnik mówił, że pośród eksper
tów jest „s~lna gru,pa prymaso,ws. 
ka". a gr'\.!Jpa kor·O'\Vska stoi „nieco 
dalej", wyglądało to na brak or:en 
tacji. Nasuwałby slę wniosc·k, że 
znając n 'ep,!"zychyine nastroje spo
le,2zne wob-e•c korowców. czyn 'ł to 
~elc,wo. lecz pozostawmy spra.-,.\'ę na 
h·•'cu. Taki Michnik natomiast s,ha 
• :·'F>ry.wwał s:duację od,pa-'łi''.ednio 

p ,,. Wt:WtiW'!tl 

"-_1 '.S'nlo I ndki 
' 

to napra,vią? 
Przyzwyczailiśmy s'ę już do widoku 

o:iłamanych rynien, spod których na 
mury domów ciekną strumienie wody. 
Zjawisko to można wprawdzie uspra
wiedliwić, jeśli powodem jest niedo
statek blachy. Gorzej, jeśli winę za nie
porządek ponosi opłacony przecież gos 
podorz domu i odpowiedni dział admi
nistracji. 

Przypadki niedbałości o porządek, 
jakkolwiek rzucają się w oczy tysiącom 
przechodniów, straszą przeważnie dopó
ty, dopóki nie zwróci no nie uwagi ... 
dziennikarz. Tym razem pod adresem 
sił porządkowych kierujemy dwa naj
nowsze spostrzeżenia. 

Oto no bardzo przecież uczęszcza
nym przejściu przez jezdnię przy ul. 
Gen. K. Swierczewskiego w Gdańsku, 
obok Urzędu Miejskiego wystaje pod 
katP.m prostym os!ry pręt zbrojarski. 
tvlożno nadziać się no niego, upaść 
lub zranić sobie nogę. 

Druga sprawo jest może drobnosl
kq, ale także świadczy o czyjejś bez
,i,i;zności. Oto szyld, będący wizytów
~'.l Wydziału Rolnictwo, Gospodarki 
::,wnościowej i Leśnictwa Urzędu Wo
j-awódzkiego w Gdańsku przy ul. Na 
Stoku jest zą'ęly na połowę i naderwa
ny. Chciałoby się przypomnieć, że i w 
tym przypadku czekanie no krasnoludki 
na pewno nie pomoże. 

tłlr 

W. D_ 

Sł , .. 
Zapisy 

do liceum 
dla procujących 

Dyrekcja I Liceum Ogólnok.sztal
cacego dla Pracujących v,; Gdyni. 
ul. Wolności 22 b. prowadzi zapi.,;;y 
k,mdydatów do ze.spolu przyrodnl
C7.ego (powyżej 21 lat) oraz uzupel
nic1iące do zespołów matematyczno
-fincznych i humanistnznych. · 
,Jednocześnie orowadz.:me sa uzu

pelniaiace zaoisv kandyd2.tów na 
semestr: I. II, IV, VIII (podbudo• 
W'ł szkoły Podstawowej) - cyklu 
1-letniego oraz na semestry: TI, IV, 
VI - cyklu 3-letniego {podb•.1dowa 
ZR.0 adniczej Szkoły Zawodowe.i). 
-- Kandydaci winni do podania za
laczyć: życiorvs. 2 zdięda, 1J,tatnie 
ś,.,iadectwo szkolne luh indeks oraz 
wświadczenie z pracy (obowiaz\rnwo 
dla mężczyzn). 

Kancelaria orzyimu.ie zaoi,;y w 
non;edziałki. wtorki. czwart!tl, pia
tki od godz. 14.00 do 19.00, tel. 
20-17-50. 

'Początek semestru 15 bm. o godz. 
13 15. 

WIECZOR WYBRZEZA 

Tegoroczna zima przyniosła wie
le dolegliwości mieszkańcom Gdań
ska. Jednakże ze strony miejskich 
wodociągów było ich o wiele mniej. 
niż w innych gałęziach gosoodarki 
komunalnej. Odczuli je nat.:imiast 
pracownicy Okręgowe~o Przedsie
bjorstwa Wodociągów i Kanalizacji, 
którzy wzięli na swe barki ciężar 
utrzymania urządzeń wodociągowych 
i całego układu sieci wo<lno-\rnn:1liza 
cyjnej, Służby kon~rwacyjno-eks
ploatacyjne nie dopuściły do zakłó
ceń w trudnych warunkach, pracu
jąc przez cala dobę, w piątki i świąt 
ki, abv woda docierała norma1n:0 
do wszystkich mieszkań i innycl1 
odbiorców. Chociaż sbc,n nazy\vain· 
normalnym pozostawia również wi~
J.e do życzenia ... w niektórych dziel
nic;,.ch, osiedlach, wz,zl~dnie budyn
kach. odczuwa się permanentny nit>
dobór wody, brak odpowiedniego 
ciśnienia. 

Jest to skutek malej w stosunku 
do potrzeb wydajności ujęć wod
nych w Gdańsku. Zasoby studni 
J?:łebinowych są bowiem rozdyspono
wane w. rejo:1ie całego Trójmiasta 
na dotychczasowych odbiorców 
11:ospodarki komunalnej i przemysłu. 
Obserwuje się przy tym niebezpie
czne zjawisko opadania zwierciadła 
wody w podziemnych „rzekach". 

Deficyt zaczął występować w 1975 
roku. Podjęto wówczas działania. 
aby ,t,o zalal!;odzić poprzez moderni
zacje studni, instalowanie nowych 

urządzeń_ i remonty zużytych. Ale 
już przed dwoma laty możliwości te 
wyczerpały się. Czynione są jedynie 
wysiłki, by utrzymać stan technicz
ny wszystkich instalacji wodociągo
wych i obecna ich wydajność. 

Wiadomo zaś, że wod1Jciagi nale
żą do podstawowych elementów in
frastruktury miejskiej i decyduią o 
rozbudowie i ogólnym rozwoju 
Gdańska. Tymczasem zwiększenie 
produkcji wody bez inwestycji jest 
niemożliwe. 

Jak podkreśla dyr, ds. eksploata
cji Okrcgowei::o Przedsiębiorstwa 
Wodocia'"ów i Kanalizacji inż. Jad
wiga Lewińska, jedyna pozycją w 
bi dz:edzinie i~st rozpoczęta budo
wa ujęcia wód powierzchniowych w 
Strasz:,nie. które zdolne będzie pod
woić dotychczasową dostawę wod11 
i razem z istniejącymi ujęciami wód 
podziemnych zaspokoić potrzeby 
Gdańska do roku 1990. W dodatku 
dzięki podjętym pracom dla zinte
growania J(dańskiego i gdyńskie-
11:0 systemu wodocia.2:owego, możli
we będą przerzuty wody w obrębie 
całej tró.imieiskiej aglomeracji, 

-1e 
b{idowy części mechanicznej oczysz
czalni Wschód. Jednakże nie rozwią 
zuie to całkowicie problemu nale
żyteJ?:o oczyszczenia ścieków z Gdań 
ska. Jeszcze w tej pięciolatce powin 
na znaleźć się w planie budowa 
oczyszczalni biolol(iczne.i. 

Uporzadkowanie i poprawa siec! 
sanitarnei w Gdańsku wymaga je
szcze wielu prac. Przecież nieczysto 
ści ze Stogów wciąż spływają na 
pola irygacyjne, a powinny być 
skierowane. oczywiście przez oczysz 
czalnie, do Wisły. Pełnego skanal;
zow.:nia wyma:-:a Letnica i cala dziel 
nica przemysłowo-składowa Nowego 
Portu. co wia~n sie ze zmianą ukla 
du sieci ka:-iali::;.cyjnej, W tvm roku 
ma być oddana do eksolontacji prze 
pompownia ~c\rków „Motława'' z 
układem siet·i0";ym, co cozwoli od
ciazyc centr? lną przepompownię 
„Ołowianka". Przewiduie .się tei: w 
br. uporzadkowanie J(ospodarki ście
kowej Oruni oraz objecie kanaliza
cją szeregu enklaw mie_jskich, które 
s11 jej dotychczas pozbawione. 

gab. 
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List do Czytelnikó,v 
K OCHANII Dość długo „Kty 

vtonim" nie był na na
.szych łamach obecny. Są

dzę jednak, że nie na tyle, byś
cie o nim z.u,pełn'.e zapomn'.eli. 
Rubr)>ka była przec:eż bardzo 
popularna, reda'\cyjna po,czta za
w„ze pęczniała od ll.,tów. Kłę
biły się w nich problemy - zwy 
czajne małe, codzienne sprawy 
i wielkie ludzkie dramaty. Pi
sall do „Kryptoni:nu" mło<l!'.i i 
starzy pytając o radę, prósząc 
o pomoc. 

Trudno mi ocenić, na ile „Kry 
ptonim" był użyteczny. Komu 
rzeczywiście p~mó;;ł przebrnąć 
przez mniejsz~' czy w'ęk.,zy ży
c'.owy próg. W'cm tylko jed:10; 
k·ażdemu bez wyjątku choc:aż 
jed::n raz w życiu potrze':my jest 
rekaw. w którym można s 'ę wy
pla;.;ać bez opnów i zahamowań. 
A więc ta ki, któn• zapewnia a
non:mowość i dyskre{:ję. I. n'e
rza<lko się z,darza, iż świado
mość, że można od kogoś ocze
kiwać rady je.st ważn'.ejsza ni± 

sama rada. .,Krypton:m" n:gdy 
i.re3ztą nie przyb;eral_ _POZ." I 
wszyst'.,;0 w:edzącego o zyc1u : • 
nie robił z s:eb:e wyrvezni. Sta- ? 
rał się natomiast każdy problem i 
raz.łożyć na czynniki. pierwsze, 
przenicować, rozw3żyć w.szystk:e 
iego aspekty. N:gdy też n:e <1:a• 
wal wytycznych, zaw.sze c~c1~ł 
doradzić .skłonić: do przemyslrn. 

1 spojrzenia na sprawę I'. _różnych 
punktów \\-idzenia. Wynikało to 
z glę!:JOkiego przekonania. t.e 1:1-'e 
można dyrygować: cudzym zy
c'em. Skoro każdy je.st kowalem 
.,we!(CJ k,,u - nie należy w ku
ciu niko,1.0 wyręcz;,ć. Moi:n'l nc1-
tomiast ca nłjwyżej P"<lpow:e
dz'eć, że źle trzyma młot ... 

S,idze. że Cz,·telnicy akcept0-
wal' t~n nunkt w'dzenia,_ i ż;; 
m:ę<lzy nimi a „Krypton:mem 
istn'ała nić porozum'enia -i sym
pat'i. Zacznijmy -rozmawiać ze 
sobą tnowu. Czekamy na lu;ty. 

'KRYPTONIM 

. 
I . 
' . I . 
I . 
I . 
I • I 

··-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-· .. ·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-
W lutym i marcu dodatkowa szansa - od kwietnia na Innych warunkach 

chowanie w rodzinie zasttpczej, pod 
warunkiem wszakże, że oso~ te nie 
mają więcej niż 35 lat. 

do realiów: owszem. był „historycz- j6tw s.połec;;,,nych, a było wiadomo, 

Rzecz w tym,_aby doprowadzić in
westycie do końca. Na sesji wiosen
nej WRN w 1981 r. mówiono o bez
względnej konieczności włączenia 
ujęcia Straszyn do eksploatacji je
szcze w br. Obecnie jednak zakłada 
się według optymistycznych prognoz. 
termin 1983 - 1984 r. Budowa uję
cia trwa od 1976 r., lecz plany 1ą 
realizowane tylko częściowo. Srednit 
wykorzystanie środków wynosiło 
rocznie najwyżej do około 70 proc„ 
a w ubiegłym roku limit zrealizo
wano zaledwie w 54 proc., chociaż 
zmieniały się przedsiębiorstwa wyko 
nawcze. Obecnie sprawa wodv dla 
Gdańska znajduje się w rękach 
Przedsiębiorstwa Budownictwa ln
żynierii Miejskiej, które iest e:ene
raln.vm wykonawcą. Aktualny sta!'I 
u.kcia Straszyn stawia mi.1~to w 
krytycznej sytuaefi: zagrożone jest 
bowiem budownictwo mieszkanio
we. Przyl(otowanie nowych ui:bro
Jonych terenów jest - bez wody 
- niemożliwe. 

Wzrost kosi:tów utrzymania od
czuwamy dotkliwie wszyscy. Jednak 
najwiecei problemów maja ludzie 
młodzi, którzy przekroczywszy próg 
małżeńskiego życia, zaczynają do
piero wsoólnie się urzadzać. 

Uchwala Rady Ministrów z 2.7 sty
cznia 1982. roku w s:;irawie kredy
tów dla młod~·ch małżeństw, wycho 
dzi tym problemom naprzeciw i z 
pewnością -przyczyni się do ich zła-

Nowe przepisy i wznowienie udzie 
lania kredytów dla młodych mał
żeństw wejdą w życie -z dniem 
l kwietnia br. Prawo do otrzymania 
takiego jednorazowego kredytu, ma
ja pracu iace lub studiu.ince małżeń
stwa, w których jeden z małżonków 
nie przekroczył 30 a drugi 35 roku 
życia. a także osobom. które nie po
zostają w związku małżeńskim I wy 
chowują samotnie dzieci własne, 
przysposobione lub pnyjęte na wy-

Dużej zmianie uleJ(ła wysokość 
kredytu. Miast dotychczasowych 5G 
tys, zł, moirta otrz~·mać: 150 tys, zl 
Jest to 2órna I nieprzekraczalna gra 
nica kredytu. którego oprocentowa
nie wynosi 6 proc. w stosunku rocz
nym. Odsetki te - stanowi uchwała 
- spłacane sa w równych ratacr 
miesięcznych razem ze splata rat 
wykorzystanego kredytu. A okrc, 
~l(o spłaty nie mote przekroczyć 
5 lat. 

nie'' taki Maz.ow,e•cki, ale nastał o
to Kuroń i ,.inni ludzie". co na.Jeży 
tłuma,czyć jako „kuroniane", bo tak 
koil'owców za<:zęt-o nazywać w Gdań 
sku. I wresz.cie ... Otóż to: .,i wTesz 
cie" - mówił Michnik - znaleźli 
się wśród doradców przedstawiciele 
księdza pryma,sa. 

K OROWCOM ich udział w gru 
,Pie Mazowieckiego nie wystar 
cza!. Gdy więc Kuroń zakoń

czył d,ziesięciodniowy pobyt w a,esz 
cie i pojawi! się w te pędy w Gdań 
s.ku, zorganizowano mu ( .. MKS po 
wołał'') nową własną grupę nazy
wając ją „ze5połem am•l!.z bieią
cy,ch". l\1iała ona to do sieb:e, ii: jej 
zadan'em stało s'e doradztwo ,.na 
gorąco". co w praktyce oimac:7.ało 
konsekwentnie eliminowanie wpły
wów do.ra,dców spoza KOR. Szcze'.!ól 
n'e ostry atak przypuśdli „kuronia 
rze" na g,rupę „pryma,so·wską". Spró 
bujmy wyjafoić sob:e powody. 

Owa grupa ,.Pr:·masows-ka" pow
stała j,uż po zakończ.enfu strajku i 
to na osob:stą interwencję kardytna 
la Stefana Wyszyń\S:kiego, Miał on 
do ro,li nowych z.wią,zków zawodo
wych oraz zakresu ich d,ziałań s·wo 
ie własne koncepcje. Niezależ,nie od 
celów, jak;e kardynałowi osta~ecz
n:e prz.yśwlecały w tej złożonej prze 
cież kwestii, w której bra,no pod u
wagę sprawy Kościoła, stwierdźmy, 
że reprezentował on z.aws...e głęboką 
roizwagę w stosunkach z socjalitstycz 
nym państwem, uznają-c wagę nad 
rzędnych dla społeczeństwa wartoś
ci. 

Jest' też faktem 'nieza,prze,c,zalnym, 
że ten wybitny człowiek i patriota 
dostrz.e_gał cały og,rom niebeztpie• 
czeóstw. ja k;e niosło dla nas,zego na 
rodu. a i dla polskiego Kościoła. po 
lityczne awanturnictwo KOR i jego 
przybudówek w rozmaitych d-z.iedz.i 
nach ży,cia. Dawał te•ż i miał dalej 
dawać temu sl=ny wyra.z. także 
ostry i wymowny. Nie d1ziw. że t-rz.on 
ko•mwski odp,!acał się za to pryma 
sowi żywą nietnawiś,cia. 

Pierwszy wyraźny konflikt. iaki 
zarysował się m'.ę<lzy ka,rdy,nałem 
a ko,rowcami. nastąpił po je._qo kaza 
niu w Cz,;.stochowie w dniu 26 si-e,rp 
nia, a w,ęc w cz.asie tl'wania straj
ków na Wybrzeżu. Prymas Wyszyń 
ski wcizwał wówczas wierny(:h do 
uznania „wa,rtoścj wyższego rzęd:i", 
do do-brego wykonywania obowią.z
ków obywatelskic,h względem pań
stwa. w tym do wyniesienia racji 
państwowych i na,rodowych ponad 
wszelkie i.n.teresy party,ku,Jarne. W 
ka,zanlu malazły .się negatywne od 
niesienia do wzniecany~h niepoko-

W cią!(u roku otrzymujemy 
od Czytelników sporo 
sygnałów o mieszka
niach zamkniętych na 
przysłowiowe cztery spu 
sty, nie mających ju:t 

lokatorów. 
Czasem pode.irzenie o tzw. pusto

stan się nie sprawdza. Przy bada
niu sprawy przez kompetentne czyn 
niki wychodzi na jaw, że nieobec
ność lokatora jest wprawdzie długo• 
trwała lecz okresowa. Bywa jedna
kże tak, że rozgoryczenie z powodu 
mieszkania nie zajęteJ(o jest uzasa
dnione. 

Z jednej strony - oczywisty pu
stostan. a z drudei - ktoś latami 
bez skutku wyczeku,iacv na przy• 
dział czterech ścian ... Pójdźmy tym 
śladem! 

Jak wynika z naszych penetracji 
w dotychczasowe.i praktyce. najbar
dziej częstym powodem przedłużania 
sie procedury pono\•mego obejmo
wania mieszkania przez państwową 
admini~tracię, sa przypadki ocejścia 
byłego lokatora z te11:o świata. , 

... Umiera osoba ~amotna. W mie
szkaniu pozostaje cały jej dobytek. 
Oczy\viście nie pozostawiła testa
mentu, bo któżhy za życia „zawracał 
sobie i:}owę" taka „drobną" formal
nościa. Jeśli mieszkanie jest kwate
runkowe, to właśnie przez ten do· 
b:vtek administracja domu twierdzi, 
że ma związane rece. 
Miesiącami wyczekuje na ewen

tualne zgłoszenie się spadkobierców 
ma.iatku osoby zmarłej, a mieszka
nie przez ten cały, przeważnie długi 
czas. Jest niedosteone. 

... Umiera osoba, która wykupiła 
mieszkanie kwaterunkowe na włas-

w cz:i-·m rze.c-z.. RO>lwi,n ęty w sztur
mowej akcji aktyw korowski zarea 
gował natychmiast, .sięgając i do ka
lumni. Powielono -po Polsce i takie 
okre$lenie, jak n.p ... kardynał-łami
s-trajk". Ta kam:pania t-rwała właś
c!Jwie aii; do osta.tnich dni wie·lk:ego 
prymasa, co ni-e przesziko<lziło jej 
orga.ni;za,torom w~·lewać nad jego 
trumną iśc-ie krokodyli-eh łez. Preeen 
towana przez korowców przy każdej 
okazji obłu-da sięgnęła tu sz<:zytu. 

C O do dora-cków, mimo o,poru 
;kuroniarzy'.'· kardytnał pos~a 
w·1~ na swoim i przy gda:1-,kim 

MKS, na którego bazie nowsta,wało 
ogólno,polskie kierownictwo .,Soliida•r 
nooci", stworw,no grupę, któ,rej 
pr-zewodz.ił prof. Romuald KUJkuło
wi-a:. 

Stala się ona z miejsca ob:ektem 
ata,ku korowców ja,ko oczywista 
prz.esz,ko<i,a do re-ali,zacji ich kamu 
flowal!1ych wówczas jesz.cze zam:e 
meń. Ro'ZJ!)oczę,o te a,kcję po c-ichu. 
od POikryw-.nej grzecznościami pe-ne 
tracji ob'ektu. jak to było w rwy
czaju korows-kiej mafii, umiejącej 
prowa<l.z.ić ba,rd:z.o do-brie kororukową 
robotę. (Następny odcine-k z.amieści
my w środę). 

JA'S LEW 
,,żołnierz Wolno-ki" 

Też 

• wy 
W LĄCZAM 1'ad.io a tu „Mu211-

ka i aktualności". No to po-
1luchajm11 - mówię iobie 

i siu.cham. Męski Q!Os peroruje na 
temat 11tarych lu.dzi. Wylicza ile 
mamy emerytów, ile Tencistów, ile 
ludzi w grupie wiekowej od 65 do 
70, ile od 70 do 80 lat i jeszc~e star 
szych. Okazuje się, że w .mmie jest 
ich sporo. Po u.poraniu się z tq sra• 
t11st11ką, rzuconą 11<1 tło liczbowvch 
danvch z innvch krajów, męsk.i 
gfo;s zaczyna opowiadać jak to my, 
w sile wieku produkcyjnego, na 
tych emerytów i rencistów pTa.cuje
my. Że to my, wy-robnicv codzien
nej dniówki dźwigamy na swvch 
spracowanych b11rlulch ciężar ich u
trzymania. 

Na,iPierw mnie wziął tmiec'/t. 
pusty, a potem !ito:!ć i trwoga. Za
wsze bowiem byłem pnekonany, że 
3koro pracuję ;u:ż lat kilka-

Z wodociągami wiąże się ściśle 
mieiska kanalizacja, Tuta.i najważ• 
nie.iszym problemem jest doprowa
dzenie do pełnej zdolności oczyszczał 
ni Gdańsk-Wschód. W obecnym sta
nie nie może ona sprostać. 11:dyż poz 
wala iedvnie na niski stopień oczy
szczenia ści~ków, oczywiście ze szko 
da dla środowiska. Dobrze, że pod
ieto realizacje drugiei:(o zadania roz-

H½FWM 

TV Gdańsk 
informuje 

Ośrodek Telewizyjny w Gdańsku 
informuje, że ·od dzisiaj, 8 bm, t>ro
gramy lokalne będą emitowane w 
programie II od godz. 19.00-19.30. 
„Panorama" od poniedziałku do 
piątku ! .,Errata" - magazyn kul
turalny w sobotę. 

coś! 

naście, i jeszcu kilkanaście po
pra<"u.ję, to zarobię ,obie na e
meryturę. 1 gdy jq będę brać, to 
nikt mi tego grosza nie wypomni, 
bo to nie żadna łaska 3po1eczna, 
tylko moje obvwatelskie, uczciwie 
wypracowane prawo. 

Punkt widzenia, że ludzie starzy 
$q ciężarem społecznym jest dość 
rozpowszechniony wśród osób pl11t
ko mv.Hacych. Pogląd ten należv 
zwa.lcznć, a nawet wręcz tępić ze 
w.,zystkich sil, a już silami publi
katorów najbardziej. 

Redaktorom „MiA" warto o tym 
przypomnieć, by w przyszfości nie 
doszli do wniosku, że staruszkowi 
nie ma co ust. ępować miejsoo w 
tramwaju, bo dosyć się już w 
swoim 80-łetnim ż11ciu nasiedział i 
wystarczu, że siedzi nam na karku. 
Zginam kark w ukłonie, przed si
W!lm wło3em, oczywiście. A 'IJ.\ TOL 

e:odzenia. · 

W spółdzielniach i PGM -ach 

owe sta vki za c.o. i a 
Z poczatkiem tego miesiąca za

czdv obowiązywać nowe stawki za 
c.o. i ciepła wodę, Dzięki szerokiej 
Informacji na ten temat w prasie, 
radiu ! tv, powszechnie ·wiadomo ile 
za co I o ile więcej płacimy. A więc 
teoria jest dobrze znana. A co z 
praktyką? 

•Naliczanie now_vch wysokości opłat 
trwa już w spółdzielniach. Po po
czątkowych przymiarkach, aby ope
rację h: odbyć w marcu. zapadła 
decyzja o rozooczęciu jej zaraz. 
I dobr~ się stało. Spółdzielnie uni• 
kaja dzięki temu dodatkowych kło
potów z doliczaniem ,v marcu do
płaty za luty, no a lokatorzy nie 
beda musieli w marcu dokładać te
go, 1:'zego nie zapłacili w lutym. 

Korniowanie opla t odbywa 1i~ 
wlec w spółdzielniach na l(orąco z 
dnia na dzień, jednak mimo pośpie
chu - wszystko przebiega sprawnie. 
Upewniła nas w tym wizyta w ad
ministracji nr 4 spółdzielni „Przy
morze" w Gdańsku. Mieszkańców 
tel(o rejonu załatwia się od ręki i 
stybko. Prz!' specjalnie ustawionym 
stoliku jedna pani szybciutko wszy
stko wylicza i wpisu.ie do książeczki 
nowe kwoty, drul(a wypełnia odcin
ki wypłat. Lokatorowi pozostaje tyl
ko pode.iść do kasy ! opłacić czynsz. 

O ile w spółdzielniach, ze względu 
na ujednolicony standard mie~zkań 
i metraż l)Oszczel(ólnych „m-ów" 
rzecz iest stosunkowo prosta do 
przeprowadzenia, o tyle w PGM-ach 
administrujących bardzo różną sub
stancją mieszkaniową urasta ona do 
problemu. Mieszkania sa lepsze i 
gorsze. z centralnym ogrzewaniem 
i gazem. z l(azem ale bez c.o., różnie 
bywa też z ciepią wodą. Na<lto me
traże tych lokali sa bardz.o niejedno 
rodne. A więc nowe opłaty trzeba 
naliczać dla każdeito mies~kanla 
osobno. Jest to żmudna. t>racochłon
na praca, którą w admini~traciach 
PGM-owskich zaplanowano wyko
nać do końca lutego. 

' 

Lokatorzy mieszkań kwa terunko
-,.•ych nowe opłaty będą wi~c wnosić 
od marca. r.k. 

REPOR 

WYPADKOW 

z 
DROGOWYCH NIE 

ano 

Jok poinfOf':Tiowoł nos oficer dyżur
ny Kome,ndy Wojewód·zkiej MO w 
Gdońsku w m,n-,onq sobołę i niedz:e 
lę - nie zonotowo.no wypodków dro 
gowych i ko"21ji na terenie woj. gdań 
sl<iego. 

,ot.o STUDZIENKI 

Natom;ost jednostki Milicji Obywo
telskiej i Siroty Pożarnej w niedzielę 
7 bm. ok. god•z. 16 powiodomione to 
siały o pożarze łzw. studzienkri. Jak 
wykozoły czynnośc-i wyjaśnio•jące -
og;eń wydobywał się ze s1uozie-nki 
na rurociągu, łączącym Rot:nerię 
Gdańskq z Portem Północnym. Przy
czyną pozoru był samozapłon. 

OGIEŃ W MIESZKANIU 

W mieszkaniu Janiny H, w Gdyni, 
PIZY uf. Chylońskie,j wybuchł po.żar. 
Przyczyną była p,owdopodobnie nie
sprowność pieco. No Nczęście ogień 
uga-szono, straty wyn-oszq ok. 10 tys. 
zł. 

Psie sprawy 

I jeszcze jedno: uwaga! Jeżeli kr, 
dytobiorca przepracował w zakladz e 
5 lat, lub w przypadku absolwe::ii 
wyższej uczelni - 2 lata (z tym 'Ż 
umowę zawarł w okresie studió\V) 
z dniem rozpoczęcia regulowar .... 
kredytu zawiesza sie spłatE: 3!4 k',\'C' • 
tv udzielonee:o kredytu wraz z o<'
setkami, nie więcej jednak niż 7 , 
tys. zł. 

A więc - inaczel mówiae - jt>'\ 
malżeń~two zaciagnie kredvt w w· 
sokości 80 tys, zł, to 60 tys, zł n c 
obciażv ich kieszeni. Jeśli zadl•1 
si~ na 120 tys. zł, to umorzone z·> 
stanie nie 3,'4 kwotY czyli 90 I} 
z?. lecz 75 tvs. zł. Ciężar spłaty 7 \ 

wieszonvch kwot prze.imu.ie na ~ie 
bie .iednorazowo zakład pracy. A' 
zrobi to wówc1.a,. ~dy pracowni" 
5płaci .. ~woją" część kredvtu, 

Warunki te ~ą o wiele korzystr if i 
sze od tvch, które obowiazywałv r',;, 
13 !!rudnia. Jednakże ci wszy• n, 
którzv jeszcze zaciagniętvch kred, 
tów nie zdołali w,·korzystać - ma' 1 

szansę ich podwojenia. Od 1 lu'q", 
do ko)\ra marca br. wszystkie r<' 
działy 'FKO udzielające kred,' f 
przvjmu.ia wnioski o kredyt doc'a• 
kowy do wysokości l 00 proc. ri e 
v,ykorzvstanei sumy. Jeżeli ktoi • ' 
nie wykorzy.,tał np, 2.5 tys. zł rr- 1 

otrz~·mać jeszcze 25 t,·s. zł dodat' 
wci. Sołatv tego kredvtu odby\' 
sie beda na warunkach. Jakie ' 
,,.,·arł klient banku podpisujac. r 
wsza urnowe. R_ K 

uu: ix-
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sa111ocl1ód 

lul> pre111ię? 
~arodowy Bank Polski Oddz'3l 

Wojewqdzki ,-..· Gd;.fu,ku zawia.-1 -
mia, że zg stycznia lS/82 r . Z0St il 
przep::owadzone losowanie premii ,, 
postaci .!amochodów osobow:vcl1 
przypadając-ych na oszczędnośc: -
we, bony samochodowe (oo 20 ty, 
złotych) wystawione na terenie wo
jewództwa: elbląskiego, gdańskieg.i 
i koszalińskiego. 

Czytelnic)r piszą, przychodzą, telef 011ują 
-4 bm. o godz. 12 przy „samie" no 

ul. Marksa zaginął czarny, podpolany 
kundel. Zrozpaczona, molo wlościciel
ko prosi o wiadomość: Gdońsk
Wrzeszcz ul. Mickiewicza 29 /3. 

A. S, 

W wyniku t>rzeprowadzonel(o lo
sowania premie przypadły na n'ż i 
podane numery bonów samochod<" 
wych PKO wystawionych w WOJ 
g<lańsk,m i eiblą.skim: 

ktoś czek na mieszkanie 
ność. Znów powtarza sii: to samo 
wyczekiwanie na ewentualnych spad 
kobierców. Znów upływaia miesiące 
i osoby, marzące o własnym dachu 
nad dową. spoJ:!ląda.ią na zamknięte 
mieszkanie z bólem serca. 

Procedura administracyjna jest 
czasochłonna i skomplikowana. Trze
ba m. in. o~łaszać o spadku w cen
tralne.i prasie krajowej, trzeba cze
kać i czekać w określonych prawem 
terminach. 

Dla machiny urzędniczej czas ten 
nie jest stracony. ale komuś wycze
kuiacemu na pn;ydzlał lokalu nie
potrzebnie umykają miesiące, prze
znaczone na oiiągnięcie upra!(.nione_j 
5ta bilizacji. Ten ból potrafi zrozu
mieć tylko ktoś, kto dłu7.ej lub kr6-
ce1 marr.v o własnym kącie - nie
mal l)Odstawowym warunku zado
wole:i.ia ze swoiej egzy~tencji. 

C7y mogłoby się obejść be:r: ty~h 
perturbacii tudzież zwlekania z przy 
diieleniem mieszkania następnemu 
lokatorowi? Jasne. t.e tak! 

Po prostu przy notarialnym załat
wianiu sprzeda:i:v mieszkania bądt 
t>rzv wreq:anlu t>r:r.vdzlału na mie.~'!: 
kanie kwaterunkowe (podobnie jak 
spółdzielcze) ob o w i ą z ko w o po-

'111;inno sie zamieszczać zapis, doty
czący wyznaczonego spadkobiercy 
lub osoby, upoważnionej do usunię
cia przedmiotów, 'które pozostaną w 
mieszkaniu po zli(onie li(lównego na
jemcy, 

Zapis ów w razie 'Potrzeby mól(lby 
być: kory,1.owany, Nikt bowiem nie 
je~t wieczny i może się zdarzyć, że 
osoba. wskazana przez lokatora do 
załatwiania je~o spraw pośmiert
nych. wcześniej niż on zamknie 
oczy na zawsze albo t>rzestanie za
sługiwać na zaufanie, 

W każdym bądź razie powinno 
bye podane do powszechnej wiado
mości, że najwyżej w ciągu miesiąca 
po zgonie najemcy lub właściciela 
mieszkania. jeśli nie zgłosi się za
wiadomiona o sprawie osoba, wska
zana w zapisie, przedmioty znajdu• 
Jace sle w mieszkaniu po zmarłym 
lokator7-e zostaną komisy.inie zdane 
do magazynu na ten cel przeznacza 
nego, a lokal będzie przyznany ko
leinemu nalemcy. 

Be1, takle11:o postawienia ,prawy 
odzyskiwanie mie~zkań oo zmarłych 
lokatorach ~dzie się nadal dagnęło 
dłue:iml miesiacaml. .lak to dotycl,
cz;,s iest reJ?:uła ! co ze zl(orszeniem 

obserwu:!a nie tylko najbliżsi sąsie
dzi. Przyznajmy, że w tym lub 
owym domu mol(ą oni podae adresy 
takich mieszkań, za blokowanych 
wskutek nieznajdowania wyJsc1a 
z sytuacii przez administrację, po
~odzoną z przepisami, które nif' . wy
chodzą naprzeciw żywotnym potrze
bom społeczeństwa, poz ba wianego 
dostatecznej liczby mieszkań. 

Tak czy owak bowiem nie ulega 
wątpliwości, że wnioski, wynikające 
z wyżej napisaneJ(o. powinny być 
uwzględnione. Niecha.i każdy - wta
ry i młody - wie, ±e Jeśli nie wska 
że administracji lub 'notariuszowi 
personaliów i adresu swe1to ooten
clalnego spadkobiercy i nie "' nna
czv kogoś sobie bliskiei(o do :r:aopie
kowania się pozostawionymi w 
mieszkaniu - po naidłut<zym tyciu 
- dobrami materialnymi. :i ~óry 
t>rzeznacza te dobra na zasilenie 
skarbu t>aństwa. 

Nie mot.e przeciet. bye tak na dłut 
sza metę, żeby sprzęty I rzeczy oso
biste zmarlei:o tuasow.1ł:r następne
mu lokatorowi drogi: do zamieszka
nia „na włamych śmieciach". 

W. REJSSON 

'r.5 stycznia w Sopocie zaginał seter 
ar,gielski mości białej (suczko). No pra-
wym oku duto czarna plama, na grzbie 
cie również plomo ole koloru rdzawe
go. Piesek jest w trakcie leczenia. Zroz 
paczona emerytko prosi o odprowadze
ni„ czworonoqa. Sopot ul. Chopina 4 
m. 2. G. 

2 bm. zginął springiel sponiel mości 
brązowej z białym kołnierzykiem, no 
grzbiecie ma blizny po wypodni~tym 
włosia, Pies byt w trakcie leczenia. 
Tymczasowego opiekuna prosze o wia
domość Gdańsk-Wrzeszcz ul. Mickiewi-
czo 39 m. 3. • z. 

50.569; !11. 9(19; 54.338; 5!U56; !18.141: 
60.35]; 61,334; 62.602; 63.561; 64.373. 
ll!i.507; 66.904; 67.580, 69.821; 70.!l38 
72.0;,8; 79.107; 82..408; 84.081; 84.571; 
88.056, 

Przeprowadzone 1..0.-:tało lo/.owa-
nie prl":mii pil'nlężnych dla k.~:nże
C7Rk ~amo<'hodowych PKO ot,\·1•
tych na tere-nie województwa .(i!da11 
skiego. 

Premie pieniężne wartoś<'i po 
!lO OOO zł przypadły na niżej .podnr+· 
numery ksi;iżeczek Mmochodowycb 
PKO; 

107 9615 US; 599 Bll8 US; 821 489 US. 
141)0784 US; 2 084 215 US; 2. 098 2a_F 
US; 2. 380 742 UO; 2 595 651 PS: 
3 078 472 US; ll 461 6M US; 4 078 21 l 
us; 4 z4s 912 us; 4 2s6 753 us o 4378144 US; 4724fł53 US; 4902316 
US; 4 926 882 US; 5 712 670 rs· 
5 721 757 US; 5 739 837 US; 5 747 373 
US; 5 757 l!fi0 US; 15 5631525 US: 
6 574 121 US; 8 576 533 US; 7 74!12.07 
US: 7 755 455 US; 7 771 334 US: 
7 776 667 US; 7 798 304 US; 7 798 589 

26 stycznia na !rosie Wrzeszcz -
Brzeino zgubiono męską rękowiczkę 
sk6rzanq koloru brqzowego. Uczciwego 
znalazcę prosi się o zwrot pod adr€s: 
Gdańsk-Brzeźno ul. Dworsko 32 Bj9. us. A. S. 

3 bm. w Gdańsku w „Delikatesach" 
zaginęły kartki tywnościowe z piecząt
ką o treści: Gdańskie Zoklody Elek
troniczne „Unimor" Gdańsk uł, Rzeźnic
ka 54/56. Uczciwego znolozeę prosi się 
o rwrots Gdoi\,k ul, Na Stoku 25 m. 3. 

G. 

Pre,mi• Pitmię:tnł! wartości po zł 
135 OOO - wyloMwane z~tały na 
nastę,pując• numery bonów samo
<'hodowych: 
169915; 195492; 205 ~87; 207149 . 
591 801!; 1170 708; 1 179 132; 1182 51:2 
I 187 462. 

. ' 

/• • --
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Sportowe rozmaitości 
(NRD). W biegu na 1000 m ponownie 
najlepsze były N, Petrusewa, która wy 
przedziła K. Busch-Enke, a wśród 
mężczyzn S. Chlebnikow wyprzedził Ke 
nadyJczyka G. Bouchera. 

• • • w dobrej formie 
P RZYGOTOWANIA reprezen,lacii prezy stanęły czołowe s16demlq na,sze 

do MS, które odbędq sią na pr-ze go kroju - Anilano Łódź, Wyb.r,zeże 
łomie lu.tego i marca w RFN, Gd-0ńsk i gospodarz opolska Gwo,dio. 

Ze zmiennym szczęściem gdańszczan 

Dopiero 9 • miejsce :rajql w Mistrzos
twach Europy w Lyonla nasz łyżwiarz 
figurowy' G. Fillpowski. Zwyciężył N. 
Schramm (RFN) przed J. Simond (Fran 
cja) I J. Bobrinem (ZSRR). Wśród so• 
listek triumfowała C. Kristoflcs 
(Austria). 

• • 
Doskonale spisuje się polski piłkarz 

Andrzej Szarmach (Auxerre) w rozgr_yw 
kach piłkarskiej ekstraklasy we Fran
cji. Polok zajmuje wysoką drugą loka
tę no liście najlepszych strzelców ligo
wych rozgrywek (15 bramek) ustępując 
jednym trafieniem M. Platiniemu (St. 
Etienne). 

W Schladming pierwsze medale zdo 
byli narciarze Austrii. W zjeździe trium 
lawa! M. Welrather (Austria) przed C. 
Cothomenem (Szwajcaria) i E. Rescham 
(Austria). F. Klammer byt dopiero sió

dmy. 

f:l)łOWilty, że początek rewanżowej run W ostatniej chw;li wycofali s,ę z ooz:o 
dy ekstraklasy w p,łca ręcmej męż- lu w turnieju p:tkorze ręczni Sląska 
ozy.zn prze.widziany jest dopiero na 20 Wrocław, dlatego regL1lom:n mus!oł na 
ł 21 marca. Ligo,we siódemki przygo- krótko p·r-zed rozpoczęciem zo,w0-0ów 
to.wujq n,a len w!aśn•e okres najwyższą ulec zm:o,n,·e. Pos!anowiono mionowi
Jormę I teroz tylko n,ielicm: przedsto- cie, że skr6:ony tosto,n.e czas rozgry
wkiela tej dyscypliny rozgryw-01ą społ wonych spe v.ań (2 X 20 minul), ole 
konia kontrolne.·• W swa m pierwszym zespoły ąrać będą mecz i rewanż. 
!8']or,0cznym spro,wd•1'orie niezła formę Gdańszczanie rozpoczęli za.wo-dy od 
2!CJprezenlow-0li za,wodnicy Wybnzeżo rem,su z Gwa,rdią i zwy:,qst,w-0 z Ani
Drużyna GKS wystąpiła na !urnie JU w laną, z koiei mecz Gwo,rdii i An>lony 
Opolu, który rozgrywany był po ra,z przyn.ósł su· <.es fodz.onom. W ru,nd,z e 
,~zyv,<ls.!y. Poprz-edn'e cieszące się du- rewanżów Anilana pokonała gdań
iym zo nt-cresowan.iem k biców turnie- siczan, a!e n,es;,od-ziewanie uległo 
je r<>zqry,wana były w obsadz e miqdizy Gwardii. Takie rozstrzygni<:c,:a spmwi-
norodowei Tym ra,zem no starcie ,m I · k t t · t · · -

1 
y, ze wyn1 os o n.ego meczu _ ,Jrn1e1u 
pom1ęd.ry Wybrzezem i Gwa,rdi•ą m.ol 

Niespodziewane zwycięstwo 

M. Appelgrena 

A. Grubba szósty 
w turnieju „TOP-12" 

\V '\"a-n es za!<-o.1CT.ył s;ę dorocz.ny, 
12 turn \ej l •n. a s~oło1,, to „Eu,op1 
To,) - 1°" kolJ,et i męz:czv.m N:e
s!)o.d! c.wan~n Z',\j'C ęlcą 1,:ód m<;ż 
ttyzn zost ... ł 23-Ietni ~zwe<l '\likael 
Appe-lgren, który odnhsl w 11 po
jedynl<:a~ 'I 9 zw~•cięstw. \Vvp:-zedzJ 
o;n :',filana Orlowskiego (CSRS\ i Des 
monda Dougl•asa (Anglia) - obaj po 
8 z1vy .il'.stw. 

Nieź.Je spisał si~ startujący po raz 
p:erwsz_y w tej imprez.ie Andrzej 
Grubba, k~óry z 6 zwycięstwam,i' 
uplasował się na 6 m:<-J.H:u. Les1.('k 
Kucharski g:-ał poniżej swego nor
malnego po~iomu. Dop'ero w koń
c6,vce tu.r-nieju odnćó~ł dwa z,,vyc:ę
stwa. co dało mu. wraz ze zwyc.ię
stwem z pierwszej rundy nad Gru·o 
bą. 3 wygrane i 10 miejsce. 

decydują,:e znaczenie d-1a ws-zystb:h 
uczestników. Zwyc:ęz-:.o meczu zdoby
wa! p'e·wszq ncJro::lę, pokonooy trze
cią. Remis prem'owoł o;;ilądo,jącą gwar 
dyjsk 'e d2rby Anila,nę. 
Wą'pLwości co do osl• tecmej kolej 

naści z::nvo'.l6w rozw:ane zo-stoły zo 
spmwn Wy':Jrzeża j~± w p:erws.zy:h 10 
mi.nt:!ach meczu. Gc~ńsl<{J drużvno 
strzel !a kole•no 6 b•am0~, n:e tra,.:cc 
ani jedn€j. Pie~wszo ro 1owa zokoóczy 
ła s·ę zwy :c~twnm Wybrz~"a 12:4, a 
cale s-:o'ka,r e •ezu!'.ak!m 18: 15 
1. Wy'Jr1eże - 5 płd. I 
2. Anilc.no - 4 pkt. 
3. Gwc-·d'o - 3 pkt. 1 

Ne 'lercszyrn zowod,'kiem turn:eju w: 
pleb'scycie trenerów i sedziów został I 
Zbi„n'ew Urban{Jwicz (Wybrzeże). 

Gward,z,śc 1 wyslcoowol: w Oco'u 
bez k'l11u czołcwy,h rnwo-l,n'ków (nie 
orni, Wc,s·kiewicz, w~n•a, Pon,:,s i Cieś 
Io). Dało to okazję do gry dla z1wod
n',ków mlods-zv~h oraz ty,:h, którzy w 
t'.ok::'e l'gcwych s;io~<C'ń nie m:-eli w'e. 
lu o'<a:ji co zc;)·-e:-en 1D'wa,n'a sw-:i,ch 
uniie;ętnoś-ci. Po rol r-'~rwszv p·zez 
dłi,;\'szy c~os r-o pn•ldrcie prH•bvwa:i 
m. in. R. z-,wadzki, H. Ci;'.ejl!WSki ('"OZ 

K. W~l":iewicz. (K) 

Medale młodych 
·warto dodać. że o zwycięstwie Juniorzy łyżwiarze gdańskiego 

Ą,')petgrena zadecydował o.statni po Stoczniowca zdobyli dwa medale w 
Jedv.nek t..irnie,}u w którym Szwoo konkurencji par sportowych podczas 
oo p::i.sjonując-ej walce wygrał z zakończonych w niedzie'ę Mistrzostw 
Grubbą 3 :2 Polski w Oświecimiu. Duet Honorato 

W śród kob:et zwyc'ęźyła Holert- Górna i Andrzej Dostatni wywalczył 
derka Bettina Yries('koop 10 srebrny medal, a Katarzyna Jodłowska 
7.wvc. orzed--- ubtegforo-'.:'z.ną triumfa-. l Dariusz Furmański medal brązowy. 
to:-ką Ili Ilammcrsll'y (AngHa) 9 Komentatorzy zgodnie stwierdzaJą, 
z:wvc. że zawody stały na niskim poziomie. 

R 
Wsob~tę· i niedzielę wznowili li
,,. gowe rozgrywki prz.edsta,wicie 

le wie!u spo,rtów. Dla nas na,j 
ciekaw-s1.e były te, w których brały 
ud:~'ał 1-Lguwe z.c-spoly Gdań.9ka. Po 
p:erw,z:ych mecz2c 11 nie zanoto,wano 
w.ększ., eh n1espod1ianc,k. Ci. którzy 
i dotąd spisywali s <: dohrz.e ~otwier 
dzi!i na o~ól, s,,·nją formę (na1eżą 
do nich choćhv s,atkar:-1:: i koszyika,r 
ki SpÓjni), slab.,i na ol(ól prz~~r_vwa 
li (Geda,rih - s.at•kal'ki, Stoczn:o
wiPc - b~kserzy). 

W ekstraklasie koszykarzy roze'(ra 
no p:c;ć s-;:iotioń. :',ajbard·<: ej za,ska
kujący \\ y:1ik oadl we Wrocław: 1. 

'(dz:e Le~'a Warsza-.,·a p,<>konala 

~~ 

W sobotn;ch meczach I ligi piikur
skiej RFN r:ojciekawszym meczem by
ło spotkanie w Dortmundzie, w k:6-
rym miejscowa Borussia przegruła 2:3 
z Hamburger SV, 

Nz.: Miiewski z HSV przeskakuje 
nad leżącym Keserem z Borussi 
Dortmund, W głębi reprezentant RFN 

Magalh (HSV). 
CAF - UPI 

$Ją,sk Wrocław.• Lider tabeli Lech 
Po.znai'l pr,egrał z Wybrz.eżem 
Gcta,1sk (03:87). W ta,beli na cwlo
wych m1ejscacb nie z.as.-dy jed,'.1ak 
znacwe z.m.a,nr. Prowad·li Lech Po 
z.nań (8-4) Wybrzeże, mimo z,\'' t; 
st wa z lide,rom zajmuje ostatn'e, <Ir. e 
s1ąte m'cjs~e ('.'--IO) i uchron'•< n~ 
s'ę przed spadk:em _jest w te.i chw 
li najpoważ.n ej,;zym zadaniem ,Kor 
sa,rzy" 

Ze zmiennym szcz~sc1em grały 
grlańszc1•:!nki. Kolejn~ scri~ spotk,,·, 
roz!'graly siallrnrki. Na pólme-t,'n1 
mistnostw Polski prow8.chi zespć1 

Czarnych Słupsk (7:2), dru.~ie mi<'i
Sce z tym sa:n"m dorobk:e:11 punkta 
wym zajmu.ie Plom'e11 :\Tilowice. Po 
!ed.nym punkc:e st,:Jty mają St"l 
D e-lsko. Spó._;,nia Gd.'ńs,k i W,,ła 
Kraków. Os:a~n'e m:rj.scc 1,· t2b li 
zaj'Du:e Ge:fan:a W S"bO·~n':h '.1' e 

I c i~eh Ged1 n:a p,ze1rala ze S:111 
Bielsko 1 :3. a we w-:zoraj.szvm z 

I• W,s!ą Kra,ków hkie I :3 Spój 1 ~ n" 
t ·m;ast p, .. eJ:-ala ?. Wisłą (1 ·3). na 

l
tom·1st SHJ Br·;ko zwy·.rhla 3.0 

W I !idre k"S?•·kuek ndal i·d:? 
recn .kst $lee., Wrocbw (13:4 o'.d) 

I Spó}n'a Gdań.,k pne::>:rab wora" 
dz:e W\'sc,ko z ŁKS (00:fl9). a 'e P 1 

: snhotn ·m mec;:.u za imowala d:ibrą 4 

I n"•v. je z do~obk:cm pu,nkt,c,wym 
1 ():fi. 

I W II liclze siatkówki mę7.l'ZPn 

I Stncz.n.o•,\··ec Gdoń,k pr::ec-ra! <lwr 
. razv z Posnan1a 12:3 '!:3). W gru,ry•e 
n°n"l p~owadzi. Po,n;inia. 

: 
i : : : • 

Wrnow'li ró,wn'eż ro·~~r:,·w•ki pid-

Z historii 
mistrzostw 

5RłM - i 
„Wieczór" rozmawia z trenerem kadry I fffftd Iii • Wf n w A • 

Najwięcej bramek wśród wszyst
kich 11 /ina/owych imprez pad/o w 
1954 r. na V Mś w Szwajcarii. Pi/
karze zdobyli wtedy aż 140 goli w 
26 meczach co dolo wspaniolą 
przeciętną 5,38 bromki na 1 mecz. 
W dwóch ostatnich edycjach MŚ 
- w RFN - 74 i Argentynie - 78 -
zawodnicy zdobyli jednakową ilość 
gol/ po 97 w 38 meczach. Prze
ciętna z tych turniejów jest ponad 
dwukrotnie mniejsza od tej ze 
Szwajcarii. 

11arodo'1vej holiserów Czesławem Ptakiem i 
• 

Najwięcej goli w jednym meczu 
- 12 - padło podczas ćwierćfina
łowego spotkania V MS w 1954 r. 
Austria - Szwa;coria, wygranym 

Trudny sezo reprezentacji l 
• 

przez ten pierwszy zespól 7 :5. O 
jednego gola mniej strzelono w 
pamietnym meczu eliminacyjnym 
Brazylia - Polsko w 1938 r., kiedy 
to po dramatyczne; wolce wygra
ła Brazylia 6:5. Po 9 goli pad/o w 
spotkaniach Węgry - Korea Płd . 
(el. 1954} oraz Jugosławio - Zair 
(w el. - 1974), choć wszystkie dzie• 
więć bramek strzelili zwycięzcy czy
li Węgrzy I Jugosłowianie, 

C ENTRALNY Ośrodek Sportu im. 
Feliksa Stamma w Cetniewie już 
od pierwszych dni stycznia wzno 

wił swoją normalną działalność. Właś
n,e tutaj na zgrupowaniach szlifują far 
mę zawodnicy kadry oraz sportowcy 
z poszczególnych klubów. 

W miniony czwartek, gdy odwiedzi-

więc z okazji przeprowadziliśmy rozmo
wę z pierwszym jej trenerem Czesła
wem Ptakiem. 

- W tym roku kadrę bokserów cze• 
ka bardzo trudny sezon. Już za dwa 
dnł rus;r;'J przecież krajowa liga, do• 
chodzą do tego spotkania międzypań 
stwowc. Najważniejszą jednak imprezą 

stania na MS wystawić w 
zespół? 

miarę silny : • • • - Trzon zespołu raczej się nie zmie• 
ni. W niektórych wagach mamy nowel 
dwóch i więcej zawodników reprezen
tujących !en sam poziom. W wodze 
muszei trzeba wybrać między Rauba 
a Maczugą; kogucio Io Srednicki, Za· 
part, Szewczyk. (Chociaż w lej wodze 
rutyno i umiejętności wyraźnie przema
wiają za Srednickim), Wagi lekkopół
średnia i lekkośrednia to jeszcze wiel
ka niewiodomo. W wadze ciężkiej oczy 
wiśc ie Grzegorz Skrzecz, który od po
czątku roku bardzo solidnie trenuje. 

- No zgrupowaniu nie widać Ma
czugi, z którym kibica wiążą duże na• 
dzieje. 

- Zawodnik len niezbyt powazn1e 
potraktował to zgrupowanie. Doszło 
do sytuacji, w której musiałem odesłać 
qo do domu. Wydaje mu się, iż wszy
stko już potrafi i nie potrzebne są tre
ninąi. 

- A wybiegając nieco naprzód. Jak 
pan widzi szanse naszych zawodników 
w Monachium? 

• • • 
ser•• 

W Kamerunie 
szukają szkoleniowca 
W Kamerunie szukdją nowego Irene 

ro dla reprezentacji piłkarskiej, która 
za kilka miesięcy mo wystąpić na m,
strzos.\wach świat □ w Hi szpon ii. 

Branko Zut:c jak wiadomo odsun ięly 
zastoi od pracy z zawadnikorn1. W 
Yaounde mówi się, 1i najchP,tniej 
zatrudniono by szkoleniowca fran
cuskiego lub holenderskiego o repu 
locji międzynarodowe,j. 

Skakanko - u:ubiona, ale równie męcząca forma treningu, 

- Trudno będzie o medale. W bok
sie bowiem dąży się obecnie do walki 
w półdystansfe, czqslych wymian cio
sów. Znacznie wzrosło tempo samych 
walk. Wyąrywają często ci, którzy dys
ponują silnym ciosem i wytrzymałością. 
Mniejszą rolę odgrywa technika. I stąd 
wypływają maje obawy odnośnie na
szych reprezentantów, Tym niemnieJ 
widzę trzech, czlerech zawodników pol
skich w strefie medalowej. Dużo rów
nież będzie zależało od pełnego zrea
lizowania przez naszą kadrę planów 
przyqotowań . Szkodo, iż w okresie po
przedzajc,cym mistrzostwa świata roze
qramy zaledwie jeden mecz między
państwowy. 

Trzeba przyznać, że decyzja kame
ruńskiego związku p i łkarskiego podję
ła na cztery miesiąca przed Mundm
lem-82 jest dość zaskakująca. To 
przecież Zutic procował z kadrą re
prezentacyjną przez ostaln,e 2 lata, 
przeprowadzając piłkarzy kameruń
skich z;wycięsko przez eliminacje. War 
to przypomnieć, że oprócz Mundialu, 
piłkarzy kameruńskich czekają jeszcze 
rozgrywki o puchar Afryki drużyn na
rodowych (5-20 mareo w Trypolisie). 

liśmy Cetniewo, w ośrodku przebywali 
m. in. zużlowcy, judocy i bokserzy GKS 
Wybrzeże; kadra tenisistów sto/owych 
z Andrzejem Grubbą i Leszkiem Ku
charskim, dzień wczesrneJ opuściła 
zgrupowanie, udając się na zawody do_ 
Francji. Natomiast już 8 lutego zjawią 
sii;t lulaj kolarze gdyńskiej Floty z To· 
deuszem Mytnikiem na czele. 

W Ce!niewie zastaliśmy również ka
drę narodową bokserów. Korzystając 

Na czas ćwiczy Czesław Dawiec z 
Czarnych Słup:.k. 

Foł. M. Zarzecki 

będą oczywiście mistrzostwa świata w 
Monachium. Jakie więc zadania posta• 
wiono przed tym pierwszym zgrupo
waniem bokserskiej kadry? 

- Rzeczywiście czeka nas i kibiców 
boqaly sezon. To pierwsze zgrupowanie 

- Dzieku)emy 10 rozmowę, życząc 
jednocześnie sukcesów. 

w Cetniewie traktujemy jako rozpozna
nie sił i oklualnych możliwości po
szczególnych zawodników. Nastawiliś
my się głównie na sprawy kondycyjne. 
Ponieważ czekają nas MS w Mono• 
chium, ustawiliśmy więc !ok harmono
gram s1kolrmia, by zawodnicy łagod
nie wchodzili w sezon. Grudz ień ub. 
roku był okresem przerwy ligowej. 
Okres ten niektórzy zawodnicy wyko
rzystali no leczenie urazów, inni w klu
bach uprawiali sporty uzupełniające. , 
No razie kadrowcy nie moją żadnych 
kontuzji. 

- Jakie dolsze plany kadry? 
- Przed zawodnikami w najbliższym 

czasie dwo starty ligowe; po nich dwu 
tygodniowo przerwa i pierwszego mar
eo rozegramy mecz z NRD n:i terenie 
przeciwnika. Właśnie to spotkanie bę
dzie najpoważniejszym sprawdzianem 
naszej kadry przed mistrzoslwami świo 
ta. Pod koniec mare• znowu zawitamy 
do Cetniewa, zaś ostatni szlif formy 
nastąpi w Zakopanem. Stamtąd udamy 
się bezpośrednio do Monachium. 

- Czy w porównaniu do poprzed
niego sezonu zaszły w kadrze Istotne 
zmiany? 

Rozmawiał: 
MICHAŁ CZERNY 

W dniach od 10-17 s-tycm'a Ka
meruńczycy wzieli udział w turnieju, 
w których wystąpiły zespoły Ausl; · 
Wiedeń, Crvene.j Zvezdy Belgrad qraz 
reprezentacjo Kongo. Przegrali tylko 
jeden mecz z Austriakami (0:1 z rzulu 
karnego). W ub;eg!ym tygodniu dru
żyna Kamerunu dwukrotnie pokonała 
FC Zurich w idenlycznym stosunku 3:0. 

PAP 

- Z nowych twarzy nikt nie przybył, 
nawet kilku zawodników nam ubyło. 
Z kadry odszedł Czarny, klóry nie ro
bił żadnych postępów. Nie chcą wy
stępować jut w kadrze Pielesiak I Bry
dak. Również Gasieckl chce boksować 
tylko dla kh,1bu. 

- Czy w tej sytuacji Jesteśmy w Walka treningowa Koximierzt1 Adacha I I trenerem Czesławem Ptakiem. 
\ 

• • 

• • 
darze ekstr.!.klasy~ Kolejne mec·ze ro 
zce 1;~ 14 'utego i 11 I 21 marca. 
\V ,'l, r v 1v ,,ac 1 n:e za-r.o.to,,vano nie
' p() i· 1 r { L c.rrc, 1 cru ,:ej grupv 
,,., r"c11 l' ,.() t j G'v" 'C' I \V 7.)\lia. 

k•6ra vy,r l·o pr \ .!· ( :':n Gliwi 

J, Jótwlk zajqł dopiero 13 miefsce 
w biegu na 500 m w Mistrzostwach 
Swiata w łyżwiarstwie szybkim. Zwy
cięży! S. Chlebnikow (ZSRR) przed 
swoim rodakiem W. Kozłowem. 

Nasze łyżwiarki również zajęły od· 
leqłe lakoty. Na 500 m Z. Tokarczyk 
była 27, • E. Białkowska dopiero 29 
(upadek). Zwyciężyła faworytko N. Pe• 
truscwa (ZSRR) przed K. Busch-Enka 

I, Stenmork rdobyl tytuł mistrza 

łwia!a w slalomie specjalnym wygry
wając niedzielne zawody w Schladming. 
Wyprzedził B. Krizaja (Jugosławia) I 
swo)ego rodaka B. Jaellberga. 

• 
W meczu hokejowych reprezenłacJI 

Szwecji I Finlandii w Sztokholmie suk• 
ces odnieśli gospodarze 7:2 (3:1, 111, 
3:0). 

e- 1 16·'1\ ~t,... 1 1 J v < Gu,1r .;;,k pr::.e 
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D MOTO?.VZ.t\CVJNE_J 
FI.'\ TA 1251'. fabrycznie no
\vego - sorze<iam. Oferty z 
cena 1972 Biuro O~łoszetl, 
80-958 Gdańsl< , 

MFRCFDF.SA 200 D 1 '•72 r,) 
- sorzedam. G<i;rńsk-Wr1e
szcz. Kunick!ee:o 40._. G 1975 

FTATA 1'5r ,...,,mbi1 rn75 r. -
sprzP. ar,, El' ląl'.:, ul. Kr,t. 
D,1,,;'tn~ '3 11) G 2177 

VW JROO varlant (combi\, 
~tan lr"P lri:v sorzect~n,. 
Grtańsk•" enna 37. G 756 

FIAT.'\ 1260. 108~ r prort. -
~n„zeda'Tl. !\-,. Cil.'icz:vk Poll• 
karo r dar'sk 01iwa Grcm
W'łldzka 581 A '7, godz. 18-20 

G 2n6 

SAMOCHÓD Fiat l25p 
sprzedam. Gdańsk, ul. Kar
tuska 57 '4, god2. lll-20 

G-2n6 

SPRZEDAM I 
"/OWY mar el e'cktry~zny 
Oferty 2220 Biuro 0<1loszeń. 
80·958 C'•lańsk, --------
KW I AC JAR~ I Ę, Oferty 2060 
n•uro Ogłoszeń. 80-958 
Gr k 

ZlO'"'F. n'lKl - we! mv. ak· 
\V"arlum janońskie- (napo•Nie
trz~rie). Tel. 23-11•17. 

S 14392 

,,.,NCYI<LOPED!Ę 4-tomflwa. 
C--dańs <, ul, Soadzlsta '0 /R~. 

G 14 J 

'\l>\G"IFTOFON kas~tnwy 
, P, C'o. z kolumnami Phtlioc;, 
Cdiłn~lc-01 wa ul, Onols.ka 
10 K/3, G •oq9 

KO?'" ·en 7:=tKootańskL Ofer
tv 2511 !1,uro Ogłoszeń. 80-
fl }8 Gdańsk. 

OWCZARKA memiecl<i~gfl, 
Sltkę, l,!l-r0czna z rorlnwo
rlcm '!'el. ~11-00-99. G 2139 

-.,,owi': cer ki kasetowe: Teh
nics H -260 ,3 głowice.). Sharp 
Ontonlcr1 RT-3838 ('l<rm1nuter), 
słuchawki stereo AKAI. T~L 
22-14-53 S 103 

~n•\ 1.LF.R-kamera 0oglrsowa 
'\far Iov - n1ikser . końcówka 
mr e'- · Ol lwa, Czerv;o 1e~o 
Sztandaru 86'38 G 2195 

KUPIĘ I 
PARKIET. S<Jbit, chemosll, 
pa oie r ścierny. Tel 51-:rn~n-t. 

G 1433 

I __ L_O_K_A_LE_~I. 
M!ESZI< /\ '\"IE tyr>u M-4 
Sosno\viec - zamien 1ę na 
mice- kanie \V Tróli'" ie~c1e 
OfP1'1 v ood adres: ·c; , 1s!<
,vrzr 1.rz .. ul Słow:1r"kif'r(O :sn 
,\ ,'~4. Błaziak F;·anci,;;zek. 

G 1920 

WE,JH•:ROWO - wl .s wścio
we :?,. ,okoio\ve. ,vszelkte ,vy 
gody, ł!iskn kol<>1ki - za· 
m,en,ę na rlnmek. tyll<o We.i 
he )Wo. Oferty mor, Riuco 
Og!oszn1 80-958 c c<-ńsk. 

tłocznia int K·omuny Paryskiej. 
~ w GDYNI 
i t4.\ ~ naJninroezoefah:Jazy saklad budowy sfatków 
~ t' · ~, od:nr.aczony Orderem Sztandaru Pracy I kL 
;V t, iff~ przyj1nuje pracowników 

nJe,..,.kwallfłkowaoych or a z absolwentów 
Zaaadnlcz,ch Szkól Zawodowych 

1 rejonu Trójmiasta oraz ze strefy dojazdowej do Trójmiasta 

monterów rurociągów okrętowych 
kurs trwa 3 m-ce (dla absolwentów sz.kół metalow. 1,11 m-ca) 

e monterów kadtubów okrętowych 
kurs trwa 3 m-ce (dla absolwentów szkół metafow 1.5 m-ca) 

• spawaczy elektrycznych 
kurs trwa do 4,5 m-ca 

• malarzy konserwatorów 
kurs trwa 1 m-c 

WARUNKI PRZYJĘCIA: 

- wiek od 18 do 40 !at , 
- ukończ.ona minimum szkoła 1>0dstawowa 
- nienaganny stan :uirowia 

W okresie szkolenia wynagrodzenie v.'e<lług u~ladu zbiorowego pra~y. 
Po kursie zapewniona pr„ca w bezpośredniej pro<lukcii w systemie 
akordowym. 

STOCZNIA ZATRUDNI PRACOWNIKOW WYKWALIFIKOWANYCH 
W CHARAKTERZE: 

G cieśll okrętowego, tokarza, frezera 
• spawacza elektrycznego I ,i-azowego 
• montera kadłubów okrętowych 
• montera rurociągów okrętowych (hydraulika• 
• montera ślusarskie!{o wyposażenia okrętowego 
9 ma.lana konserwatąra • 

STOCZNIA ZAPEWNIA wszystkun z.atruónlon::m: 

- pra.cę w bezpośrednie, produ.kcjj w gystemie akordowym. 
- szeroki zakres świadczeń socjałny,ch, 
- nagrody w rozbudowanym .systemie (m. innymi pożyczki w 

kwocie 15 OOO zł na zagosp. oraz 25 OOO zł dla prac. zawle::. 
r.wiąz.ki małż. z: możliwością umorzenia po 5 latach nienagannej 
pracy) 

- nagrody I przywileje z „ka-rty stocimiowca« 
- preferencje placow~ i socjalne w wyżej podanych uiwodaeL 

Stocz.nia posiada atrak~yjne ośrodki w,-poc2.ynkowe w kraju I wy
mienne :z.a granicą oraz: kluby sportowe: żegl.arsk1 (rejsy morskie). pił
karski, lekkoaUetyczny, motorowe oraz inne do-stępne dla każde:;:J za
trudnionego. 

WYMAGANE DOKUMENTY: 

- dowód osobisty 
- książeczka wojskowa lub 1glo•zenle do rejestracji 
- świadectwo szkolne 
- świadectwo pracy 
- legitymacJ_a ubezpieczeniowa z aktualnym! Wpisami 
- sk1erowarue z Wydziału Zatrudnienia Urzędu Miejskiego w Gdy:ll 

Do pracy przyjmuj~ oraz U<ltlela tnformacJI Biuro P1z~j~ć Stoczni lfn. Ko
muny Paryskiej w Gdyni, kod pocztowy 81-963, ul. czechosłowacka s. telefon 
27-73-13 - w godzinach od 8-15, w soboty od 8-13. 

Dojazd. do stoczni z przystanku komunikacji mieJskleJ przy ul. Jana z Kolna 
(naprzeciw dworca PKP Gdynia Główna Osobowa) autobusami linil: 103, 105. 
121, 134, 140 i 168. K-303 

POK(")J umeblowany, z wy
godami - wyna.1me osobie 
samotnej, Gdańsk-Siedlce, ul. 
Na 2boczu 105, G 2062 

KRAWIEC ooszuku_je pracy. I , I 
Oferty 2024, Biuro Ogłoszeń, NAUKA 
B0-9SS Gdańsk, :r,;r.fA_T_E_M_A_T_Y_K_A_, _fi_z_y_ka-, ma.!n~-

STRYCH na mieszkanie -
snrzedam. Oferty 2108 Biuro 
Ogłoszeń, 80-958 Gdańsk. 

POMIESZCZENIE nada.Jace 
sie na watsztat blacharstwa 
san1ochodowe~o. do remontu 
- kuoie. Oferty 2152 B iuro 
Ogłosze1i. 80-958 Gdańsk. 

MALBORK - własnościowe 
r:;s m kw.) - zamienię na 
mies-,kanie - Trójmiasto -
lub sorzedam Oferty 2199 
Biuro Ogłoszeń. 80-958 Gdańsk 

ZATRUDNIĘ bieliźniarki na 
overlock I do kro.1enia. 
Oferty 2128. Biuro Ogłoszeń. 
80-958 Gdańsk. -----------· 
MF:TALOPLASTYK oode,1:nle 
pracę na pól etatu, Gdańsk 
so. skrytka 667. G 2151 

ZŁOTNIKA zatrudnle fpcze
rób srebra). Rumia-Janowo. 
ul. Jantarowa • G nn 
ZA TRUDNIĘ 2 . emerytów: 
murarza. ślusarza. Gospodar
stwo rolne, Polikaro Ma
cle.lcżvk. Gdańsk-Oliwa. Grun 
waldzka 581 An f(OdZ. 18-20. 

G 2217 

gielskl Tel. 29-00-99. G 2140 

UDZIELAM korepet_ycj\ z 1ę
zyka polskiego, Tel. 20-89-47. 

S 1347.1 

MA TEMA TYKA. Tel. DI-26-0ł. 

I RćżNE 
G lj5' 

I 
WYDZIERZA WIĘ oomieszcze 
nie na magiel elektryczny 
w Tró1mieśeie. Oferty 2219, 
Biuro Ogłoszeń, 80-958 Gdańsk 

KUSNIERZE! Wykonuje oczy 
do lisów. Tadeusz Kamińsk!. 
83-IJO Tczew. ul. Gdańska 
nr 43, P-ł 

MALBORK - własnościowe 
(:i5 m kw.) ~ sprzedam. Q,. 
fert v 2~00 Biuro Ogłoszeń, 
80-95:1 Gda1isk. PARKIECIARZA ns •tale. 

dorywczo _ ,atrudnt,. Tel. SZYBKIE 1 solidne układa· 
M-4 w F.lblai;tu 3-ooko.1owe 51 -26-04 G 1452 nie kafelków z materiału 
wszelkie wygod:v centrum _ ooWierzonego, Gdańsk-Zaspa, 
zamienic na mnleis-ze w rr~l l!I IJ ul. Leszczyńskich 5 B/23. VII 
mieśc\p (może bvć stare bu• il ZGUBY oietro. tel. 31-03-43, G 966 downlclwo lub rlo remontu). ___________ ,_ 

Elbląg, Kpt. Dlac,:enkl 3 /15. 
G 2178 

MIESZKANIE M-3 w Warsza 
\vi..e - 2.-:łnl\enie na wi~ks:?E:! 
w Trń1miekie. Wiadomość: 
Gr1ynia-Chvlonia. Pawia 2::J 
b /!., Koplckl. O 2212 

POK(").J odnajme. 
so·,1esktego 32. 

Wrzeszcz, 
G 2239 

ODSTĄPIĘ pokó1 (ucz,: nie
mieckiego) 01\wa. Grunwal
dzka 579/4. G 2244 

PANU odstaple pokó.1. Siedl
ce. ul. Brukowa 3. G 2253 

DZIBKANAT Wydziału Bu• 
dOWY Maszyn Studium Wie· 
czorowe.';o PG unieważnia 
indeks nr 13884/BM. na naz• 
wisko Roman Leszczyński. 

G 1938 

ZARZĄD Portu Gdańsk unie 
watnla zagubiona orzenustke 
oortowa nr 15236. wystawio
na nn nazwisko Ryszard Ra
zuwajew. G 1985 

WPK Z/llOO unieważnia za• 
gubiony bilet pracowniczy 
wolnej jazdy nr P - 027187, 
na nazwisko Tomas:z Dom
browski. G 1986 

NAPRAWA lodówek sor,ażar• 
kowych., Tel 51•70-91. 

G 31780 

MAJĘ-2 zamienię na Amato
ra-2 z dopłata. Oliwa, Dą• 
browszczaków ł A/10, 

G 1942. 

26.0LI982 w Gdańsku zginęła 
suczka foksterier tólto-blals. 
Wiadomość wynagrodzę -
Gdańsk, Doki 2/2, G 1968 

USŁUGI budowlano-tynkar~ 
skle, elewac1e. Zakład Mu• 
ra rskl. Gdynia-Chylonia, ul. 
Wejherowska nr 51/56. po 17. 

S 1 

LF.K ·\ Tl.Z • om ,tolog wyna 1· 
rr1ie l\i 1 lnh M-2 ewentucol
nl(:!: sa nad.zielny pflkói ¾ 
Gd ń _, 1. na ok.rcc; fi-- 8 mie
siccv. Oferty 12:is Biuro 
Ogłoszeń, R~-858' Gdańsk. Ili PRACA I WOJEWÓDZKI Urzad Tele-li:;:. ___________ _.iu komunikac.11 Gdańsk unie• 

ZAGINĄŁ oles. owczarek nte 
m\eckl (suka) w kagańcu. 
Informacle: 20-14-34. 20-82-98, POSZt:'Kl'JE M-1· lub pokn,iu 

nie ur1eb!Qwanf'S:o. Son'.Jt -
Gdynia Tel. 23-01-79. 

G 1970 

ŻABIANKA: M-2 I M-4 z te
le.fonem - sorzednm. Oferty 
13487 UPT 81-301 Gdynia 1. 

UCZNIA do lakierni samo
chodo\ve.i - orzyjmt:::. 
W rzesz cz. Chrzanowskiego 86. 

G 1818 

ważnia !egitymac.te służbo
wa nr 241i5 na nazwisko RY• 
szard Chrzanowski. G 2002 

G ~~03 

CYKLI NOW ANIE. Ollwa. Slą 
ska 41/46. G 218ł 

MŁODY mężczyzna POSZUkU· 
1e oracy na terenie Tról• 
miasta. Podejm11 każda pra

POKóJ odnajmę pa'nu. _or cę w sektorze prywatnym 
!owo. Olgierda 97 (oet!a tro- lub ajencyjnym Oferty 2064. 
le i bu sowa 23)·. s 12399 Biuro Ogłoszeń, 80-958 

GDA~SKA Stocznia Remon
towa unieważnia orzepustke 
pracowniczą seria H nr 000145 
(niebieska) na nazwisko Wie
sław Piekarski. oracownik 
TA, G 2007 

WPK w Gdafl..:ku unll!ważnta 
bilet wolnel Jazdy P nr 
034424, na nazwisko Edward 
Szostakiewicz. G 2081 

DNIA 29.01.1982 r, na terenie 
Tczewa za11:!nął wyże! szorst
kowłosy, Tel Tczew 46-13. 

G 2210 

PRZYBŁĄKAŁ tle p!e9 
(set"r angielski). Wiadomość: Gdańsk. 

Mn:SZKANIF typu M-3 na 
oslNllu Brortwioo - sprze- ZATRUDNIĘ murarza. Gd.· 
dam. Wiadomość: Zasoa. ul Nowv Port. skrytka ooczto
Bajal"a 5 C/8. w godz. 15-19 wa 119. G 2270 

G 2036 

MŁODE małżeństwo wvna1 
mie mieszkanie lub pokój 
Tel. 20-49-12. G 1990 

ZAOPIEKUJĘ si,: starszym 
małżeństwem lub osoba. Ofer 
ty 1998, Biuro 0gloszl!ń, 80-
908 Gdańsk. 

DZIEKANAT Wydziału Elek• 
troniki ' PG uniewatnia !egi
tymac.1ę .tudencką nr 
14345/SW. wydana na naz
wisko Wl~!aw Adamkiewicz. 

Gdańsk. Sowińskiego 4/6. 
G 2250 

UKŁADANIE oarkletów. CY• 
klinowanie. lakierowanie. Tel. 
51-26-04, G 14'1 

MASZYNOPISANIE. Tel. 
G 1S08 51-26-04. G lłSS 
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18.15 - Rolnicze r~mowy 
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od I. 15. g. '.6.30 , 
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19.15 - No s-aneczl<u, sian•e -
piosenki Ernesta Bry~o 
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NA WTOREK 9 lutego 

BARAN (21. 111-20. 11/.) 
W nojbliższ~ eh pcczynonioch bę

dzie Ci to,varzyszylo s:cz<;śc1e. 
Wykorzystaj ten uśmiech loou do 
załatwienia sprawy, wymogcjąc~i 
zachodu. 

BYK (21. IV-21. V) 
Zbyt dołek,;, szukasz tego, co 

znajduje się bardzo blisko. Ktoś 
mocno się Tobq interesuje, ~toran
nie ukrywając swoje uczucie 

BLIŻNIĘTA (22. V-21. VI) 
Nie traktuj zbyt serio drobnych 

przykrości - wszystko bow1er1 
szybko się ¼yjaśni. Tol< już jest. 
że życie nie składa się z 5• mych 
przyjemności 

RAK (22. Vl-22. VII) 
Przed Tobą konieczność zr.:icznP.1 

koncentracji myśli I działań. Wy. 
r,iknq problemy, z którymi niełatwo 
będzie się upcroć. 

LEW (23. Vll-22. VIII) 
Stosowanie uników nie na wiele 

się zda. Skoro już wtrącile:i :;ię w 
cudze sprawy, ponieś tego kon
sekwencje. 

PANNA (23. Vlll-22. IX) 
Jeśli nie przyhamuiesz wyobraż • 

ni, czeka Ciq rozczarowanie. Ro
zeznaj dokładnie swoie moż,,woś
ci i dopiero l'oówczas podejmuj zo
bowiązanie. 

WAGA (23. IX-23. X) 
Twoje akcje idą w górę. Osoba, 

ktćro Cię · interesuje zwróc1!0 juz 
na Ciebie uwagę i okazywane 
względy nie są jej obojętn e. 

SKORPION (24. X-22. XI) 
Masz okazję udowodnić, żtl kto!. 

słusznie obdarzył Cię zaufaniem. 
Nie wdawaj się w:ęc w niepo
trzebne plotki. 

STRZELEC (23. Xl-21. XII) 
Usłyszysz słowo podziękowor>iJ 

od kogoś, kto skorzysta z Twojej 
rady i dobrz2 no tym wyjdz:e 
KOZIOROŻEC (22. Xll-20. I.) 
Nie rozdzielaj włosa na czworo 

Niczego to nie załatwi, a moie do
prowadzić do nieporozumień domo-
wych. i 

WODNIK (21. I- 20. li) • 
Czeka Cię sporo pracy i to dośt ! 

trudnej. Musisz zdać ten egzamiri, I 
bo wiązać się to może z awan- • 
sem I finansami. 

RYBY (21. 11-20. 111) 
Ktoś dyskretnie bada, czv mo 

szansę zdobycia Twojej przyjaźni , 
uciucia. Chyba warto zwrócić na 
to uwagę. 

-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-&U&&AWUt IW t U& UQJ 

Cygaro 
gigant 

W Los Palmas no Wyspach Kana
ryjskich wykonano największe cygaro 
świata, które waży 110 kg. Aby wy
palić takiego g;ganto, trzebo by mieć 

na to 339 dni. Cygaro wylroonono głów
n~ dlatego aby znaleźć się w „księ 

du1 rekordów" Guinnessa. 

W WWW-IW• S?MA !EW 

Drogi piesek 
Drag ego p,cskff miał pan ly'lr Jo

nes z Liverpoolu. Jego pie sek Brandy 
upodobał sobie banknoty. Pewnego 
dnia pożarł na śniadanie oko!o 100 lun 
tów, a no 'obiadek ponad 50 funtów. 
Od tego czasu w domu pa-na Jonesa 
n·• z,o,slawia się papierowych pien'ę• 

4;:f w miejscach dostępnych dla „dro
olego" pieska. 
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ananasów: 
4na przedmieściach miasta Ho<ł 
:Chi Minh. Wydajność z jed-: 
;nego hektara wynosi 12 ton: 
4.ltych smacznych owoców. • • • • • 
: CAF - VNA: 
• • ~····~ ..... ~.* .... ~.~.~·~·· 
Cd EiM! 

Emitowany aktualnie p rzez TVP ora:r. personel pomocniczy świąty:1i. 
serial „Królowa Bona". spowoduje Mies?.kają tu również niektórzy pra 
w najbliż.szyrn sezonie tu:·ystycwym cownicy kiero\vnictwa odnowie-:1ia 
jeszcze większe zainteresowanie zamku. oraz funkcjonariusze straży 
zamkiem królewskim na Wawelu, przemysłowej. 
jego zbiorami i - obecnymi mie.,l
kańcami. Jak twierdzą wawelscy 
przewod:1icy. n:e ma \\·yc'eczki, któ 
ra nie zadawałaby pyta:1ia; czy kró
lewskie wzgórze jest z~pełnie bez
ludne - czy też posiada sbłych 
lokatorów? 

Otóż w sloiacych na 2 hektc1nch 
wapiennego wzgórza nad pradoliną 

Wisły budynkach aktualn:e m'esz
ka stale ok. J 00 osób. Są to prze
de w.szv.stkim pracow.'1icy li ich r<1-
dLiny) paóslwowych zb'crów sztu

Wszystkie te osoby mieszk1ją n'e 
w renesansowym zamku, lecz w są
siadujących z nim od zachcdn:ej 
strony starych, starannie odrestau
rowanych budynkach, m . in. w Wi
karówce i poaustriackim icszcze .szni 
talu wojskowym, W tym samym 
szpita~u znajdują się pom'eszczen'a 

ki na Wawelu. na cze> 7. wicedy
rektorem zbiorów · Wiredy~f•kt,-,r 
jest - praktyc7.nie rzccL b orąc -
prze1. całą dobę odpowieclzlal:Jy za ' 

bezp'ecze:'lstwo bczc::!nnych .<lnrb6w. l', 
do nic~o zwracają sic po_;zcz?.~ól-
ne s!u;.by w nairozma1t,zych sytu
acjach, z~l8St.ając \\'Sz.y.s~kie ~cn1p:i 
kac.ie. od awarii ,vodJcią'.(o\\'ci tł,) 

przviazdu n le z:rnowie jLi;:mci dcle- ~ 
.... acji. l\lies7.kan'a na wgó:-zu pos:a- ~ 
da ró,vn cż kilku ko:n:r\\'a''l,Ó\\ \ 
sztuki i p:·acownik,1w n:iu, n·:·ch \ 
zamku. Lic Lną g;-upc; lokatorów ~ 
wzgórza sta:1owią również k.0 i:;ż.a \ 
pcacu jacy " Ka_t[,dne \Vawcl.,k'.ej I 

I 
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' 

recepcyjne U.r..ędu Rady :\Iinistrów, 
przeznaczone dla naiznakomitszych, 
przvbywai2.cych do Polski i odwie
dz3.jących Kraków na dłużej niż 1 
dl.il'ń gości MiesL.kało w ten sposób 
na \-Vaw•.'1u już pa Il wojnie świa
tuwcj wielu n2. jz:rnkomitszv~h mę
żów st::inu. Wav,;ebki pers.:rnel .s;,.cze 
gólnie żywo ,,spomina pobyt Char-
1e.,a de Gaul!e'a, dla kt.Srego trzeba 
b)·ło szykować specjalne łóżko ze 
wzglc;du na jcg<J wzrnst . 

PAP 

Radzieccy lekarze l 
~ 

• 

leczą amerykańskiego chłopca 
Lek"rze rad::.ieccy podjęli się pró

by uratowan'a wz:0ku 12-letniemu 
chłopcu, mieszkającemu w Dalton, 
w a:neryka11sk;m stanie Georgia. 

Todd Cantrell cierpi na rzadką 
chorobę oczu o nazwie retinitis pig
mentosa. NiEleczona. moie sJ)O'Wodo. 

BUTY NA ... KOŁKACH 

wać całka\\'itą utratę w2~oku. Cho
roba powoduje postępującą de:gene
rację komórek, dzięki którym czł-o
wiek odbiera poszczególne ba:wy. ~ 

Lekarze ameryka1'iscy n:e znaleźli, \ 
jak dotąd . sposobu na w:,Je,c;~enie i 
chłopca. Jego rodzice zwrócili się ~ 
więc do specjalistów radziE'ckich z 1 
nadzieją, iż metody leczen:a wad , 
wzroku. opracowane przez nich, pen. \ 
wolą być mDże na zat:-zymanie pa- , 
stępującej choroby. 

Hiszpania. 4,5-metrowej~--------
dlugości mozaikę z czc.sów ~ 

SOPOT BAŁTYK - Bitwa o Mi 
dway (USA) od I. 12, g, IS .45. 18, 
POLONIA - S u11erpotwór (jap), 
g. 16.30. Wielka m a.iówka (polJ od 
l. :s, g. 18 30. 

GD'!t":XIA f;RO D~tlE!';CIE WAR
SZAWA . - Pow ró t Mecllagodzi \11 
(Jap) od I. 12 g 16 30, I nny męż
czyzna inna sz~n1ói:1 rNRD) od 1 • 
l·S, g_ 18.30, STl'DYJNf: .-\TI. AN
TIC - Czule miej;ca (poi) od 1. 
18. g 16. !8.30. GOPLANA - Pr,ez 
Góry Skaliste (USA) g. 16 30. I.a· 
wina \USA) od 1. 15. g 18 30 

CHYLONI.\ PRO \ UES" - Pros,.ę 
słonia (po!) g 16.30 Trędowata 
(poił orl I. '.2. g 18. 

OKSYWIE C.ROM - Roman i Ma 
,:-d·, In<>!\ od I. 18 I(. 19 

RUl\UA AURORA - Bułeczka 
(po]). g. 16. Karodziny ,:-wiazdy 
(US!\l ort L 1~, ,: 18 

TCZEW W!Sł,A - P iekna I po 
twór (c2es) od I. 12. Szkarłatny pl 
rat (USA) ort I '.5. 

WFJ IIE R OWO ~WIT - Tyrno
ws1,a c a r yca (butg) od I. 15. 

RADIO PROPONUJE 
PROGRAM LOKAI.NY 

17.15 - Fel'eton sportowy - J 
Geberta. 17.20 - !'ipiewa Kare l 
Gott. 17.30 - Przel(ląd aktualnoś
ci \Vyty·zeta. li.40 - G:·ają, zes
poły instrumpn•a:ne, 17.!'i0 - Roz
mo\•.·a z prezydentem rn . Tczev.'a 
- A. Popow. 18.30 - PLO W 
1°82 roku - opr H. LeC'11owski, 
18.45 - Na~rania z Gdariskie~o 
Studia, 18.55 - Kom:.:n;katy, 

PROGlL\'.\I I 

!R.40 - •. Oskarżam o . .," - rząd 
- ,.Sollrl.arnośCH - fakty l 1nity 
cz. II. 17 00 - Dzie:inik, 17.15 -
KoncC'rt. rlnia, 18.00 - Wiariomo~
cl. !R.03 - Czas ref!eksJ1. l 8 30 -
Tnc.p~rac.1e ludowe ·w mu1:yce. 
!~.oo _ D1lennik, 20 .00 Wiadmnoś 
cl. 20 .05 - Maga,vn m!ęd1.vnaro
rlow:v. 20.30 - Koiicert :tyczeń, 
21.00 - Komunikat ene:-~etycz!lY, 
pazownlctwa ora? rybacka nro~ ... 
no:za oo~or1v. 21 .05 Kronika 
sportowa. 21.15 - W1elkiE- ~zie•a 
- v;-!elcy wyitonawcy, 22.00 
Wiadomo~cl. 

Prol(ram nocnv od l(odz. o.oo -
4.00. a ,v nim: muzvka noc-:t \Via 
rlomo~d o godz. O.Ol. 1 .00. 2.00, 
3 00. WC7oral w Polsce o ~odz. 
O o,; - 1.00. RvMcka prol(noza po
~odv o godz. I oo. Zotn!erski ltwa
clrans o l(Odz. 3.05. 

PROGR\M li 

17.00 - lR.~O - R~ii\okurier. 17 30 
- \Viadomo~cl. !P. 00 - In!or~~
c1e ~rortowP. 1B.30 - Wiarlorno~
ci. 18,3-'\· - Komentarz zaE!!ra.!'"'licz
nv. 18.40 - Ludzie I PO!!laclv, 
l!=t.flO Komp".lzytor h.· [tortni-"I. 
::!" on - \\" mRzurko\,·:vch r";tm~,ch. 
20 4~ - N:::rnka 1t::7.YK3 rosyi~'c'"'f?O, 
21 .M - !\1uzyc-znv relaks. · 21.30 
Echa dr>la 

TELE\,VIZJA 
PROGRAM I 

15.50 - .~•ogrom dn;o 
15 55 - Dlo dzieci: Zwierzyn;ec 

oraz Mm z serii „Lessie" 
17.00 - DTV 
17 30 - Portrety - Stefan l.e

'"m~ln 

19.30 - DTV 
20.15 - Teatr Tefe,wiz:)i Józ,el 

Bli.ziński - ,.Marcowy ka wa-
ler'' -

21 .20 - Zbo,wiciele Salwadoru 
- p•ogrom publ icysty-cz,no-do
kumenta!ny 

21.50 - DTV 
22.20 - Melodie na dobronoc 

18.55 
19.00 

inf. 

PROGRAM li 
Zapowiedź programu 
.,Panorama" - mag. 

19.30 - Dziennik 
20. 15 - P iękne głosy - APl

drzej Hiolsk i 

Dywan 
z ... drewna 
Emeryt Garnik Alichanion z armeń

skiego miasto D il iżon wykonał óy
won z... drewno. Zanim opracował tę 
malowniczą mozaikę Alichanian przez 
wiele ta! eksperymentował, zestawia
jąc różne gatunki drewna, badał ich 
strukturę i kolory. Pierwsza je,;io pro
ca to dywan o wymiarach 120 - 180 
cm. Sk ładał się on ze 140 ·tys. lr.o
.waików różnego drewna, pne dstowio
jących wspaniałą kompozycję iście ko• 
ronkowych ornamentów. Technika jest 
prosta i zarazem skomplikowana. Na 
mocny wielowarstwowy orkusz sklejki 
z jubilerską dokładnością nakleja s i ę 
obrobione skrawki drewna. Garn,k 
Alichonian zanim zrobił ten zo-:liiwia
jqcy · dywan, wykonywa! jut J drewna 
wspaniałe szkotuti<i, wazy, zabawki 
dla dzieci i wiele innych przedmiotów. 

Trzypiętrowe 

akwarium 
W odległości 4 km na oólnoc od 

Machaczkały (Dagestańska A~Rl 
oowstaie obecnie duży trzypiętrowv 
budynek. w którym znajdą sic r6ż

'.lej wielkości akwaria, ooł<1c1.one z 
oa.~cnami. W warunkach najbardziej 
ibliżonvch do naturalnych. naukow
:y z laboratorium biologii morskil!l 
Dagestańskiej Filii AN ZSRI\ będ'\ 

przeprowadzać doświadczenia I ŻY• 

wymi orl(anizmami. zamieszkulicY
mi wody Morza Kaspijskiego. 

Jedno z ang'elskich fobryk obuwia 
wypuściła na rynek s.pecjalne sondoły 
„pop wheels". Mają one grubą drewnie 
ną podeszwę, w której ukryte są małe 
kółko. W sandałach można norma!nie 
chodzić, ale wystarczy przyr-isnąc ma
łe guziczki, aby z podeszwy wysunęły 
s ę kółecz~a i obuwie zmienia się w 
rolki. 

Sytuacja chłopca zaintere.,owała 
.s ię miejscowa ro:-.!;(łośn:a radiowa, 
która zorganizowała akcję zbieran'a 
funduszy na jego przelot samolo
tem do Moskwy. Zebrano po.nad 12 
tysięcy dolarów. Agencje amerykań 
:-;kie. informując o całej sprawie. pod 
kreślają f.akt bezpłatnego leczenia 
chło,pca przez lekarzy radzieckich. 
:\fały Todd, wraz z rodzicami, prze 
bywa już w Moskwie, g<l·Lie podda
ny został leczeniu. 

rzymskich odkryto w czasie~ 
prac budowlanych w centrum\ 
Kordoby. Obecnie trwa jej~ 
konserwacjo. CAF - EFE ~ ranseuropejs a kolej Hitlera 

PAPUGA ATEISTKA 

We włoskiej miejscowości Con,noblo ' 
któregoś dnia zamilkły dzwony miejsca 
wego kościoto. Okazało się, że to pa
puga „Loretto" przegryzło kobei e lek
tryczny, doprowo<lzojący prąd do me
chanizmu, uruchomiającego dzwony. 
Ponieważ nie byt Io pierwszy przypo
dek, papugę nazwono ateistką. Jej 
właściciel miel z ptakiem równiP.Ż in
ne kłopoty. Między 1nnymi musiał pła
cić za szkody jakie pc,pugc wyrządza
ła w sada~h owocowych. 

Pechowa rodzina roku 
Rodzina Dawsonów z londynu zosta

ło uznana za pechową rodzinę roku w 
Anglii. Podczcs urlopu spędzonego 
nad morzem w kroju, najpierw przy
cięło sobie drzwiom; palce 14-letnio 
Michelle i mus ;ała być operowano. W 
dwa dni póżn iej pod 37-letnim ojcem 
rodziny, Peterem Dowsonem złamało 
się krzesło. Doznał on poważnej kon
tuzji kolona i został przewieziony do 
szp·tala. Jakby nie dość było pecha, 

pan Dawson wychodząc ze szpitala pot 
knąl się i złamał rękę. Następną o!ia
rą była 12-letnia córeczka Joanna, któ 
ro podczas zabawy doznała pęknięcia 
kostki stopy. Na końcu zna,lozła się w 
szp!lalu pani Carol Dawson. Zatrzasnę 
Io ono drzwi samochodu i nie cofnęło 
ręki. Na dodatek przejechany został 

ulubieniec rodziny pies Mox - no 
szczęście przeżył on ten wypadek. 

Megalomania Adolfa Hitlera znaj
dowała wyraz nie tylko w organi
zowaniu potężnych wieców. czy 
wznos?.eniu olbrzymich budowli. 
Jak wynika z opublikowanej nie
dawno w RFN książki Joachima 
Sthalera, przywódca tysiącletniej 
Rzeszy planował również wybudo
wanie wielkiej sieci kolejowej na 
obszarze ujanmionej Europy,' od 
Związku Rad1ieckiego aż po Fran
cję. 

Szerokość torów wynosić miała 
trzy metry, zaś wagony - ,,domy·• 
miały być aż 9śrniokrotnie wieksze 
od tradycyj nie stosowanych. Wagon 
restauracyjn:,·. o wysokości 5 met-

r6w, pomieścić m!ał jednora:,;owo utwierdzać podróżnych "'' pnek<ma 
130 osób, z.aś jeden skład pociągu niu o wielkości i si!e Rzesz.y. 
zabierałby 1728 pasażer&-.v. W maju 1942 roku Hitler po,ecil 
Pomysł transeuropejskiej kolei za swojemu mini.st=owi · transportu roz

świtał w głowie Hitlera w roku 1941 poczęcie prac. Przygotowanie pro
po euforii, jaką wywołały początko- jektów trwało aż do końca wojny. 
we sukce.sy w wojnie z.e Związkiem Linia kolejowa, jak wynika J. pla
Rad·.tleckim. nów odkrytych przed trzema J.at.y 

Zmarły niedawno Alb€rt Speer 
naczelny architekt Berlina w latach 
1937 - 1942 i realizator planów Hit 
kra przebudowy miast niemieckich 
i uczynienia z nich pomników glo
ryfikujących trzecią R7.e.,zę. napi
sał w swo:(.'h p:imiętn'kach, że po. 
tę1,ne dworce kolejowe na t:-asie ko 
lei miały ,.przewyższać wszystk<," i 

przez Joachima Stbalera. łączyć mia 
la Paryż. Berlin, Moskwi;: i I.,nitt• 
grad - p=1ewid7.iano równiei od.'»
gi do Ma,~) Iii, Wiednia. Belgradu 
Kijowa, Rostowa nad Do.nem orat 
mia.-,t pcłożonych nad l\forzem Cuu 
nym i Kaspijskim. 

Lin:a miała być zelektryfikowa
na. przy czy,m zgodnie z. rozkaz.em 
Hitlera. zu!'-ila:1ie miało być usta----- - - - - - - - - --

wionezbokuluboddołu,takaby 
nie przeszkadzało to w przewożeniu 

:-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-1 
i ~lała K11mari z Katmand11 ! 
• I 

·-·-·-·-·-·-·-·-·-· 

R AZ do roku uliczkami 
starego Katmandu kro
czy uroczysty, d-0stojny 
orszak, w którym naj
ważniejszą postacią jest 
wieziona na wielkim 

wozie o drewnianych kołach mała 
dziewciynka. licząca na ogół mniej 
niż 10 lat. Biją przed nią pokłony 
z,vykli ludzie. zamożni sklepikarze 

··-·-·-·-·-·-·-·-· 
Po tych ośmiu dniach powraca na 

cały rok dó swej świątyni - Kumari 
Ghar, położonej po południowej stro 
n :e dawnego pałacu królewskiego 
Hanuman Dhaka. Jedynym jej obo
wiązkiem jest reprezentowanie bo
gini Kumar! na 1.iemi - sied-zeinie 
na tronie lub pojawia·nie slę w ok
nie <> cudownie .rzeźbionej framu-

władze właśnie od malej Kumari, 
która paśredniczy między nim a 
niebiosami. 

Do małej Kumari z.anoszą też mo 
dly ministrowie, błaga'jący o pozo
stawienie kh na urzęd zie I skłóceni 
ze soba politycy - pro- i antyJno
narchistyczni. jeśli zanosi się na ko
lejną raz.grywkę polityczną ... 

W ten s,posób moi.na przekonać 
si~, że w Azji często czynnik religij 
ny przesła.nia realia codziennego ży
cia. 

W małym, wciśniętym w Himala
je Nepalu, mało kto poza bezbożny 
ml, bunto,vniczymi studentami wy-

lat dojrzała I po raz pierws.:.y odcz.u 
ła okresową przypadłość kobiecą. 

Główny strażnik świątyni, 75-letni 
Guru Ma powiadomił co rychlej ka
płanów o tym, ±e mała Kumari o
siągnęła wiek, w którym powinna 
„pr:::ejść na rentę". Su-nina i tak 
przebywała na tr0tnie równo 10 lat 
- wielu jej poprzedniczkom zda
rzyło się wcześniej „abdykował'" z. 
powodu utraty ~ba, czy uronien'a 
łe1.. ponieważ w ten .~posób wde
monstrowa!y, i.e ,1ie są istotami bas 
kimi. lecz z.wyu,ajnymi śmiertelnkz 
k;imi! 

Pierwszy rok p,o „abdykacji" był 

koleją b roni, cwłgów i innego ro• 
l?O i dopiero patem poszła do .,zko- dzaju s.przętu wojskowego. P=ąt
ly. kowo Hitler żądał, aby tor miał sze 

rokaść 5 metrów, jednak:t,e o.statecz
nie zgodzi! sie na trzy metry. TRl.'DNE SWIECKIE 1:YCIE! 

Sunina aczkolwiek rzadziej, wciąż 
jeszcze wpelnia rozlicme faux: pas 
w stosunkach z otoczeniem. Idzie 
je.f ju± dużo Je,i>iej :niż na początku 
świeckiego życia, gdy w~zystko było 
nowe i niezr-01.um:ilłe, pozbawione 
tajemnln.ej świętl)ści. Skończyły się 
e-zasy, gdy !5.pełniano każde jej -
jako boi(ini - tyczenie i przckigano 
się v.· usługiwan ' u jej. 

Za kilka lat rodzice Sun!ny b<,-dą 

Autor k.,iążki, J. Sthaler jp~\ 
pracown:kiem kolei RFN w Mona
chium. Je!:lo książka nosi tyt,uł „S ?.E 
rokotorowa kole.i Hitlera". fapl 

I 

z centralnej Dharma Path, dostojni- p-•l!B!l!!!l!!!lll ______________________________________________ ,. ____ !l!!fll!!!!!l!~-J!!l!l!'!lll---a 

cy dworscy, z.aprnwieni w intrygach 

DZIENNIK ROBOTNICZEJ 
SPótDZIELNI 

WYDAWNICZEJ 

b0~i;i~t:~ad~a~~;:i~~::l~~i::)i; Bog,··01· ezy ~··~ ehodz,·e' \'a. Podobnie cz.ynił jego ojciec Ma- • 

1 
hcndra, dz iadek Triohuvan i wszy-
scy ich poprzednicy na ne,palskim 
tronie. Mała d zlewczyinka, przesad- a.------------•---------------------------------------1'!1!•------•---J nie wysz.minkowana, z. obwódkami 
o_czu, pociągnic;lymi he:rn ą aż na 
s,uo,nie i czołem wymalowanym 
cz.erw:enią. bogato przystrojona w 
szaty z jedwabi i brokatów z wszy. 
tymi drogimi kamieniami, jest bo
wiem stokroć ważniejsza l pot<;żinlej 
sza niż ziemski władca Nepalu 1 je
go wierna armia ... 

ZIEMSKA EMANACJA KUMARI 

D ziewczynka je.~t iy,wą boginią 
Kumari, a śd~lej je; ziemską 
emanar.ja. która pośred11iczy w kon
t aktach międ zy samą Kumari a 
,.iemskim padol0m. Trz.y razy w cią 
gu ośmiu sierpniowa-wrześniowych 
dni mała Kumari ze swym orsza
kiem przemierza stary ry,nek Kat
mandu, pr:z;y.pominający dekoracje 
do filmu a zamier:r..chłym śred,nio 
wleczu. wąziutkie uliczki. pamiflta
jące szesnasty i .siedeir.nasty wiek. 

dze. Obserwują ją turyki, dla któ
rych Kumari jest dużą osobliwością 
oraz liczni Ne•palczycy, zanoszący do 
niej modły, zwłaszcza o szczęście, 
zdrowie i powodzenie. 

WPLYWOWA .,POSREDNICZKA,. 

W Nepalu działa kilka emana
cji bogini Kumari. lecz tylko ta w 
Katmandu otoczona jest nimbem 
boskiej cui jako „Raj Kumari" -
.. Królewska Kumari", zwana też 
.,Królewską Boginią Dziewiczą". 

Nie jest to jedynie tytuł honm·o
wy. Nepalczycy wierzą że ich wład
ca, który rządzi krajem niemal sa
mowładnie, zachowując fasadowe 
pozory konsultacji z pnedstawic!e
laml i,nnych warstw ludnośd rpo:r:a 
wła.mym rodem i ~rupa artystycz
nych doradców. czerpie swa siłe I 

stępuje przeciwko majesta,towi -
jakże to ,możliwe, skoro spływa na 
monarchę łaska niebios poprzez ob
cowa[lie z Kumari.• A ta może oka
zać swój gniew lub niezadowolenie ... 

PRZYSZEDŁ 
CZAS ABDYKACJI ... 

Jednak owa przejściowa przypad. 
łość owaczala również: koniec ka
riery samej Kumari, która ,,w cy
wilu" nazywa się Sunina Sakya i 
jest normalną córką normalnych ro
dziców. Zgodnie b-owiem z regułami 
wyboru i „panowania". w momencie 
pojawienia się jakiejkolwiek p-0wai:: 
niejszej dolegliwości, uzewnętrznia
jącej się choćby najmniejszym krwo 
tokiem, pobyt na tronie dobiega 
końca. 

A tak było w przypadku malej 
Suniny, która po prostu w wieku 11 

dla Suni-ny straszny. Po pierwsze 
musiała nauczyć się ... chod.tlć, t)onie 
waż jako bo~kiej emanacji nie wol
no jej było zbrukać swych stóp py
łem ziemskim i wsz<;<lzie - P<> świą
tyni l poza nią - obnoszono ją w 
lektyce lub wożono na specjalnym 
wozie. Po drugie - musiała odzwy
c zaić się od tłumu• sług, które ją 
otaczały w świątyni, gotowe na każ 
de ski,n:enie, a zająć się n:e tylko 
sobą, lecz - o z~roz.o! - wy~luchi
wać rów::iiei: uty.skiwa11 rodziców 1.a 
brak troski o rodze11stwo! Po 1 rzrcie 
- musiała nauczyć się normalnego 
obcowania ze światem i ludźmi, cze 
go przez cały okres sprawowania 
boskich funkcji była ,pozbawiona 
zgadnie z sakral,nymi regułami. 
Przez pierw.!lzy rok pobytu w domu 
pobierała nauki, aby nadrobić utra
cone cztery Iata programu szkolne-

s:ę starali o męża dla niej, ale z 
pewnością nie przyjdzie im to łat
wo, ponieważ w społeczeństwie ne
palskim pokutuje od dawna prze
konanie o tym, że małżeństwo z by
łą Kumari przynosi mężczyźnie sa
me nieszczęścia i rychłą śmierć. Ka
płani prostują ten prze~ąd, twier 
dząc że, wsz.ystkie poprzednie Kuma 
ri były zamężne i tylko kilka z nich 
przedwcześnie utrac:lo mężów. W 
ka:i.dym razie Sunina Sak~·a i tak 
będzie kol~ną ofiarą gh;bóko zako
rzenionych przesądów i pozo~tanie 
na długie lata osoba o psychice na
ruszonej przez doświadczenia nie
zwykłych lat swego dzieciństwa, a 
z,właszc1.a ich konfr~ntacji z nie naj 
weselszą rzeczyw!.stośdą. 

JERZY BA YF.R 
(Katmandu - PAP) 

•. PRASA- KSIĄŻKA-RUCH" 
WVO .\Wf"A: RSW •• Pr11••·K4ll!ł 

ka• Rurh", Gdań•kic Wydawnlrtwo 
Pra!łOWP R0· 9'."i8 t:dań~k. ni. 'f:\rllł 
Dr7e,wny 3/7. llruk: rrasow• Za
kladv Gr:i!irznp 80•9:\8 GdAńak, 
ul, Tar~ Orz~wny ~/11. 

RI-.UAK('.J\ Gda,\<k, Tar1 
Drzewny 3/7. 

Nasz adres poczto-,..y: RedRkr1a 
, .Wieczór Wybrzeża" - 80-9,ft 
Gdańsk BO skrytka pocztowa 
nr 18. 

OGł,OSZESIA l'RZY.JMU.JĄI 
Biuro Ol(toszf'ń - Gdań..i.. Tara 

Drzewnv 3/7; czynn~ w ~od:t. D---15. 
w sobote w l(odz. 9-11. 

UPT - Gdynia 1, ul. 10 Lut .. ,a 
10. tel. %1-75-79 w gotlz. !O-IT. 

UPT - Sopot l, ul. Ko~C'lus,;kt I. 
l~i;: • 17- 84 w godz. 10-17, soboty 

UPT - G'1ańsk e, Wn~stc-z. al. 
Grunwald1.ka 108, w itodi . 8--18. 

WUP - Grlańsk. ul. Dluo 22/21, 
w li(orlz 8-20. 

Prennmerata mtesiec1.na 8łł s li 
kwarta1nA 264 zł. półroczna 528 ~l. 
roczna 1058 zł. 

Nr lndek•u 3,685 

PZG. Zam. 166 - A-1. 
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